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Przypatrzmy sic, ile nowych ijpion w sławę podro­
sło?...

Zaprawdę, jedno tylko i to imię takiego Zoli..
Sami wiecie, czy to jest „sztuka" i jaki jej rodzaj?!...
Nasz horyzont literacki oświecony jest wspaniale 

jednem słońcem... niestety! już zachodzącem...
Świeci on sławą Wiktora Hugo i cała Francja 

przepełniona tem światłem tak, że nie dowidzi i nie 
spostrzega jeszcze ciemności głębokich, które blask 
ten pochłania.

Ale porównajmy początek naszego wieku, pierwszą 
jego połowę z tą, która dziś zdąża ku swemu koń­
cowi.

Od roku 1820 do 1850 zapisujemy na kartach hi- 
storji naszej literatury obok Wiktora Hugo— Lamar- 
tine‘a, Alfreda de Musset, Jerzego Sand‘a, Balzae/a...

Dalej mamy wielkich historyków, jak Quinet, 
Michelet, Thiers, Ludwik Blanc...

A czy nie możemy również z dumą przypomnieć 
Alfreda de Vigny, Augusta Barbier?...

Na polu sztuki dramatycznej stają Augier, Dumas 
syn, Sardou, Labiche, Barriere !...

A dziś!?...
Czyż można zaprzeczyć, że dziś niestety, niepodo­

bna nam obok każdego z tych imion postawić imię 
współczesnego pisarza, któryby równej z nimi był 
wagi... • ■ > >

Nie wspomniałem nawet o Scribehn...
A któż okazuje tyle pomysłowości, tyle znajomo­

ści rzeczy, tyle „zręczności" dramatycznej ?
Pozostawiając już na boku Wiktora Hugo, Lamar- 

tine'a i MussePa, których gcnjusz ich w osobnej mie­
ści sferze, któż od lat dwudziestu swoją oryginalno­
ścią zdobył sobie stanowisko odpowiednie temu, ja­
kie w przeszłości zajmowali najmniejsi z wyżej wy- i 
mienionych? '

Odpowiecie mi dwoma nazwiskami: Alfons Daudet 
i Zola...

Tak, to prawda!
Ale Zola i Daudet, Daudet i Zola—tego za mało!...
Jak już z tych dwóch nazwisk poczynimy wszel­

kie możliwe kombinacje, to i cóż dalej ?...
Dodamy jeszcze Hektora Malot, Theuriefa... .
Poszukawszy dobrze, znajdziemy jeszcze parę na­

zwisk jako tako nadających się do tego z przeszło­
ścią porównania...

Będzie ich czterech albo pięciu, ten i ów, pewno 
jednak nie więcej!'

Ale czy naw'et. tych przypuszczalnych pięć nazwisk 
każdy bez wahania wymieni?...

Czy bętłą to tacy, którym się to bezsprzecznie na­
leży?

Wschód słońca o godzinie 5 minut 10
Zachód  .6.50 11'lucość dnia godzin 13 minut 41

Ubyło , , 3 „ 3

łjlr-j Jdpust tygodniowy Pocieszenia Najświętszej 
ijyi 1 anny, sprowadza codziennie mnóstwo pobo- 
^ndn' kościoła św. Marcina, tak rano jak i po 
to^Uustowe te bowiem nabożeństwa odbywają się 

P1-zy wystawieni!? Najświętszego Sakra- 
1 WC.U ! z procesjami, tak w czasie Sumy, jak 

WofS*e Nieszporów.
uroczysto odbywa się o godzinie 9-tej 

o godzinie 11-tej z kazaniem, a Nieszpory 
Jjjo południu.

n. kościele Najświętszej Marji Panny Łaska- 
Hłicy Świętojańskiej, artyści i amatorowie 

''dśpi obrani, podczas niedzielnego nabożeństwa, 
Msze kompozycji Studzińskiego w języku 

’ na Óffertorium tercet na same głosy so- 
N^eC.Uor ’ bas, utworu p. K. Millera, zaś w czasie 
-4®en1Sle*1’a duet Benedictus na sopran i tenor z or- 

Po faz pierwszy, wykonany przez artystów 
’ Pannę Smetana i p. Kompit; na organach 

*°itih0^8zył P- Lachner, pod dyrekcją p. K. Millera, 
%5^tora i nauczyciela tutejszego.

jJ8: ? Rajmunda.
r'l0: ś. Idziego Opata, 
pt’artek: śś. Stefana Kr. W. i Justa B.

ś. Seralji P.

Czy wreszcie wystarczają oni do stworzenia litera­
tury nowej albo do podtrzymania honoru przeszłości!?

A w dziedzinie teatralnej cóż nowego?
Czy może Deroulede z „Hetmanem41, czy Delair 

z „Gariu£cm“, czy Parodi z „Rzymem wybawionym", 
czy wreszcie Bornier z „Córką Rolanda" i z jej smu­
tnym następcą „Atyllą"!?...

Gdzież jest tchnienie wieszcze? gdzie żywotność?
Jakaż jest przyszłość tych młodzieńców pełnych 

dobrych chęci, ale zdyszanych nim jeszcze iść 
zaczęli!

Już oni złożyli dowody, że do celu nie dojdą!...
Powiem więcej...
Poprzedni perjod literatury naszej w sferze dzieł 

imaginacyjnych, romansów awanturniczych, w tym 
dziale i rodzaju pracy pośpiesznej i często prawdzi­
wie dziwacznej, odznaczał się pracą, energją pracy...

Czyż potrzebuję wymieniać Eugeniusza Sue, Ale­
ksandra Dumas’a ojca, Fryderyka Souli’e a nawet 
Ponson du Teraii’a, z któreg<> szydzić w zwyczaj już 
weszło tak, że szydzą zeń tacy którzy nie są nawet 
zdolni do napisania choćby jednego rozdziału „Ro- 
caml)ole’a.“

Gdzież są dzisiejsi Dumasowie, Sue’owie lub Son- 
lie’owie!

Wszystkie dzisiejsze romanse awanturnicze są tyl­
ko powtarzaniem i przeżuwaniem...

Niema w nich ani jednej myśli oryginalnej, ani 
jednego pomysłu prawdziwie „pochwytującego."

Są to kopjc poobcinane tych obrazów potężnych, 
którym można byłó wprawdzie zarzucić ich krzyczą­
cy koloryt, ale które przynajmniej zmuszały do uwa­
gi i szalone budziły zajęcie...

Otóż, z żąłem to mówię,: w szface, na wszvsftie.V 
jej szczeblach, począwszy -ort tmjW.y2sźc:.-u jej wyra­
zu, aż do najłatwicjszyęhjej „robót", wszystko u nas 
znajduje się w perjodzie, jeżeli nie upadku stanow­
czego, to przynajmniej w stanie snu i anemii...

Wołamy przebudzenia i życia!
A wicćież czego nam najwięcej brak obecnie?...
Oto naiwnej czułości na wrażenia!
Czas i wypadki szły naprzód niezachwianie, sta- 

liśmy się sceptykami do’ szpiku kości, zostaliśmy, że 
użyję tego prawdziwie paryskiego wyrazu—„blagie- 
rami!“

Wielkie uczucia, nadmiar życia, ekscentryczność 
wyobraźni, wszystko, co wychodzi z ram spokojni 
zwykłości, nie podoba się nam i nuży nas!

Jeżeli książka jaka daje nam uczuć wzruszenia 
zbyt silne, odrzucamy ją skrzywieni...

Jeżeli utwór jaki sceniczny łzy nam z oczu wyci­
ska—nudzimy się i wzruszamy ramionami...

,b. Paryż, w sierpniu 1880 r.
'■'i Wątpliwości, że droga ojczyzna nasza Fran- 

się i odzyskuje utracone przez klęski 
Tu 'v szeregu innych potężnych narodów...

?a'Vet -iói nieprzyjaciele nie zaprzeczają. 
kW] ?.U)y,'patrjoci, a szczególniej my artyści, 

> 4 ^J’smy jeszcze większego i prędszego rozwo- 
'ia'^'v'c'e na ^i’^bnziei umysłowej.

®’kogo ktoby nic zauważył, że od dosyć już 
* Cza-H produkcja literacka i dramatyczna 

fi ^z?a*'u'a u nas*
się wskutek tego mniej książek i nie 

^ pierwszych przedstawień...
V^ci i .s! móźnaby raczej powiedzieć, że nasi 
(| Nsan-aixtorowie dramatyczni wynaleźli maszyny 

* 8zycjla’ Szei’egujące litery i wiersze, jak maszyny 
;A^8zeregują ściegi i szwy!... . _
i,’v °'viąc na serjo — nie można powiedzieć, 
^stff/'l^szenie to co do ilości szło tu w parze ze 
n ż ksk? ,do Jak°ści.

Aj Z aie i^e miernoty!
scenicznych... ileż za to zasłużonych
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- 8taroRt rzeczy» fidy w końcu trzeciego ty- 
z Off;..'? „POczął przychodzić do siebie, jak 

'it J. I>ierws ’ beraz Basia ani na chwilę nie opnsz- 
On też formalnie szalał za nia. 

SOt<Mv -° M jeśli mu tego rączki Basi nie 
i?11 en 1 n,e. P°dały, nie położył się do łóżka, 

®iej ó?na usia*h<- Zaklinał się.jej,żego- 
' lat cały puścić, z dymem. Dziewczy- 

> To5 ale z przyjemnością,- śmiała się, szcze- 
S& M^ m«ła starostę zdaleka. 
)' rmi P°stQpowanie sprytnej i rozumnej 
? ^'ViekuP0Ay«ało i tak już silny żar namiętności 
; ża»e brz(.’,i "’’emu dotąd nic oprzeć się nic śmia- 

I t U?eiłl- JnaS1^ l1^iął się, kochał ją i lękał jej 
I ''tPąę.^Yiiias; n- 0 zmarszczenie jej ślicznych brwi, 

<0 lezafiowolenia przyprowadzał go do
n’m rządziła jak chciała. 

u^n«ewafto.się z tego..............................

— Że... żeby tak na mnie—prawił kuternoga przy 
kuflu—ja... ja bym z tą sy... sy... no... synogar... li... li.

— Li... li... li... — przedrzeźniał go tłusty przełożo­
ny nad strażą—cóż byś zrobił? Niby to z Magdą al­
bo Kaśką do czynienia. To księżniczka, jak Boga 
kocham, czysta księżniczka. Zbliż no się do niej, tak 
jak to ty umiesz kuternogo, a dostałbyś w papę, że­
byś wszystkie gwiazdy obaczył. Starosta przed nią 
tańczy na dwóch łapkach, jak Boga kocham...

— Niby to ja różnych dziewek nie znam — prawił 
dalej — widywałem ja i miłowałem różne Basie, ale 
takiej, jak Boga kocham, nigdy nie widziałem. Krew 
z mlekiem a przylepka taka, że do rany przyłóż. Ni­
by to my wszyscy przed nią nie tańcujemy, hę? Pa­
miętacie jak Kwiatek się na nią o coś oburknął i pa­
miętasz kuternogo, jakeś go za to tam w kącie wy- 
czubił, hę? przez dwie niedziele chodził z siniakami 
pod ślepiami. Takich białogłów nie znajdzie nigdzie, 
jeno jej koronę włożyć i na zamek do Krakowa za­
wieźć a na stolcu posadzić. Niby to ja nie wiem... 
ba, ba, synogarliczka to, synagarliczka, jak Boga 
kocham!... .

— Albo i ten niemiec, coś mu kuternogo tak szpe­
tnie łeb rozwalił, żebyście wy widzieli jak ten czer­
wony łeb umizga się do niej, to by was wątroba od 
śmiechu zabolała. Jak Boga kocham—już nawet ową 
łatę ze ślepia sobie zdjął i gada do burgrabiego, że 
na swoją księżniczkę, co ją tam na Niemcach zosta­
wił, pluje — a teraz jeno . w Basi jest rozmiłowany.; 
Tak to jest, jak Boga kocham — ho! ho! niby to ja 
nie widm co się święci.. ,•

-Takie rozmowy lub tym podobne toczono.między 
próżniaczącem się żołnierstwem, bo w zamku była

cisza, starosta leżał chory i o wojnie wcale nie ga­
dano. Z Krakowa też nie było żadnych wieści ani 
o królu, ani o Szarym, ani o błaźnie. Mówiono tylko, 
że król Łokietek zwołał wielki zjazd baronów, kome­
sów i panów do Chęcin na radę, ale o czem tam* 
radzono, nic nie było wiadomem. Starosta, który już 
tyle przyszedł do siebie, że wstawał z łóżka i siadał 
w okienku patrząc nieraz godzinami na melancholij­
ny widok roztaczający się przed nim, niepokoił się 
nieco tym zjazdem, zwłaszcza, że on, jenerał Wiel­
kiej Polski, nie został wezwany do Chęcin, co bądź 
co bądź było złym znakiem.

— Przysłużyli mi się obwiesie—gadał do siebie— 
osmarowali mię tam. Ani chybi knuje się coś prze­
ciw mnie w Chęcinach. A no... nie ulęknę się, nie 
ulęknę, jakem Wicek z Szamotuł!

Tak mówił a w istocie był bardzo niespokojny. 
Rad był kogoś wysłać na zwiady, ale nie miał pod 
ręką nikogo, coby rzecz tę dobrze sprawił. Brakowa­
ło mu błaznń i smutny był — weseląc,się jeno wido­
kiem Basi, jej. uśmiechem, jej lazurowemi oczętami.: 
Zachodził też czasem do Oftarta, albo ten ostatni 
do niego i wyjaśniwszy wszelkie między sobą niepo­
rozumienia, których przyczyną był trefniś,' nieraz 
długo we dwóch w ciszy rozmawiali.

Taki był stan rzeczy na zamku pyzdrskim, gdy 
dobrze już ku końcowi czerwca zajechał na zamek 
powinowaty Wicka, Bolko Rogala, który miał swoje- 
niajętnóści podle Gniezna. Zajechał samowtór, ci­
chaczem, w nocy, i złe bardzo przyniósł wieści. Sta­
rostę, który już spał, umyślnie zbudzono i Rogala dłu­
go z nim mówił sam na sam.

— Źle ztobąWicku — gadał Rogala — bardzo źle.
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Idziemy do teatru dla ułatwienia trawienia i chce- 
my się śmiać...

Ztąd pochodzą i tu źródło mają bezmyślności te­
atralne, jakie widzimy w teatrze Varietes, ztąd wy­
nalazek dramatów buffo, jakie grywają w Arnbigu, 
tu wreszcie powód irenetycznej radości i hymnów 
pochwalnych na cześć każdej operetki!

Gniewać się i rzucać przeciw temu stanowi rzeczy 
byłoby szaleństwem...

Nie zmienia się tak łatwo upodobań całego narodu.
Zresztą być może ta potrzeba bawienia się jest na­

stępstwem rzeczy wistem smutnych kolei i cierpień, ja­
kie naród przebolał.

Tylu strasznych rzeczywistości byliśmy świadkami, 
że nie możemy przypuścić ich dalszego ciągu, ich roz­
budzenia się nawet w wyobraźni.

Zresztą leży to już w naszej naturze, źe we wszyst- 
kiem idziemy zbyt prędko i zbyt daleko...

Zaledwo na ślad jaki wpadniemy, zaledwo nowa 
jaka droganam się otworzy, już jesteśmy u jej końca.

Na początku stulecia naszego mieliśmy nadmiar 
wyobraźni i fantazji...

Teofil Gautier, Gerard de Nerval i im podobni 
z nadzwyczajną szybkością przebiegli we wszystkich 
kierunkach poleekscentrycznościumysłowej, jak koń 
Mefista przebiegł ogromy nocy Waipurgowej...

Przeforsowana wyobraźnia nasza padła ze zmę­
czenia i Pegaz nasz połamał sobie nogi.

Zaprędko i zadaleko!
Tak i z „naturalizmem4* się dzieje — umiera dla 

oraku posiłku.

Wracam z Chęcin, gdzie, jako ci wiadomo, był wielki
sejm i gdzie uradzono wojować Niemce. Skargi też
na ciebie rozliczne przyszły. Florko Szary instygo-
wał na ciebie, jako najechałeś go po zbójecku wBie-
ńiowcach, pobiłeś mu służbę, spaliłeś dwór, porwałeś
synowicę i na jego samego życie nastawałeś. Prawda
li to?

— A no... prawda, cóż mam rzec i ja się też nie 
kryję z tern. Co mi tam!

— Ej, ej, Wicku nie żartuj, gardłem to pachnie, 
jak mię widzisz. Król srodze jest gniewny i burzył 
się jak gradowa chmura. Potem przyszły inne skar­
gi, jako uciskasz kmieci, męczysz ich darmochami, 
niszczysz podwodami — mieszczankowie pyzdrscy o- 
skarżyli cię o jakąś Krystę...

— A psie syny!—syknął starosta—dam ja im...
— Potem przyszedł twój trefniś nazwany Bocian 

i gadał jako konszachty czynisz z niemcami, jako 
o zdradzie myślisz... Hm! cóż ty na to?

— A nic, gadaj jeno dalej, coście tam postanowili 
na tym sejmie osobliwszym?

Owóż król, usłyszawszy to, rzekł, źe w obliczu sro­
giej wojny z krzyżakami nie można mieć w zana­
drzu zdrajcy, osobliwie w Wielkiej Polsce, która jest 
pierwszą od niemców i postanowili ci odebrać jene- 
ralstwo Wielkiej Polski.

— To tak?—-porwał się Wicek—to tak? postano­
wili mi odebrać jeneralstwo? niechże przyjdą i od­
biera... obaczymy!

I trząsł się cały w wielkim gniewne, chodząc szero- 
kiemi krokami po komnacie.

— Niech odbierają, niech odbierają, obaczymy!— 
odgrażał się ciągle.

Mamy jednak nadzieję, źe umysły nowe odkryją 
nowe drogi. *

Koniec XVIII stulecia widział, jak umysły logicz­
ne, bezlitośnie krytyczne zniszczyły do szczętu starą 
budowę niedorzeczności średniowiecznych...

Dziś lub jutro literatura francuska odnajdzie swo­
ją drogę.

Jaką będzie ta droga? gdzie się kryje inicjator, 
prorok tej nowej wiary nieznanej ?

Nie wiemy...
Ale wraz ze wszystkiemi umysłami, którym jest 

drogą sława francuska, wyglądamy go i wyczekuje­
my calem sercem.

Materjalnie, jak powiedzieliśmy na początku tego 
listu kraj nasz podniósł się z upadku, nie trzeba że­
by upadał umysłowo! J. L.

• 
Towarzystwo 

przyjaciół dzieci.
iii.

Nie potrzeba dowodzić, źe cała działalność towa­
rzystwa, o jakiej mówiliśmy w artykułach poprze­
dnich, zależną być musi od środków, jakiemi instytu­
cja mogłaby rozporządzać, ztąd przeto i pytanie, 
w jaki sposób środki te wypadałoby zebrać, nabiera 
niemałej wagi.

Ogólnie biorąc, dla każdej instytucji z charakte­
rem filantropijnym lepiej jest, gdy na jej byt skła­
dają się ofiary drobne a liczne, aniżeli gdyby istnie­

nie jej zależało od ofiar wielkich, lecz możliwych dla 
pewnych tylko klas zamożnych.

Z tej zasady wychodząc, byłoby podług mnie naj­
bardziej pożądanem, aby i „towarzystwo przyjaciół 
dzieci1* na „groszu wdowim4*, lecz obficie i z pośród 
wszystkich sfer społecznych płynącym, mogło oprzeć 
swoją egzystencję.

Należy mieć na uwadze, że towarzystwo to obcho­
dzi bezpośrednio masy, i masy też, czając dlań sym- 
patję, chętnie zapewne pośpieszyłyby z ofiarnością, 
jak to zresztą zwykle czynią, gdy idzie o podanie 
ręki niedoli.

Ani naprzykład ofiary na szlązaków nie złożyłyby 
tak poważnej sumy, ąni pogorzelcy lub dotknięci po­
wodzią nie zyskaliby tak skutecznej pomocy, gdyby 
nie ofiarność klas średnich i biedniejszych, których 
dziesiątki, złotówki, albo ruble tworzą sta tysięcy.

Najpierwszym więc, podług mnie, warunkiem po­
zyskania dla „towarzystwa przyjaciół dzieci4* odpo­
wiednich środków jest uprzystępnienie wysokości 
składki dla wszystkich, nietylko średniej zamożności 
ale i mniej zamożnych nawet.

Przy pierwotnem podniesieniu myśli utworzenia 
towarzystwa, zaproponowano składkę pięć rubli 
rocznie.

Jeżeli norma ta, którą nie uważamy za wysoką, 
miałaby się przy ostatecznem opracowaniu projektu 
ustawy utrzymać, to proponowałbym tylko, aby i 
sam sposób wnoszenia tej składki mógł być bardziej 
jeszcze uprzęstępnionym.

Mianowicie, byłoby dobrem, aby ofiara w kwocie 
rs. pięciu mogła być składaną: jednorazowo lub też 
w ratach kwartalnych, to jest po rs. 1 kop. 25; zwię- 

i kszyłoby to czynność administracyjną zarządu to- 
' warzystwa, ale wpłynęłoby niezawodnie na znaczne 
■ powiększenie liczby stowarzyszonych.

Nawet w rodzinach mniej zamożnych wydatek ru­
bla z kopiejkami kwartalnie nie dałby się uczuć 
w budżecie domowym, a jak wspomniałem, nie od 
jakości, lecz od ilości ofiar pojcdyńczych zależy 
tutaj bardzo wiele, bo byt i przyszłość instytucji.

Rzecz prosta, źe obok tych składek obowiązko­
wych stałych, do powiększenia środków towarzystwa 
mogłyby się przyczyniać fundusze z innych źródeł 
płynące, jak np. dobrowolne ofiary jednorazowe, za­
pisy osób dobroczynnych, wreszcie urządzane na ko­
rzyść towarzystwa koncerta, zabawmy publiczne i t. p.

Gdyby inicjatorowie przed zatwierdzeniem ustawy 
mogli uzyskać pozwolenie zbierania składek na rzecz 
przyszłego towarzystwa, byłoby to podług mnie, rze­
czą nader ważną; nim ustawa uzyska właściwą san­
kcję, upłynie zapewne przeciąg cżasu dość długi, a 
tymczasem środki mogłyby być zebranemi w takiej 
przynajmniej cyfrze, że z chwilą zatwierdzenia usta­
wy, towarzystwo mogłoby rozpocząć swoją działal­
ność.

Przy zbieraniu ofiar, przynajmniej w chwili zawiąz­
ku towarzystwa, prasa mogłaby oddać niemałą usłu­
gę już to przez wytrwale agitowanie poczciwej my­
śli, już to przez pomieszczanie odpowiednich ogło­
szeń i t. p.

Mówiąc o środkach towarzystwa jedna jeszcze 
chciałbym zrobić uwagę.

Jak dotąd w tworzeniu i podtrzymywaniu dzieł o- 
fiarności publicznej, główny udział przyjmowała i

— Ej! — ozwie się spokojnie na to Bolko — po co 
oni mają odbierać, kiedy ci już odebrali—i na twoje 
miejsce mianowany jest królewicz Kazimierz!

Starosta zbladł i stanął na środku komnaty i wpa­
trzył się wielkiemi swemi czarnemi oczami w mówią­
cego, a wargi mu drżały jak w febrze.

— Królewicz Kazimierz, mówisz ? — szeptał gło­
sem chrapliwym, gardłowym—Królewicz Kazimierz, 
bodaj że go jasny piorun trząsł.

— Tak, tak, królewicz; a nawet powiem ci coś 
Wicku, co zachowaj sobie w wielkiej tajemnicy, bo 
bym za to głową mógł przypłacić. Królewicz wyje­
chał już ze znacznym pocztem panów i straży do 
Wielkiej Polski i jeno o dwa noclegi go wyprzedzi­
łem. Jeno patrzeć jak stanie w Wielkiej Polsce. Ma 
on w ręku edykt królewski imania cię i sądzenia, 
gdybyś opór stawił, a i tak, sądzony być masz. Strzeż­
że się więc. Ja wyprzedziłem królewicza, bo mi cię 
żal, chciałem cię ostrzedz, boś ty przecie mój stryj ec 
herbowy, krewniak — więc wpadłem tu do ciebie ci­
chaczem, samowtór z wiernym pacholikiem, osławiw­
szy resztę pocztu o dwie mile ztąd, w lesie. I nikt nie 
wie, żem do ciebie pojechał, bo nciłe mi też życie... 
król nie żartuje. Gada on, źe poskromił mieszczanków 
mieczem w Krakowie, poskromi tymże mieczem pa­
nów w Wielkiej Polsce. A wiesz, źe co postanowi on, 
to zdzierży!

— Bodaj go trąd strawił, tego kusego czarta! — 
mruknął Wicek przez zęby.

Rogala zabierał się już do wyjścia.
— Bądź mi zdrów Wicku, nie mogę dłużej tu sie­

dzieć, a i tak naraziłem mą głowę, jeno przez przy- i 
ia.w do ęiebie. Niech cię Pan Bóg ma w swej opiece. 1

c

i

1 wiska takie jak np. prezesa, wiceprezesa, 
I ra, członków komitetu itp.
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Jaj 
przyjmąje Warszawa, której barki niosą PrZ|y 
w stanie udźwignąć ciężaru, jaki zarówno ąraJ te. 
obowiązuje; dlaczego ten fakt powtarza się 
matycznie, nad tern zastanawiać się nie bęaJ 
gdyż to do rzeczy nie należy. ,

Nadmienię tylko, że życzyćby należało, aoy^e 
razem przynajmniej prowincja “okazała się c|j 
jak Warszawa chętną i skorą w niesieniu dro J 
ofiar i aby tym sposobem dzieło użyteczność 
blicznej pozyskało rękojmię bytu w poczuci 
wiązku całego społeczeństwa. rZyj>

Dobrzeby więc było aby inicjatorowie, gdy 
dzie do zbierania składek, odnosili się bezp08* 
do ludzi mających na prowincji już to wpły"!- 
wne, już też bardziej rozgałęzione stosunki. cRby 

Szczególnie obywatelki wiejskie i księża 
tu wpływem swoim i staraniem zrobić niemało, J* . 
łając z tą myślą głównie, źe opieka nad dziec*“ ‘j(>j 
tak dobrze potrzebną w Warszawie, jak i w K 
wsi lub miasteczku. ^e*

Pozostaje mi powiedzieć jeszcze słów p®r? je 
wnętrznej organizacji towarzystwa a właściW 
go zarządu. rzeó

Naturalnie zasady organizacji tej muszą Wł ..jak 
na wzorach innych tego rodzaju stowarzysz®" 
np. towarzystwa osad rolnych), mających j«z z 
pewną praktykę i doświadczenie. ,

Zostawiając przeto rzecz tę redaktorom jbytf 
go i szczegółowego projektu ustawy, Pra#y 
w tern miejscu zrobić jedno zastrzeżenie ogom ^o- 

1 W zarządzie towarzystwa będą zapewne 
f wiska takie jak np. prezesa, wiceprezesa, 
I ra, członków komitetu itp. .g^» t«

Otóż podług mnie byłoby lepiej, aby stano"1 * * 
zajętemi zostały przez kobiety, nie zaś PrzeZ^ i( 
czyzn; przemawia zatem nietylko ta okoficz®0 LcJ, 
panie, zwłaszcza należące do sfer zamożuiej 
dla poświęcania się czynom filantropijny®^- 
więcej czasu aniżeli mężczyźni, ale i ten v opiet-
źny, że między innemi s*złoby tutaj o dzieci a 
które udając się o pomoc i opiekę dla swv®u 
wląt do towarzystwa, pragnęłyby,* bądź co bąOi| 
swój ukryć przed światem. * * . h si?

Chętniej przeto kobieta taka zwróciłaby 
„zarządu** towarzystwa wiedząc, źe na krze8 tu®1 
ktorskicm spotka kobietę, aniżeli gdyby 
oko w oko spotkać się z mężczyzną i kto WJ® j^bi^ 
czyby w takim razie nie wołała udać się 
w rodzaju choćby... Szyffersowej. ...

Słówko na zakończenie. yijci®
Że sprawa zawiązania „towarzystwa 

dzieci** jest sprawą pilną i ważną, że le%sCy 
sumieniu całego społeczeństwa, na to wsz)^ o ® 
dzą się jednomyślnie; powinno przeto bardzo i d1 
aby sprawa ta śladem wielu innych nie 1 
akt nieziszczonych projektów, a czego można11 
w takim tylko razie, jeżeli inicjatorowie, ® 
dając swych starań, wprowadzą je odraza n 
praktyczną. 01ByF

W tym przeto celu należałoby naprzód P 
o zebraniu kółka ludzi dobrej woli celem Pr?e 
towania głównych zasad projektu; natura®’ gj i®, 
osób do takiego kółka pozostawionym by® oler 
cjatorom a zebranie się ich nie powinno j

V zwłoce. 
łBt,a,,,,ł,‘au|,iHin 1 ■■■....... . ■  ..... I''7jiiif^i

Starosta czerwony cały od wewnętrzne?*’ j0 
nianie zatrzymywał go, ale odprowadziwszy 
komnaty, pożegnał. erCe,

— Bóg ci zapłać, Bolku, za twe dobre 8 jj ptw 
zapomnę o tem nigdy, żeś mi wielką wyrz. 
sługę. Bóg ci zapłać! .

1 zostawszy sam, stanął na środku iz[flo? 
my, wsłuchując się w odgłos ciężkich kr° . 
po schodach, po dziedzińcu— słyszał wśr sjad^*v 
cnej jego rozkazy wydane pachołkowi, 
koń, jak się z brzękiem roztwieraly zCprzy 0 
my zamkowej, jak dźwięczały łańcuchy P K 
czaniu mostu zwodzonego, jak dudniały zJpe*1’J(y- 
puszczonych cwałem, jak ucichło wresz®i gCu ■

Słuchał, słuchał tego wszystkiego, gZ^ii 
cii się oburącz za głowę i latał po izbie J b 
kaganiec gorejąc na stole, chwiał si? y
starosty i migotał krwawo po ścianach i „ 
kamiennej posadzce, po sprzętach. * rzC (ji- 
kuo patrzało na posępną walkę duszną 
ważne, spokojne, wygwiażdźone niebo, u 
szę, wr marzenia, w ciemny lazur...

Długo trwało takie szamotanie się we' j
rosty. Piasek w klepsydrze przesunął s’? •* 
zy, na niebie od wschodu, ile źe to w c' cjąź ® y g 
wcześnie, bielało już niebo, a staro8t?njeruc.b?y plę' j
po komnacie. Niekiedy stawał i wlepia* j cie*1^? t 
słupiały, szeroko rozwarty wzrok w cie® - j
kit nieba—niekiedy znów opierał się0 oa,w»ler^?< 
i zdmuchiwał z niego pył, jak ten co sp , 
nie wie co czym. Czasami potrącał ty 
które się wywracały z łoskotem nft Iz gję 0 
Wówczas stawał przerażony, ogl^i®
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Jeszcze o Tannerze!

ICWDJcn w sranie Wisconsin, oaoyi laKi 
. ”^1 ’ dający nawet dłużej, bo 42 dni.

wiele owoców — mówi on sam — i ' 
*8o >nia]Zato ukarauy gorączką gastryczną; oprócz ! 
. »By}e le® reumatyczne cierpienie serca. 
14hie nieomylnie przekonany, że zupełne wstrzy- 
i??et>ia^ pokarmu jest najlepszym środkiem wy-

I .
. czającym — rozkosz, której w tej chwili doznałem, 
1 ’ n rtraa nurnllitr cin rwnALiniZ A A

Tvi wysianym gdzie należy.
111 sposobem zrobionymby już został jakiś i to 
dosyć ważny, pierwszy krok praktyczny.

Jan Jeleński.

a się z gorączki gastrycznej, zacząłem więc 
f lAów kilka, dni choroba przeszła...
ft’ Sę C2«s postanowiłem także wyleczyć się z cho- 
fo?MeZe°.Wej; a następnie powziąłem zamiar prze- 
P%,ąltJIUa się, ile dni przebyć jestem w stanie bez 
M^ic n':” .
:,ya d0 Jadłem przez czterdzieści dwa dni, od 15 

fityrpk1 sierpnia i moja choroba serca przeszła, 
bpZecz ' odjął...“
H(( chciaPro?ta> opowiadaniu temu żaden z lekarzy 
J^uie Ierzyć i dlatego dr Tanner rozpoczął po- 
TS^czterdziestodmowy.

— Żywności dużo li jest w zamku?
— Starczy ledwo na dwie niedziele.
— Wygiąć mi zaraz po trzech ludzi w różne strony. 

Niech spędzają bydło, nie patrząc do kogo ono nale­
ży, zabierać mąkę, kaszę, krupy, piwo, siano, zboże, 
owies, słomę, wszystko co potrzeba. Nie szczędzić mi 
nikogo ani niczego, bo to wojna, rozumiesz waść? 
Żeby mi to zrobić dziś jeszcze, natychmiast! Jak ja 
wyjadę z zamku waść będziesz jego dowódcą—i nie 
oddasz*go nikomu, tylko mnie. Taki jest mój nakaz.

Burgrabia skłonił się i miał wyjść, gdy starosta go 
zatrzymał i dodał:

— A osobliwie nakazuję waści nie szczędzić miesz­
czan pyzdrskich. Zabrać im wszystko, do ostatnie­
go prosiaka. Jeszcze jedno ., poślesz dziesięciu zbroj­
nych do miasta, żeby mi zaraz przywiedli płatnerza, 
męża Krysty, i jej brata burmistrza... Okujesz ich 
waść w kajdany i rzucisz do loszku na chleb i wodę, 
aż do mego rozkazania.

Wydawczy te rozporządzenia starosta, gdy został 
sam, odetchnął ciężko, jakby mu kamień z serca 
spadł, obtarł czoło obficie potem zroszone, choć ranek 
wiał chłodem, pomyślał chwilę, wsłuchał się w ruch, 
jaki rozpoczął się na zamku wskutek wydawania 
przez burgrabiego rozkazów starosty, jeszcze raz 
westchnął i mówiąc:

— A teraz chodźmy do Offarta!
Wyszedł z komnaty, w której przepędził jedną 

z najsmutniejszych, z najstraszliwszych nocywswem 
życiu.

(Dalny ciąg nattąpi.) 

4' ^vte a ! podnosił powaloną lawę, zachowując j 
K^alo 01 jaknajeiszej, jaknajostrożniej. Nieraz i 
ifty Za/U że słyszy jakiś szmer pod drzwiami— 
ftdał Sj zć'mywał oddech w piersiach i na palcach 

,e> a nf . drzwi, nadstawiał uszów i otwierał je 
k, zonp-e u-irzawszy nikogo, wracał do swej nie- 

^l zeckadzki po izbie. O świcie spojrzał 
się '■1111 drogę prowadzącą do Bieniowie i zda- 

Ua ciemnem tle lasu rysuje się olbrzy- 
jw, Mo inn -tać z podniesioną ręką, matki Krysty...

^i ial^ naw®^ ze 8łyszy jeJ klątwy, że głos 
V 'Uusvw piorun, napełnia sobą świat, zbu-
fifc.Mry} s.zystkich. Przerażony tem skoczył do ło- 

°ddv k $ °P°^CZfł i przeleżał tak nieruchomy 
dupdy >ając dobre dwa pacierze.

^•°n.’ec świt rozjaśnił niebo i oblał białem, 
Ul v, Wicek ein ponure wnętrze starościńskiej ko- 

«zole Wstał blady, zmęczony, ze zmarszczka- 
Dr’ \ ?Czami podsiniałemi, z posrebrzonym 

*oda w febrze. Ale oblał sobie głowę 
W1 kazah’ z“udził pachołka co spał w sąsiedniej 

'latychmiast przywołać do siebie hurgra- 
x ? kied^P^edł zaspany, przestraszony jak 

• va8z L-awa,ł przed starostą.
’k ’ ' waść rozstawić liczne straże na mu-

hierZg ya^ czaBU wojny—rozkazywał staro- 
5rty k' zebY byli w pogotowiu. Bramę zam- 

4 4 herb PZne za*°żyć żelaznemi sztabami, pro-
x ftć nBłem. P°łskim z najwyższej baszty zdjąć 

lt<>zUtoi-0Inia8t mbj herbowy—rozumiesz waść? 
mości starosto.

^anner aie przestaje wciąż zajmować swą 
^zetv0S0^8t°ś«ą.

2 jeg0 " podają coraz to nowe, tysiączne szczegóły 
Przeszłości, teraźniejszości, a bodaj że nawet

Tan 01 Wzr°kiem sięgają w przyszłość...
kie jjjner był dotąd mieszkańcem Minneapolisu, wsta- 
*MyCyaesota * posiada rzeczywiście patent doktora 

on do szkoły allopatycznej, lecz różni się 
ktinie łie"'oemi ważnemi szczegółami; głównie co do 
Xjnia się ludzi wyrobił sobie nową teorję, która 
•lodu;e powodowała go do poddania się czterdzie- 
Pod?ponowi.

?{°Pnia.U^ 0WeJ teoi-ji> która zresztą ma do pewnego 
puip 1 pomiędzy europejskimi fizjologami zwo- 
tki'8t\v°'V’ 0?ół ludzi dotknięty jest epidemicznem ob- 
kcji e*11, to jest je daleko więcej, aniżeli do resty- 

Kauizmu potrzeba — i przez to sprowadza na 
-e^e dolegliwości i chorób.

PfZ Je8t najlepszem lekarstwem na wiele chorób.
1 °ka7Ztrzeba, śe gdyby w samej rzeczy teorja 

s’*ł prawdziwą i gdyby na jej zasadzie 
> 0 ietotme zmniejszyć obżarstwo ludzi, eks- 
aty doktora Tannera nie byłyby prawdopodo­

bni aieużytecznemi, jak mniema... Kurjer Po- 

przewrót w teorji mógłby mieć bezwąt- 
EL orzymie praktyczne znaczenie.

’%'*Jerynient dra Tannera nie jest zresztą pierw- 
A&eó °dbytym.
pila ,UZ1 on stanowczo i przedstawia na to wiaro- 
? s\jC| , adectwa, że w roku 1877 w lecie, bawiąc 
’'kip.;1 krewnych w stanie Wislonsin, odbył taki

dip’Podprowadzeniu bowiem dyskusji i udzieleniu | Wiadomy już jest czytelnikom cały przebieg owe- 
glob 'jedaich wskazówek z tegoż samego grona mo- » go, rzeczywiście zadziwiającego eksperymentu....

. y® wybranych parę lub kilka osób do oprą- Dodać trzeba, że ogół mieszkańców New-Yorku 
ProjęLla szczegółowego projektu ustawy, a który to był gorączkowo zainteresowany i wzburzony doświad- 

P° przeprowadzeniu znów nad nim dyskusji, czeniem Tannera.
Pisano na jego cześć wiersze, wygłaszano mowy i 

nawet kazania, a pod jego oknem urządzane były 
serenady...

Doktor zresztą namiętnie lubi kwiaty i muzykę.
Codzień mu grano i przy dźwiękach muzyki mę­

czennik nauki czy tam swego kaprysu, zapominał o 
nurtującym go głodzie...

I Bukie y z kwiatami zapełniały salę Clarendon- 
| house...

Codzień Tanner otrzymywał dziesiątki i setki li­
stów głupich, rozsądnych, dowcipnych i... nieortogra- 
ficznych.

Pewna dama pisała doń: „Djabeł siedzi w tobie: 
chcesz naśladować Chrystusa, nie wierząc nawet; 
ale nie uda ci się to, bezbożniku^.

Jakiś metodysta głosił następujące wezwanie w li­
ście: „Pan pobłogosławi twój wielki czyn; ucz ludzi 
martwić ciało i jego wszystkie żądze“.

Dalej jakiś amator zakładów (a jestieh w Ameryce 
tyle, co mieszkańców) pisał: „Gotów jestem wysta­
wić przeciwko panu człowieka, który również nie bę­
dzie nic jadł ani pil; trzymam zakład; kto z was 
pierwszy zacznie jeść lub pić, ten przegra tysiąc, 
albo, jeśli pan wolisz, kilka tysięcy dolarów".

Wreszcie pewna panna bogata, młoda, piękna i do­
brego domu, zrobiła następującą propozycję Tanne- 
rowi: „Ofiaruję panu moją rękę, serce i cały mają­
tek, z warunkiem — że będziem jadali tylko trzy ra- 

t zy na miesiąc".
I Dodać tu należy, że dr Tanner był już żonaty i 
j rozwiódł się z żoną dla jej zbytniego „obżarstwa" to 
jest dlatego, że jadła tyle, ile zwykli śmiertelnicy.

Czy więc nie przyj mie ofiary pięknej miss — kto 
wie?

Prawdziwie uroczystym w szeregu dni tannerowe- 
go postu był, rzecz prosta, dzień czterdziesty, dzień 
tryumfu.

Tłumy zapełniły wówczas salę Clareudon-house 
i zaległy ulicę...

Gdy Tanner, wbrew zresztą proponowanemu mu 
przez lekarzy rozkładowi jadła, skonsumował pierw­
szą morelę i wypił pierwszą szklankę mleka, zapał 
był powszechny...

..Gdybyście mogli wyobrazić sobie—rzekł on ota- 
v»«*jcŁvym — rozkosz, której w tej chwili doznałem, 
każdy z was zdecydowałby się wypościć 40 dni"...

Tanner otrzymuje obecnie mnóstwo propozycyj 
od różnych ciał naukowych, kolegjów lekarskich — 
i przedsiębiorców...

Na wszystko to jednak mało zwraca uwagi i ka­
żę proponującym mu czekać...

„Teraz—twierdzi on—mam jeden, tylko cel—-Jeść, 
jeść i jeść11...

"’^WIADOMOŚCI MIEJSCOWE
= JW. jenerał-gubernator Albedyński udał się 

W' dniu dzisiejszym, o godzinie 6 rano, do Trzebini 
na spotkanie cesarza Austrji, Franciszka-Józefa. 
W orszaku jenerał-gubernatora znajduje się ośmna- 
ście osób. Tym samym pociągiem dąży do Krakowa 
deputacja 12-go białogrodzkiego pułku ułanów, któ­

rego cesarz Franciszek-Józef od kilku dni jest sze­
fem.

= Praw, wiest. pomieszcza najwyższy Ukaz, na 
mocy którego zarząd- lasów państwowych w Króle­
stwie Boiskiem przeniesiony zostaje z ministerjum 
skarbu do ministerjum dóbr państwowych. Zgodnie 
więo z owym Ukazem w Królestwie zostaną urządzo­
ne trzy okręgi leśne: jeden dla gub. suwalskiej /łom­
żyńskiej; drugi dla kieleckiej, radomskiej, lubelskiej 
i siedleckiej, i trzeci dla gub. warszawskiej, kali­
skiej, piotrkowskiej i płockiej. Siedlisko zarządu 
pierwszego okręgu będzie w Suwałkach, drugiego 
w Radomiu, trzeciego w Piotrkowie. Na utrzymanie 
wszystkich trzech zarządów skarb państwa asygno- 
wać będzie corocznie 65,720 rs. Zarządy owe przej­
mą zarząd lasami od izb skarbowych i prowadzić go 
będą w zakresie władzy, wskazanym w rozporządze­
niu dniu 26 marca 1869 r. o urządzeniu izb skarbo­
wych. Miejscowy zarząd lasów skarbowych w le- 
śnictwach pozostaje bez zmiany do czasu zyskania 
odpowiednich wskazówek, z praktyki. Centralny 
zarząd lasów skoncentrowany będzie w departamen­
cie leśnictwa. Jednocześnie z wprowadzeniem no­
wego zarządu lasów, istniejące przy izbach skarbo­
wych wydziały dóbr państwowych zostają nazwane 
„czasowemi“, a personel ich zmniejszony;* zniesione 
zostają posady komisarzy i adjunktów leśnych; i 
zmiejszony personel służby mierniczej przy lasach 
skarbowych. Urzędnicy, którzy zajmowali pomie- 
nione posady, spadają z etatu. Nowy zarząd wpro­
wadzony zostanie od i listopada 188Ó r. Do Ukazu 
dołączony jest etat urzędów i pensyj dla zarządów 
okręgowych. Tekst Ukazu podamy całkowicie 
w dziale urzędowym pisma.

= Jak donoszą gazety petersburskie, ministerjum 
finansów uznało za właściwe przedłużyć jeszcze do 
roku 1881 zwrot akcyzy od cukru, wywożonego za 
granicę.

— W Zbiorze prate znajdujemy postanowienie, 
przedłużające termina utworzenia 'i pokrycia akcyj 
towarzystwa akcyjnego żeglugi parowej holowniczej 
na rzece Wiśle.

— W rozkazie dziennym p. prezydenta miasta 
czytamy: „Według dostarczonych przez właścicieli 
domów wykazów, osoby pry watne utrzymują w War­
szawie 7000 sztuk psów, za prawo utrzymania któ­
rych winna być wniesioną ustanowiona opłata po ru­
blu od sztuki. Tymczasem do chwili obecnej opłaty 
tej wniesiono zaledwie 2244 rs., t. j. prawie '/3 nale­
żnego dochodu. Zwracając na ten niedobór uwagę 
pp. komisarzy kasy ekonomicznej, proszę ich, aby 
zastosowali do osób w opłacie tej zalegaj*ących jak- 
najenergiczniejszą egzekucję i aby rozłożyli nadzór 
nad jej wykonaniem, o rezultacie zaś przedsięwzię­
tych środków w każdym rewirze donosili mi przed 
końcem każdego miesiąca".

= Z powodu coraz częstszych wypadków pokąsa­
nia przez psy, nakazanem zostało pilniejsze usuwa­
nie błąkających się po mieście psów przez czyścicieli 
miasta; chwytanie odbywać się będzie sześć razy na 
tydzień w godzinach rannych za wyjątkiem niedziel 
i świąt.

== Z powodu odbywającego się zwyczajem lat ze­
szłych poboru składki gminnej od mieszkańców War­
szawy wyznania ewangelicko-augsburskiego, zarząd 
gminy nadesłał do biura policji przygotowane blan­
kiety drukowane do wypełnienia ich przez właścicieli 
i rządców domów. Na blankietach tych mają być wy­
mienieni wszyscy mieszkańcy tegoż wyznania, z wy­
mieniem liczby osób rodzinę składających, oraz do­
daniem wysokości ofiar na utrzymanie świątyni pa- 
rafjalnej, domu opieki nad biednemi s'arcami, szpi­
tala ewangelickiego, domu sierot i szkół tejże gminy. 
Służba policyjna otrzymała już odpowiednie pole­
cenie.

= Magistrat m. Warszawy ogłasza licytację na 
dostawę 2,300 saż. kwadr, kostek granitu norweskie­
go i 700 saż. bież, burt również z granitu norweskie­
go, potrzebnych do zabrukowania części ulicy Mar­
szałkowskiej i na inne potrzeby miejskiewroku 1881; 
Wartość tej dostawy wynosi przeszło siedmdziesiąt 
tysięcy rubli. __________

= Na folwarku świętokrzyskim, obok kościoła 
św. Barbary, prowadzone są obecnie roboty około u- 
rządzenia studni artezyjskiej.

= Słyszeliśmy, iż wkrótce powstać ma w Warsza­
wie fabryka adamaszków, aksamitów, materyj je­
dwabnych i t. p. tkanin. O założeniu tej nowej fa­
bryki myślą przemysłowcy zagraniczni, którzy zamie­
rzają nabyć nieczynną obecnie fabrykę po zmafłym 
niedawno ś. p. Worowskim, a następnie znacznie po­
większyć przez nabycie trzech sąsiednich posesyj, to 
jest jednej od ulicy Krochmalnej, tuż przy fabryce 
Worowskiego i dwóch tylnych od ulicy Chłodnej.



Mówiono nam, że do konkurencji kupna wyżej wspo­
mnianej fabryki, która sprzedaną być ma przez pu­
bliczną licytację, stanie też jedna z miejsc owych, naj­
większych fabryk tkackich.
= Departament handlu i rękodzieł oznajmia, iż o- 

trzymał od inżeniera Ciechanowieckiego prośbę o 
5-letni przywilej na nowy sposób automatycznego łą­
czenia rejsów przy przenośnych kolejach. Pan Cie­
chanowiecki, rodak nasz, zamieszkuje w Petersbur­
gu i pracuje tara w jednej z fabryk. Kolej prze­
nośna jego pomysłu zyskała w roku zeszłym nagro­
dę na wystawie w Szawlach.

= W dniu wczorajszym, o godzinie 12-tej w połu­
dnie, kurator warszawskiego okręgu naukowego r. t. 
Apuchtin, wraz z dyr. instytutu głuchoniemych i o- 
ciemnialych, rz. r. st. Paplońskim i inspektorem szkół 
miejskich rz. r. st. Hornbergiem, zwiedzał konwent 
ociemniałych, oddziały równoległe instytutu głucho­
niemych, oraz szkołę elementarną miejską, mieszczą­
cą się w gmachu po-augustjańskim przy ulicy Pi­
wnej; stan wszystkich tych zakładów p. kurator li­
znął za zadawalniający.

— W mieście Sejnach, w gub. suwalskiej, otw’o 
rzoną zostaje, z decyzji komitetu do spraw Królestwa, 
szkoła trzyklasowa miejska.

= Znany agronom dr Juljusz Au, profesor wyż­
szej szkoły rolniczej w Dublanach, bawi obecnie 
w Warszawie.
= W dniu wczorajszym bawił w naszem mieście 

przejazdem główny redaktor wiedeńskiej Neuefreie 
Presse, p. N. von Sonnenberg.

= Z teatru i muzyki.
Zewnętrzne odnowienie gmachu teatru wielkiego 

już rozpoczęto.
* We wczorajszem przedstawieniu „Fedry“ chorą 

pannę Marczellównę zastąpiła pani Nowakowska, 
wyuczywszy się roli w przeciągu niespełna jednego 
dnia.

’ Dziś znowuź „Fedra" z p. Rakiewiczową w tytu­
łowej roli.

* Pokaźny (czy nie za pokaźny) szereg debiutantów 
zwiększyć jeszcze mają: panna Niewiarowska i pan 
Wacław Prohazka.

* Słyszeliśmy z wiarogodnego źródła, iż dyrekcja 
teatru powierzyła imprezę przyszłego sezonu opery 
włoskiej (od 15-go grudnia r. b.) p. Ciaffei’emu.

* Jutro pierwsze przedstawienie w teatrze wiel­
kim.

Daną będzie „Violetta" z p. Dowiakowską.
* We czwartek w „Mehizynie" wystąpi po raz 

pierwszy panna Bella, tancerka teatrów zagranicz­
nych.

= Taghlatt o Ziarnie.
Wiedeński Tagblatt podał w tych dniach obszer­

niejszą rzecz o naszem Ziarnie.
„I Warszawa — są jego słowa — ma swoją Paris* 

Marcie.
„Temi dniami bowiem wyszło w polskiej stolicy 

pismo na korzyść dotkniętych głodem noszące nazwę 
Ziarno.

„Trzystu i jedenastu polskich pisarzy, publicystów 
i uczonych złożyło się na tekst nadzwyczaj bogaty, 
czterdziestu ośmiu malarzy i rysowników dało illu- 
stracje a jedenastu kompozytorów muzycznych uzu­
pełniło swemi autografami, że się tak wyrazimy, „mu­
zykalną" stronę wydawnictwa.

„W tekście znajdujemy krótkie nowele, umiejętne 
rozprawki, rzeczy odnoszące się do historji i aforyz­
my, a wszystko to zaopatrzone autografami auto­
rów.

„Najświetniejsze nazwiska polskiej bieżącej litera­
tury jako to: Kraszewski, Zaleski, Bohdan, Odyniec, 
Jeż, Bałucki, Sienkiewicz, Orzeszkowa, Świętochow­
ski, Prus, Klaczko, Gustaw Zieliński, Maciejowski, 
Spasowicz, Szujski, Szymanowski, Asnyk, Korotyń- 
slii i t. p. współzawodniczą tu szlachetnie ze sobą."

Pomiędzy rysunkami znajduje Tagglatt „wykoń­
czone arcydzieła", wylicza wszystkich niemal arty­
stów i zwraca szczególną uwagę na rysunek Kra­
szewskiego i drzeworyt Andriollego.

Krytyka wiedeńskiego nie zadawalnia jedynie... 
strona typograficzna wydawnictwa.

Wspomniawszy o Zianiie winniśmy dodać, iż na 
składach księgarń tutejszych znajdują się jeszcze 
zapasy tej publikacji, z której dochód w ostatnich 
czasach służy ku ratunkowi pogorzelców’.

= Uwaga..
Wczoraj przystąpiono do zewnętrznego odnowie­

nia kościoła paratjaluego Narodzenia N. M. P. przy 
ulicy Leszno.

Czy to już nie zapóźno?
Czynność ta w każdym razie wymagać będzie pe­

wnego czasu, jesień zaś zbliża się szybkim krokiem 
aza nastaniem słot właściwych tej porze roku, robo­

ta może stać sie daremną a koszta stracone...
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Rozebranym także został stąry mur przy bramie 
wjazdowej na dziedziniec klastorny, a nowy nato­
miast rozpoczęto budować.

— Sprawa w Radomsku.
W dopełnieniu podanej wczoraj wiadomości o to­

czącej się w Radomsku sprawie, wywołanej przez 
opór, stawiony władzy przez tamtejszych mieszczan, 
podaj emy dziś rezultat z posiedzeń sądu

Z liczby 65 obwinionych, 14 sąd uniewinnił zupeł­
nie, a w tej liczbie trzech tych, którzy uważani byli 
za głównych sprawców oporu i jako tacy utrzymy­
wani byli pod aresztem.

Pozostali zaś, w liczbie 49 skazani zostali z mocy 
art. 273 na jeden miesiąc aresztu policyjnego, nadto 
organista miejscowy i jedna kobieta za zelżenie i 
obelgi straży ziemskiej na zapłacenie kary po 25 rs.

Zajmująca ta, ze względu na liczbę obwinionych 
sprawa, jest pierwszą w rocznikach naszego sądo­
wnictwa, tak co do liczby podsądnych, jak niemniej 
rezultatu samej obrony.

— Pożary.
Miasteczko Ejszyszki, w powiecie lidzkim, uległo 

w’ dniu 24 b. m. strasznej klęsce pożaru.
Ogień zniszczył większą połowę ulicy Radlińskiej.
Przy gaszeniu pożaru dawał się uczuwać zupełny 
Straty mają być ogromne.

brak narzędzi ratunkowych.
We wsi Średnie znowu, w pow. krasnostawskim, 

spaliły Sie w tych dniach cztery gospodarstwa wło­
ściańskie wraz ze w’szystkiemi zabudowaniami i kre- 
stencją.

Przyczyną była podobno nieostrożność.
Przy pożarze zdarzył się nader smutny wypadek. 
Włościanka, Katarzyna Smykowa, uratowawszy 

dwoje dzieci z ognia, weszła znów do płonącego do­
mu dla ratowania sprzętów...

Dym jednak udusił ją.
Na pogorzelisku znaleziono tylko zwęglone ciało 

nieszezęliwej kobiety...
= Za 96 kopiejek...
Około wsi Wiktorowa, jak donosi Gaz. kieł., dwóch 

włościan napadło w celu rabunku przechodzącą wło- 
ściankę.

Zabili ją, ażeby zabrać... 96 kopiejekj
— Krwawy dramat.
Krwawy dramat odegrał się w dniu onegdajszym 

na stacji kolei bydgoskiej w Nieszawie.
W sali pasażerskiej przed przybyciem pociągu 

kurjerskiego z Warszawy usłyszano jakiś jęk.
Gdy nadbiegła służba stacyjna, spostrzeżono bro­

czącego w’e krwi jakiegoś podróżnego, który nożem 
usiłował odebrać sobie życie...

Z papierów’, jakie miał przy sobie, przekonano się, 
że był nim poddany pruski Fryderyk Fahlkamp.

Po daniu natychmiastowej pomocy przez miejsco­
wego felczera, F. w stanie bardzo niebezpiecznym 
odwiezionym został na kurację do szpitala w Nie­
szawie.

= Wypadki.
* Wczoraj na ulicy Komitetowej, Karol P. i Józef 

P., popiwszy się pokłócili się i pobili z Janem B.
W bójce wybili mu oni prawe oko.
Napastników przyaresztowano.
* Bazyli C., zamieszkały pod nr 3 przy ulicy Twar­

dej, zadał jakiemś tępem narzędziem Ignacemu M. 
ciężką i niebezpieczną ranę w głowę.

Przyczyną bójki była zazdrość, do której podobno 
dały powód zbyt bliskie stosuuki Ignacego M. z żoną 
Bazylego C.

* Na Marszałkowskiej, w domu pod nr 39, oberwał 
się znak sklepu z wyrobami tabacznemi.

Znak ten padając ranił niebezpiecznie w głowę 
przechodzącego tamtędy Walentego S.

* Przechodząca przez ulicę Twardą nieznajoma 
jakaś kobieta potknąwszy się upadla tak nieszczęśli­
wie, że rozcięła sobie głowę i straciła przytomność.

W tym stanie odwieziono ją do szpitala. 
Zarządzono śledztwo dla dowiedzenia się ojej na­

zwisku i miejscu zamieszkania.
* Na ulicy Chłodnej, jakaś kobieta w podeszłym 

już wieku upadla w rynsztok i wskutek tego odnio­
sła ranę w głowę, oraz zwichnęła sobie prawą rękę 
i nogę

* Tomasz K., idąc przez Krakowskie-Przedmie- 
ście nader nieoględnie, dostał się pod kola wozu ro­
boczego, które przeszły mu przez obie nogi.

O ile się zdaje, człowiek ten był nietrzeźwym.
* Powożący wozem na ulicy Twardej, Franciszek 

W., najechał na 5-letnią dziewczynkę, Manię R. i ska­
leczył ją silnie w głowę i rękę.

* W bramie domu nr 301 na Nowolipkach znalezio­
no podrzucone dziecię płci męzkiej.

Oddano je do szpitala Dzieciątka Jezus.

= Nagroda za telefon.
Postanowieniem z dnia 4 lutego 1852 roku, Napo­

leon III przeznaczy! 50,000 franków nagrody z 
użyteczniejszy wynalazek na polu elektryczne®.

Po dwunastu latach, bo w roku 1864, nagr’ 
pierwszy raz przyznaną została p. Rumkort‘uDje- 
nalazek cewki elektro-magnetycznej, k!°.ia. pod- 
śmiertelniła jego nazwisko i rzeczywiście Je® 
stawą prawie wszystkich elektrycznych przj1Z'- 
które po niej zostały wynalezione. . ÓW

W roku 1871 dekretem z duia 29 listopa'aI). 
czesuy prezydent republiki, p. Thiers, zarzą<^ 
kiete w celu zadecydowania, który z nowsz)1 0.
nalazków na polu elektryczności zasługiwałby 
dobną nagrodę. korni8?

Pięć lat upłynęło, nim ustanowioną została K 
do wydania sądu w tym konkursie. iotrzC'

Komisja mianowana 26 grudnia 1876 r0^!lJ’)9 p"' 
bowała półszosta roku, nim zdecydowała sK 'a 7<r 
stanowienie, że nagroda 50,000 fr. przysądzą 
stała p. Grabam-Bell, profesorowi umwersyte 
Boston, za odkrycie telefonu magneto-elektryjjuj 
a nadto ustanowioną została druga na»r0(;apiiięe‘ 
franków, którą przyznano p. Gramme za m»’ 
lektro-magnetyczną, dającą silny prąd e'e\j-ńv. 
ści za pomocą szybkości ruchu clektro:maguf’f obe-

Wynalazek ten, jak wiadomo, używany .1 jvJł' 
cnie do oświetlania elektrycznego według me ' 
bloczkowa. ?

Nie należy mieć za złe wspomnionej 
tak długo namyślała się przed powzięciem osta. 
decyzji, należało bowiem dokładnie przekon- cz3' 
wartości wynalazku, a dwukrotnie w ciągu ęo^ju­
su komisja wprowadzoną była w błąd 
mi poważnych nawet, na pozór przynajmniej 
zdaweów, o cudowności mniemanej lampy " oOyc>1 
i dwa razy ścisłe badania powzięte przez 
członków komisji doprowadziły do przekon* .)gkii'' 
doniesienia te były tylko zwyklemi aniei’J 
mi kaczkami, bo rzeczywiście Edison do dma njej 
szego szuka jeszcze owej przyszłej, a P17^ Jr"?!
niedoszłej cudownej lampy, która może raz 
zabłyska na chwilę w jego rezydencji, a 
przychylnych sprawozdawców'—ale jeszcze P 
gaśnie.

— Długowieczność w Anglji. óujierf j
Zestawione w ostatnich czasach wykazy ® roP 

ności w Anglji za rok 1879 konstantują, 
tym zmarło tam 230 mężczyzn i 510 kobiet, u 
przeszło lat 95.

Z ogólnej tej liczby sędziwych ludzi 24 n . »
i 64 kobiet dożyło lat stu kilku lub stu k«®1 pK’i ' 
mianowicie 12 mężczyzn i 27 kobiet ró^ne f 
mężczyzn i 13 kobiet 101; 2 mężczyzn i 8 ko vjejj 
3 mężczyzn i 7 kobiet 103; 1 mężczyzna i j.ol)k 
104; *1 mężczyzna i 4 kobiety 105, a jedna 
106 lat. ‘ wOl>r$

Ośmiu z tych stuletnich ludzi mieszkała [et 
londyńskim, mianowicie 1 mężczyzna i 7 ko

— Passage Radziwil.
Wszyscy paryżanie znają doskonale P^g jjoin 

zwane passage Radziwil, wiodące z ulicy g(;li 
Infants do Palais-Royal, .a zwłaszcza 9PI',j11... 
dy, których szczytu dojrzeć niepodobna z ,

Pochodzenie tego przejścia jest następuj'.. pi
Książę Radziwiłł, ten okazały typ P°ls 0 .

gnata, osiadł był na czas jakiś w Paryżu. jp(W
Wiadomo, jak był kolosalnie bogaty; p, 

do Paryża, pod pretekstem, że nie moze},7Ji)U8^'’’'' 
cudzym dachem, kupił tyle domów ile miał p 
może sto a może i dwieście! ks‘^

Przybywszy do Paryża, przedstawi! . 
orleańskiemu, z którym szybko się zaprzjJ) orle^S

Obaj panowie lubili dobry stół, a ks'‘‘-ztiwypijill) 
zachwycał się zdolnością Radziwiłła do 
niezmiernej ilości węgrzyna. minin1? P

Przy grze tracił Radziwiłł ogromne s 
zwracając niby na to uwagi. -zVP^

Dość, * że sobie książęta bardzo P1Z- i, 
smaku... . ja orl^

Pewnego dnia Radziwiłł pisze do księ 
skiego i wola jednego ze swoich kozako' • ^j,

— Czy wiesz, gdzie mieszka książę 01
— Nie, mości książę.
— To nic... czy znasz Palais-Royal.
— Nie, mości książę, ś; , ; a-o wsk»źe’
— To możesz się spytać, każdy ci g° 

to bardzo blisko. >e toóo
Kozak wychodzi i wraca zasmucony, 11 

wiem znaleźć Palais-Royal. _,,qi to 0
— Słuchaj ty, bydlę jakieś, patrz-no p 

czy widzisz ten duży dom? , jr
— Widzę, mości książę. , tojflS
— No, to tam mieszka książę Orleans > 

go pałac; skocz-no na jednej nodze. nie^ap^
Droga do pałacu nie szła prosto, leC QgatU? 

kozakowi i tym razem nie udało 
taka rozpacz, że aż chciał się powiesić-,

Radziwiłł był owego dnia w dobrym



»- 5

’°lał swego intendenta i kazał mu kupić „ZriZ- 
<l?v; a°w“>. ab? Przez u'e utworzyć przejście pomię- 

mieszkaniami a Palais-Poyal. 
fto|e^jeZrobiono to przejście, Radziwiłł rzeki z zado- 

^°- teraz mój kozak trafi już z pewnością...

On • n c*owcipniś powiedział o Litolfie: 
’>,iinllj''e1st taki chudy, że gdy wchodzi na estradę i 
1'tóry '*atutę dyrektorską, pytam się zawsze siebie,

* z dwóch kijów będzie wybijał takt drugim... 
1^3’Zed ślubem.

lodzii len Pędziwiatr rzeki do bardzo bogatego ojca

... A’>n.Ie’ ubóstwiam twą córkę i proszę ojej rękę. 
ez> przepraszam pana, ja mam dwie córki, 

I’au kochasz?
Z1"'iatr z uniesieniem:

•> którą mi pan sam wybierzesz!
JlajL )’ęcnjący Karolek.

>a uspakaja swego syna plączącego. 
ei jest Karolku? czego plączesz?

be2(.a*ueczko (płacźe jeszcze rzewniej)... upadłem
1 potłukłem się...

^isiaj?0’ a‘e to b?ło wczoraj, a dlaczego plączesz 

^•"olimameczki nie było wczoraj w domu..._____
<7y} b “’’ss. <2iuew. donosi, że Najjaśniejszy Pan ra- 

i' ,eckae w dniu 17 (29) b. m. z Carskiego Sio- 
s'edn i\Wad.ii- J- C. Wysokość Następca Tronu udał ‘^"Jeterhofu.
$0^ “’’sz. Pniew. za St. Pet. Wied, powtarza po- 
rejn de Ze baron Welio ma być mianowany dyrekto- 
filety (i l)arh'.mentu policji państwowej, a rz. r. st. Per- 

y rpktorem poczt.
k'U'ap\raw- vilest. dowiadujemy się, że ober-pro- 

l’5° departamentu rządzącego senatu mia- 
postal rz. r. st. Ewreinow, a zawiadującym 

komitetu ministrów r. t. Mansurow; na za- 
tj'eh “acego kancelarją ministra spraw wewnętrz- 

E°wołany został r. st. Skalkowski.
kóyy 2 o«-'o/e wremja donosi, że wkrótce przez czlon- 
fchbej.'Jrjmtu dopełnioną zostanie rewizja aż siedmiu 

rewizje takie uskuteczniane bywają nader 
*° Vlko w razie podejrzenia znaczniejszych

kuremia za gazetaminiemieckiemi twier- 
v tfMv^lbwnem zadaniem, które sobie postawił no- 
•11 lianKlzysz ministra skarbu r. t. Bunge, jest refor- 

5U państwowego; w tym celu obecnie zazna- 
iatiyep °n szczególowo podług specjalnie sporzą- 

S^go p b'ai1 uotat z ustawą i urządzeniem berliń- 
^^^uku cesarskiego._______ _______________

Sf OWIEDPODZI REDAKCJI.
^^krm • w prenumeratorowi. — Proponowaliśmy 

ł tuje> ale zawsze bezskutecznie.
p1"1, N. „Maudolinata".

Węgleńskiemu. — W sprawie tej chciej 
sdSodzi. J^atygować do redakcji naszego pisma 

rannych od 9-tej do 3-ciej.

8ro.d?, dnia 1 września, odbędzie się w kościele 
, *» ' ln,> o godzinie iO-tej zrana, żałobne nabożeń-

°re żOn& ' .i duszy ś. p. Antoniego Krzewskiego, na 
Zaprasza krewnych i przyjaciół nieboszczyka, 

w dni —20119—
J11 k p 1 trześnia r. b., we środę, jako w oktawę imie- 
I,'82? ś. p a,aw*ka Jabłońskiego, b. budowniczego i za 

sie'n le'en^ z Kozubowskich Chociszewskiej, od- 
t) Ulicv 2aboze,,stwo żałobne, w kościele św. Antoniego 

j0enat°i’skiej, o godzinie 10-tej zrana, na które 
,^aeióJ • a Wlaz 2 dziećmi i siostra zapraszają krewnych, 

J«tr0, ‘ znai°mych. —20164—
^'deę śntfg6 ^r°dę, dnia 1 września, jako w drugą bolesną 
^^eństw?- ?• Gus,awa_FiedIer’ odbędzie się żało- 
in^^ndra tw°’ 0 godzinie 9-tej zrana, w kościele św. 

,|ft 1 dzietjP1.2^ P'a<!u Trzech Krzyży, na które pozostała 
zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych. 

»h‘Na2 w. . . ’ —20185—
°dbę(i. •*Z68n’a r- b., we czwartek, o godzinie 10-tej 

iało]18 81^ w kościele Wszystkich Świętych nabo- 
Hti RycynyJne za duszę ś. p. Augustyna Thugutt, dokto- 
iacp r® Hratk ZmaiłeS° dnia 12 kwietnia r. b. w Łęczycy,

* zn»;„ a ZIUai'łego uprzejmie zaprasza krewnych, przy- 
t. \ bn‘a 2-go ?<Sh‘ —20075—
SpoL.^sfanji 8 W,rze8nia> we czwartek, jako w dniu imienin 

duSz Opeerów Waligórskiej, odbędzie się za 
t:t b'lf'1,1'6uszaZ^ Za*ol3ne nabożeństwo, w kościele św. Karo- 

Pozost, ;PlZy U1*ey Chłodnej, o godzinie 9 */4 zrana, 
$ i ’ Zt>ain a y m!lz z córeczką zaprasza krewnych, przy- 

*4?’ ?• bknyCh' -20108-
k,. z'eiń8ki °l8zek Traeger, b. prezydent m. Łodzi, oby- 
0^'*’ Prze^U ernj* Piotrkowskiej, powracając z Wiednia 

Z2Wszy lat 68, zmarł w dniu 25 sierpnia r. b. 
’ <°«j jego duszy! -20256-

f Ś. p. Franciszek Szepietowski, towarzysz, sztuki dru­
karskiej, po długiej i ciężkiej chorobie, opatrzony św. Sa­
kramentami, w dniu 28 sierpnia r. b., przeżywszy lat 22, 
przeniósł się do wieczności. Pozostały ojciec i siostra zapra­
szają krewnych, przyjaciół i znajomych na wyprowadzenie 
zwłok w dniu dzisiejszym, z kościoła Wszystkich Świętych 
na Grzybowie, o godzinie 6-tej po południu, na cmentarz 
powązkowski, odbyć, się mające. —20241 —
f W dniu 28 sierpnia, przeżywszy tygodni 5, zgasł ś. p- 

Józio Kurowski, synek Konrada Kurowskiego, urzędnika 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego i Kornelji z Roszkow­
skich. Nabożeństwo żałobne odbędzie, się w dniu 1 września, 
o godzinie 9-tej zrana, w kościele św. Krzyża, w kaplicy 
N. Marji Panny, na które zaprasza się krewnych i życzli­
wych. ' -20224-

f Zosia Hagmajer, w wieku lat 5, zmarła wczoraj. Na 
wyprowadzenie zwłok w dniu jutrzejszym, o godzinie 3 i pół 
po południu, z kościoła św. Aleksandra na Powązki, na któ­
re stroskani rodzice zapraszają krewnych i przyjaciół.

—20242—

KRONIKA TELEGRAFICZNA.
X Paryż 29-go sierpnia.—Chili żąda od Peru zapłacenia 

5 miljonów solów (sol równa się czterem markom) tytułem 
kosztów wojennych; Chili do czasu zapłacenia tej sumy zaj- 
mie miasto, okrąg i zatoki Tarapacca.

X Paryż 29-go sierpnia. — Deputowany książę Laroche- 
foucauld-Biśaccia pozbawiony został godności mera Bonne- 
tablu, ponieważ na pierwszem posiedzeniu rady jeneralnej 
w Sarthe natarł na rząd i obraził go.-

X Paryż 29-go sierpnia.— Minister spraw wewnętrznych 
miał dłuższą naradę z prefektem policji i dyrektorem powsze­
chnego bezpieczeństwa w kwestji dopełnienia zamknięcia 
szkół jezuickich, mającego nastąpić w dniu 1 września.

X Paryż 29-go sierpnia. —‘Według danych zebranych 
z polecenia prefekta policji, od 1 stycznia r. b. do obecnej 
chwili odbyło się 140 pojedynków.

X Florencja 29-go września. — Król Humbert przybę­
dzie tu z początkiem września, celem asystowania dalszym 
wielkim manewrom.

X Neapol 29-go sierpnia.—Onegdaj w czasie zgromadze­
nia wyborców powstały nieporządki, wskutek czego wkro­
czyła władza dla przywrócenia spokoju. Kilkuset z obradują­
cych po rozwiązaniu zgromadzenia udało się przed gmach 
munieypalności, wydając okrzyki na jej cześć. Policja roz­
proszyła demonstrantów) raniąc z nich kilku lekko.

X Londyn 29-go sierpnia. — W tych dniach pożar zni­
szczył kościół St. Mary, zwany także Whitechapel. Kościół 
zbudowany był w 1867 w miejscu starożytnej kaplicy z trzy­
nastego wieku. Z całej świątyni pozostały tylko mury, zbu­
dowane z eegieł i kamienia portlandzkiego.

X Londyn 29-go sierpnia.— Połów śledzi na morzu pół- 
nocnem dał rybakom angielskim bardzo dobre rezultaty; zło­
wiono ogółem 11,360,000. sztuk śledzi.

X Londyn 25-go sierpnia.—Ód 7 do 23 b. m. nie spadla 
ani kropla deszczu w Anglji, Szkocji i Irlandji, podczas gdy 
Europa środkowa pustoszona była nawałnicami; wskutek te­
go zbiory wielce się poprawiły.

X Dublin 29-go sierpnia. — W Irlandji zachodniej oba­
wiają się nowych zaburzeń, wskutek czego władze przedsię­
wzięły bardzo energiczhe środki. W sąsiedztwie Claremorris 
i innych miejscowościach urządzone zostaną żelazne baraki 
dla policji. Prawie każdy dziedzic, który występuje przeciw 
swym dzierżawcom z akcją eksmisyjną, zagrożony jest śmier­
cią, również i dzierżawcy, obejmujący posiadłość ziemską, 
z której eksmitowano dawniejszych dzierżawców. W osta­
tnich dniach powracający z jarmarku dzierżawca został na­
padnięty i zbity tak silnie, iż życiu jego zagraża niebezpie- 

i zeństwo.
I X Bern 29-go sierpnia.— Berneński Bund potwierdza, iż 

dr Adolf Held, profesor uniwersytetu berlińskiego, i panna 
Voigt z Rotterdamu w czasie przejażdżki łodz;ą po jeziorze 
Thun wpadli do wody i utonęli.

X Berlin 29-go sierpnia. — Albert Hofmann, wydawca 
czasopisma humorystycznego Kladderadatscli, pozostawił, jak 
donpszą gazety tutejsze, majątek, wynoszący cztery miljony 
marek.

X Peszt 29-go sierpnia.—W gminie Fenyes-Litke zmarł 
Bartłomiej Irinyi, wynalazca zapałek; ponieważ Irinyi nie 
wziął patentu na swój wynalazek, nie miał więc z niego ża­
dnych korzyści materjalnych.

X Wiedeń 29-go sierpnia.—Presse donosi: Najjaśniejszy 
cesarz Aleksander mianował cesarza Franciszka Józefa po­
siadaczem pułku ułanów; pułk ten wyseła do Krakowa de- 
putację dla pozdrowienia swego najwyższego szefa.

X Bonn 29-go sierpnia. — Zmarł tu znany botanik, pro­
fesor v. Ilanstein.

X Debreczin 29-go sierpnia.—Karol Szatmary, redaktor 
wychodzącej tu gazety Ebreszto, skazany został przez sąd przy­
sięgłych za obrazę majestatu na półtora roku więzienia i 500 
guldenów grzywny.

X Toruń 29-go sierpnia.—W Prusach zachodnich wkrót­
ce rozpoczęte będą roboty około budowy kolei żelaznych, ce­
lem dania robotnikom zarobku, a tern samem uchronienia ich 
od zagrażającej nędzy, jaka spodziewaną jest wskutek tego­
rocznych klęsk.

X Toruń 29-go sierpnia.—Na polach pod Suszem w Pru­
sach Zachodnich wyorano garnek z staremi monetami. Są to 
srebrne pieniądze krzyżackie z XIV i XV wieku, opatrzone 
herbami w. mistrzów zakonu. Monet tych jest około 6000 
w’ dwunastu gatunkach.

X Lwów 29-go sierpnia. — Onegdaj przejeżdżała przez 
Lwów drogą żelazną Karola Ludwika, Wielka Księżna Olga 
wraz z dwojgiem dzieci i całym orszakiem, wracając z Wie­
dnia osobnym pociągiem kurjerskim, złożonym z ośmiu wa 
gonów. . ,

X Nowy York 28-go sierpnia. — Według wiadomości 
z Kingston na Jamajce z dnia 19 b. m., szalał tam ubiegłej 
nocy straszliwy orkan. Tysiące ludzi pozostało bez dachu, 
zbiory po większej części zniszczone, koszary w Kingstonie 
zburzone. Ośm wielkich i trzydzieści dwa małych okrętów za­
tonęło w zatoce. Jeżeli nie nadejdzie szybka pomoc, wyniknie 
niezawodnie klęska głodowa.

X Wiedeń 29-go sierpnia.—Ministerjum wojny zamierza 
oddziały strzeleckie, liczące obecnie 40 bataljonów, zwiększyć 
do liczby 50.

Przegląd polityczny.
Powrót kśięcia Bismarcka na krótki pobyt do Ber­

lina zaznaczył się ważnym faktem. Mianowany 
przed kilku tygodniami sekretarzem państwa dla 
Alzacji i Lotaryngji, minister handlu p. Hoffman, o- 
trzymał teraz dopiero uwolnienie z tej ostatniej po­
sady. Następcą jego został ni mniej ni więcej tylko 
sam — książę Bismarck! Nie wątpimy, iż jestto 
tylko prowizoryczne objęcie przezeń fachowej teki 
ministerialnej, wszakże ma ono swoje doniosłe zna­
czenie. Dowodzi bowiem, jak gorąco wziął się nie­
miecki kanclerz do przeprowadzenia swej polityki 
ceł protekcyjnych. Jedynie tylko zamiar sprężyste­
go wykonania tych ustaw, które zgotowały w swoim 
czasie rozłam pomiędzy kanclerzem a większością 
stronnictwa narodowo-liberalnego, mogło ’wpłynąć, 
na ks. Bismarcka, iż pomimo nadwątlonego zdrowia 
nie zawahał się podjąć na własne barki nowy ciężar.

W Austrji zaczyna podnosić znowu głowę Omla- 
dina serbska, znany i w r. 1871 pogrzebany klub 
polityczny, dążący do wyjarzmienia serbów austry- 
jackich z pod tak zwanego „ucisku" węgierskiego. 
Ruchowi temu, który skończył się ongi uwięzieniem 
kierownika jego, Mileticza, przewodniczą studenci 
serbscy, którzy właśnie zgromadzili się w Nowym 
Sadzie na kongres z zamiarem wznowienia dawniej­
szej organizacji. Projekt ten stoi w związku z ogól­
nym ruchem w ziemiach podbałkańskich i zaliczyć 
go wypada w tę samą kategorję faktów, co komitet 
panbułgarski w Filipopolu i projekta ligi krajów sło­
wiańskich na półwyspie, snute w śmiałej fantazji 
serbskiego naczelnika rządu Risticza.

Austrja zamierza wrzmccnić swoją silę obronną. 
W ministerstwie wojny przygotowują na przyszłą se­
sję delegacji projekta budowy i odbudowy twierdz, 
bądź to zupełnie nowych, bądź podupadłych w sto­
sunku do dzisiejszych wymagań sztuki fortyfikacyj­
nej. Również ministerjum zażąda kredytu na wy­
tworzenie nowych 10 bataljonów strzeleckich. Pro­
jekt ten wchodzi w całość systemu obrony kraju, 
i rząd zamyśla dołożyć całej energji ku wyjednaniu 
na ten cel funduszów, swoją drogą nie przyjdzie mu 
to zbyt łatwo: utworzenie bowiem nowych bataljo­
nów strzeleckich wymaga włożenia corocznie w zwy­
czajny budżet państwa 250,000 złr., a oprócz tego 
nadzwyczajnego kredytu w wysokości 60,000 złr. 
Wiadomo zaś, że delegacje uznały niemożliwość dal­
szego wyzyskiwania siły podatkowej monarchji na 
cele wojskowa.

Albanja zamyśla rozwinąć bohaterstwo pierwot­
nych plemion w obronie swoich siedzib. Liga albań­
ska, w miarę jak się zbliża ostateczny termin odda­
nia Dulcigno Czarnogórzu, wysyła coraz większe si­
ły na obronę tego miasta, a mieszkańcy Dulcigno 
przyrzekają w razie potrzeby spalić doszczętnie gród 
swój, a nie oddać go w ręce nienawistnego sobie 
Czarnogórza.

Usiłowanie gubernatora tureckiego Rizy paszy, a- 
by przez nagłe uwięzienie naczelnika ligi, pozbawcie 
patrjotów albańskiah, spełzło na niczem. Zaprosił 
on ich d. 24 b. m. do siebie w Skutari, przekłada­
jąc konieczność poddania się woli mocarstw, a gdy 
nie znalazł posłuchu, uwięził wszystkich. Skoro je­
dnak po mieście rozeszła się wieść o tym fakcie, ludność 
uderzyła gwałtownie na konak i uwolniła swych 
przywódców, zagrażając śmiercią paszy.

Dzienniki ateńskie ogłaszają plan operacji wojen­
nej armji greckiej przeciw albańczykom, wypraco­
wany przez jen. Karatzasa. Podstawą operacji ma 
być wyspa Korfu, sąsiadująca bezpośrednio z Epi- 
rem; wyspa ta przedgórzami Asprokawo i Katerini 
panuje nad calem wybrzeżem Epiru od Margarition 
do Slagia-Saranta. Potrzeba więc na wyspie uloko­
wać 15,000 wojska, któreby zajęło nagle Epir, lądu­
jąc w miejscu najdogodniejszem a nieznanem przez 
albańczyków; 4—5,000J łudzi, potrzebaby na zagro­
żenie tyłów albańczykom a 10,000 na atak fronto­
wy celem zajęcia Metzowa, Arty, Prewezy i innych 
miejscowości Epiru i zachodniej Tessalji. Razem 
potrzeba na wykonanie tego planu 30,000 ludzi; po­
dobno wszakże Grecja rozporządza tylko siłą 22,000 
ludzi.

Z Afghanistanu niepomyślne dla Anglji nadcho­
dzą wieści. Nie ulega już wątpliwości, że wycieczka 
jen. Primerose z Kandaharu w kierunku wsi Deh 
Kwaji była bezowocną, pomimo, iż kosztowała bli­
sko 200 ludzi. Tymczasem pozycja angielskiego pu­
pila Abdurrahmana w Kabulu po wycofaniu się woj sk 
angielskich jest zagrożoną; wybuchło bowiem w sze­
regach armji afgańskiej powstanie na rzecz Jakóba 
chana i jego brata Ejuba. Także w Kelacie wybu­
chły niepokoje; wojsko buntuje się przeciw swojemu 
chanowi, związanemu przymierzem z Anglią, która 
musi wysyłać dlań posiłki, pomimo braku wojska, 
tak potrzebnego jej na odsiecz Kandaharu. Obłoki 
więc gromadzą się nad całym widnokręgiem Afga­
nistanu. i tylko szybkie i stanowcze pobicie Ejuba
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I — Krzyżanowski Ignacy, artysta ® j. 
powrócił do Warszawy, mieszka na Zielnej nr 
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W e Dopełnione transakcjek 8 1

Papiery publiczne:
Akc.

92.50

86.86.5

k3—3-20016-

z po-

Dopełniono 
tranzakcji

91.50
91 55

91.70
91.70

99.15.10
98.80.98.95

vis-a-vis Eldorado, 
od dnia 28 Sierpnia rozpo­
częty została zupełna wy­
przedaż obuwia damskie­
go i dziecinnego, po­
cząwszy od 75 kop. za 
jedną parę i trwać 
będzie tylko do 1-go 
Października

1880 r.

Akcje i obligacje:

wiel. towa. Kos. kolei żel. 
za rs. 120  

dr. żel. Warsz.-W. rs. 100 
dr. żel. Warsz.-B. rs. 100 
dr. żel. Warsz.Terespolsk. 
drogi żel. Fabr .-Łódzkiej. 
Banku Hadl. w Warszawie 
Banku Dyskon. w Warsz. 
Banku Handlów, w Łodzi. 
Warsz. tow. ub. od ognia 
Warsz. tow. labr. cukru., 
tow. Fabr. cukru Józefów. 
Dobrzel. tow. fabr. cukru, 
t. Lilpop, Rau i Lewenst. 
towarzyst. fabryki machin 
towarzyst. Łazien. i Łaźni 
Tow. zakł. przędz. Zawier.

Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc. 
Akc.

99.50
99.30
99.15
93.15
92.80
92.70

86/20
86.—

Z upoważnienia władzy edukacyjnej 
czątkiem roku szkolnego otwieram

Porcie w sprawie reform w Armenji. On, (Granville) 
sądzi, że nota natychmiast może będzie wręczoną, 
poczem przedłożoną zostanie parlamentowi.

Londyn 30-go. — (Targ zbożowy). Ceny pszenicy 
w interesie cząstkowym prawie ostatnie czyli ponie­
działkowe.

Berlin ń vista z krótkim
Londyn 3 mieś. ,
Paryż 8 dni „
Wiedeń 8 dni „

terminem (2 dni) 300 marek 
„ za 1 f. st.
„ za 300 Ir.
. za 150 fl..

przez jen. Robertsa może uratować honor broni i 
wpływu angielskiego.

Wobec takiego stanu rzeczy prawdziwie sensacyj­
ny nosi charakter depesza wicekróla indyjskiego 
z"d. 27 b. m. donosząca, iż Ejub chan wycofał swoje 
wojska z pod Kandaharu initial się do Sangizi, o 13 
kilometrów od obleganego miasta. Jan. Roberts zaś 
stanął d. 24 b. m. w KhelatiGilzai.

HOTEL EUROPEJSKI.
Przyjazd dnia 30 Sierpnia 1880 r.

Hr. Mostowski Edward, ob. z Wilna; Beill 
Antoni, architekt z Wiednia; Ostromencki, 
technik z Bendery; Dudziński Walery, ko­
misarz sądowy z Piotrkowa; Czertoryzski 
Aleksander, doktór z Wiednia; Czertoryzska 
Barbara, żona doktora z Wiednia; y. Hel- 
mersen Zofia, ob. z Wiednia; v. Schultz El­
żbieta, ob. z Wiednia; Akutow Mikołaj, ob. 
z Biełgoraja; Kostyn Konstanty, ob. z Biał- 
goraja; Michelson Paulina, wdowa po kupcu 
z Petersburga; Petrow Marta, ob. z Peter­
sburga; bar. Freitag v. Loringhowen Karol, 
ob. z Berlina; Polaczek Jankel, kup. z Woł- 
kowyszkow; Mereziński Arkady, radca hono­
rowy z Drezna; Dmitrejew Piotr, syn sekre­
tarza koleg. z Moskwy; Lorie Maria, ob. 
z Moskwy; Lebiediewa Wiara, ob. z Moskwy; 
Loric Zofia, ob. z Moskwy;, Tiestowa Ale­
ksandra, ob. z Moskwy; Aleksandrowa Anna, 
ob. z Moskwy; Małaszewicz Mikołaj, Dr. rad. 
dworu z Częstochowy; Krikónow Leon, ob. 
z Moskwy; Zołotucha Michał, ksiądz prawo­
sławny z Nowogeorgewska; Orsetti Wanda, 
ob. z Oporowa; Holbert Mosiek, kup. z Wie­
dnia: Holbert Śrul, kup. z Wiednia; Goertz 
Józef, dyrektor cukrowni z Berlina; Halpert 
Feliks, ob. z Szezekocina.

— Właścicielka magazynu mód A. Walliie- 
wicz. ulica Długa nr 6, w tych dniach wyjechała 
ża granicę w celu zaopatrzenia swego magazynu 
w najświeższe modele, pióra i kwiaty na sezon obe­
cny; 1—1—20226—

141.15.7%. 141
9.60%.58
114.7%

122.10.2%121.95

— P. Mu o pif Strobl, profesor instyW*11 
zycznego, powrócił do Warszawy. —2023^^^^

Owies!

Groch:
. gorszy .... 

Gryka: ...............

Kasza jaglana:

Obiady w kuchni taniej przy 
ulicy Freta:

Dnia 1, t. j. w środę: Kartoflanka, kieł­
basa, kapusta.

Wartość kuponow: oJ list. zast. 75%, nowych 94%, zastawnych m. Warszawy serji 1 ill 20o%, miasta Ł<” ** 1

Wystawa Towarzystwa Zachę­
ty Szuk Pięknych, Krak.-Przedmie­
ście Nr 60, otwarta jest codziennie od go­
dziny To z rana do 4 po południu zimą,’ do 

' 6 po południu latem.—Cena wejścia dla" osób 
kop. 15 w dnie powszednie, kop. 5 w Święta 
i Czwartki; dzieci płacą połowę. —13797 —

W 2Wysokość wody na rz. Wiśle pod Warszawą

wyborowa ... 
średnia...... 
ordynaryjna.. .

B. Werner ef

— Aleksander Aleksandrowie*’^! 
uczyciel muzyki, wrócił do Warszawy i 
przy ulicy Włodzimierskiej nr 12. 1—2—
------------------------------------------------ -

Obligi skarbowe rs. 100.... 
4% B. zast. 3 okr. ser. I i II 
5% L. z. nowe z r. 1869 duże

» » 8 >• małe
List. zast. m. Warsz. ser. I 
f Z Z 8 i”

List. z. m. Łodzi ser. I i 11. 
4% List, likwidacyjne duże.

„ „ małe.
Bil. Bank. Ces. ser. I, II i III
Ros. Poż. Prem. z r. 1864..

„ . . 1866..
I Pożyczka wschodnia rs. 100
II „ „ rs. 100
III „ „ rs. 100

Cena okowity z dnia 31 sierpma" „
Hurt, skład, wiadro rs. 7.77!), garniec rs-jjjL--

dwuklasową żeńską na ulicy Tamka Nr 36. 
Zapis tak przychodnich jako i pensjonarek 
odbywa się od godziny 10—4 codziennie.

k— 18133—8—8

TRUMNY METALOWE 
oraz wszelkie przybory do tychże, 

najtaniej poleca Skład

KAROLA KNOLL,
Miodowa Nr 3, pałac Grabowskich.

W dniu 29 Sierpnia r. ]>•’ 
stały w mieście Sandomierz' 964%% y' 
stawne Ziemskie, Nr 666,‘p30»-^ rj' 
sta Warszawy Serji-3-cięf, . „o BiP 
kwidacyjny Nr 38372, wszy« 
bli.—Ostrzega się zatem, ieni» 
nie nabvwat—Stosowne zari'Krvd* « 
nione zóstały. J*Z<2o”l''1'"*

z końcem
żąda. | płac

Jan Stopczyk, . . teresi«
fabrykant powozów, wyjechał za granicę 
fabryki. 

CEIV Y ZBOŻA.
L_ . _________ „_______

z dnia 30 sierpnia 1880 r. 
! wyborowa..........................

średnia..................................

erdynaryjna  
i wyborowe nowe  

Żyto: średnie stare......................................
( ordynaryjne  

(wyborowy....  
średni.....................................

ordynaryjny  
wyborowy.....................................
średni ......................................

ordynaryjny 

(Ajencji telegraficznej Rudolfa Okręta.)
Petersburg 31-go. — Urzędowe. Wielki książę Mi­

kołaj Mikołajewicz starszy ustąpił ze stanowiska 
główno-dowodzącego wojskami gwardji i naczelnika 
petersburskiego okręgu wojennego, a na miejsce to 
wstąpił Wielki książę Następca Tronu. Wielki książę 
Włodzimierz mianowany dowódzcą korpusu gwardji.

Jderlin 30-go. — Ks. Bismark miał wczoraj konfe­
rencje z ks. Karolem rumuńskim w Poczdamie. Kan­
clerz bawił u księcia przeszło dwie godziny. Dziś 
książę Karol przybywa do Berlina.

Berlin 31-go.—Korweta Victoria, stacjonująca na 
Malcie, otrzymała rozkaz odpłynięcia do Brindisi 
w celu przyłączenia się do demonstracji floty. Jak 
donoszą do* Posta, w kołach republikańskich Francji 
mówią óustąpieniu Freycineta,którego miejsce miał­
by zająć Cazot.
' Dubrownik 31-go. — Rosyjski statek wojenny St. 

Arma, z admirałem na pokładzie, zawinął tu. Sły­
chać, że Riza-pasza zaaresztował sześciu przewódz- 
ców ligi, lecz zbiegli oni do Szkodaru. Mieszkańcy 
Dulcigna wraz z wojskiem ligi obozują pod Mazur, 
w celu stawienia oporu przeciw oddaniu Dulcigna. 
Regularne wojsko tureckie brata się z nimi.

Praga 31-go. — Wczoraj w Czasłowie odbyła się 
uroczystość odsłonięcia pomnikaŹyzki. Pomimo kon- 
tragitacji klerykalnej festyn wypad! świetnie. Zebra­
ło się 20,000 ludzi. Poseł Czelakowski miał uroczy­
stą mowę.

Paryż 31-go.—Wczorajsze dzienniki wieczorne do­
noszą, że jutro komisarze policji w całej Francji uda­
dzą się do szkół jezuickich celem wykonania dekre­
tów marcowych. Sądzą ogólnie, że wszędzie zajdzie 
to samo, co dziś, w Dijon, gdzie komisarz policji za­
stał tylko jednego jezuitę, nowegp dyrektora zakła- 

,du, jako przedstawiciela świeckiego towarzystwa, 
które jest posiadaczem nieruchomości. Innych 22 je- 

•zuitów nie zastał, albowiem wyjechali. Mówią, że 
w całej Francji ewakuacja podobnie się będzie odby­
wała, w skutek poprzedniego porozumienia się.

i Londyn 30-go (wieczorem).—Na pósiedzenip izby 
wyższej oświadcza Granville, iż rząd austryjacki o- 
tworzył dla mocarstw port w Raguzie, jako znajdu­
jący się w pobliżu wybrzeży, mających być odstą­
pionemu Wymiana depesz wkrótce zostanie przedło­
żoną z wyjątkiem instrukcyj. Druga nota zbiorowa 
w sprawie regulacji granicy greckiej odmawia pono­
wnego otwarcia rokowań w Konstantynopolu o linję 
graniczną, wyraża jednakże gotowość mocarstw roz­
ważenia wszelkich przedłużeń Porty w sprawie spo­
sobu ustąpienia Greęji terytorjów i wycofania władz 
tureckich.

Nota zostaje izbie przedłożoną. Ambasadorowie 
zgodzili się na treść noty mającej być przedłożoną

141.22'/,
960

114.30
122,40

Dopełniono 
tranzakcji

Stancja dla Uczn]”,..
z upoważnienia Władzy
Nr 32, mieszkania 7, (róg ^IalS^ie d« *** 
Tamże dwa Pokoje ka’wale'-8g_4-*®x/‘ 
jęcia. 198o^xX*^

Kto pierwsze trzecie, w tym życie tylko drugie,
Cala zwykle w ziemi. Zadanie nie długie.

Rozwiązanie zeszłego Logogryfu:
Józef Rychtcr.—Fedra Rassyna.
Wyrazy: 1) Janina; 2) Oberon; 3) Ziehy; 4) Eufrates; 

5) Famulus; 6) Rumunja; 7) Ingomar; 8) Cetalonja; 9) Ho­
mer; 10) Talmud; 11) Erioe; 12) Rudolf.

Najpierwsi nadesłali dobre rozwiązanie logogryfu: pp. He­
lena Sikorska, A. Woicińska, oraz pp. F. Sielicki, Józef N g, 
Edward Hornziel i Edward Wardyński.

— Doktor Wincenty Brodowski ma honor zawia' 
domić Szanownych Panów Lekarzy i Publiczność, że 
przeniesienie Instytutu Leczniczego nie nastąpi we 
wrześniu (jak o tern było ogłoszone w pismach) 
z przyczyn niezależnych od właściciela Instytutu. 
O dniu stanowczego przeniesienia Instytutu na ulicę 
Obożną będzie zawiadomiona publiczność przez pi­
sma.

Obecnie doktor Brodowski tak jak i (Jawniej 
przyjmuje chorych na Foksalu przy Nowym-Świecie 
od 10-ej rano do 3-ej po południu i od 5-ej do 6 oj 
wieczór. ’ —20247—

Teatr Wielki.
Dziś: Violetta.

Teatr Letni.
Dziś : Pedra (występ p. Rychtera).

Wystawa Obrazów 
nowoczesnych Polskich Malarzy, 

otwarta w salach Ratusza codzienni# od 
, godsiay 10 z rana do 5 po południu.

listów likwidacyjnych 98%, obligów skarbowych 165'%, pożyczki premjowej I-ej emisji 65%, drugiej emisji 231’/c>- 
Monety: Półimperjały rs. .—, sztuki dwudziestofrankowe rs. .—, marki niemieckie kop. —.

pruskie bilety bankowe rs. —kop. —, bankowe guldeny austryiackie rs. — k. —.

Wystawa Obrazów
w salonie s?.1nkp>ęknych

Józefa Ungra,
otwarta codziennie. — Niecała, dom hr Kra- 
tirskiego___________ 218 - 0—22669—_____

W dniu 2 Września r. b., t. j. we Czwar- 
tek, w domu Nr 1347 d/16, przy ulicy Mazo­
wieckiej, w dalszym ciągu sprzedawać się 
będą przez licytację, różne przedmiota po­
zostałe po ś. p.

Doktorze Levittoux, 
jako to: Obrazy, Sztychy, różne dzieła sztuki 
i Bibljoteka, złożona z dzieł naukowych.

k—20086—1—2

Nauczycielka
z muzyki i rysunku, życzy znalesć lekcje na 
godziny w domach prywatnych i na pensji. 
Wiadomość od godziny 10-tej do 12-tęj zra- 
na, przy ulicy Mokotowskiej pod Nr 6, 
na t-szem piętrze. k—20173— 1—6

w Zakładzie
W

VlStL. przy ulicy Przejazd
‘ A 5 Godnych

I Ft/' ' j widzenia

Fenomenów:
Dziecko zdwomagło- 

Wami i trzema rękami.
I V W Człowiek Ryba.
L I t T 2 Kury każda z 4-ma

Człowiek ziemno-wodny, 
■ciało podobne do żaby.

4 Różne śmiejące się

Mfejście kop. 10, Dzie-
V-’' C1 k®!’- ,r> Od godziny 9 
ł; rano do 9 wieczór. Ka- 

żdego dnia widzialne!
k—20124—1—1

Kurs giełdy warszawskiej—dnia 31-go sierpnia 1880 roku*
: końcem 
żjtoTTjS^

C E M Z B O Z A. ;9klł
za tud na ttacji -Praca* drogi żelaznej warsz.-t«r r 

nr ii1

123 -



JJtae naukowym 
\°dnict^owym żeńskim, zostającym pod prze­
je Ha J”1 Laury Janickiej, zapis uczen- 
W pen< ' okólny 1880/81, tak przychodnich 
' ®*®ron?nare'£ * półpensjonarek, zacznie się 

v’teiti t a’ °d godziny 11 rano do 6 wie- 
s2?oli}>;„uLs zaa nauk dnia I-go Września* 

6. k—18157—6—6
•ki, jQ^,asowy zakład naukowy żeń- 

®nny Krzywobłockśej, jprzyuli- 
•> las?,0* ™®zowieckiej Nr 4, 
rw > On* i P?wia<ioinić Szanownych Rodzi- 

• p‘eaunów, że zapis uczennic na rok 
'Mniej, a; eta*ych pensjonarek, jak i przy- 
'Mttio-’ rozpocznie się 30-go (18) Sierpnia, 
V Wr? ■W?tl‘Pne będą miały miejsce 1-go 

V*,. .n,a- Kurs nauk rozpocznie się 2-go 
t^śąia. k—19595—3-3—

2ofja Zawadzka,
JWrna pensji Marnej,
*S «!• Błngiej Sr 2S.

"amia szanownych rodziców i opie- 
uczennic tak przychodnich 

» tni»j°na.rek na rok szkolny 1880/81, bę- 
H, cdł miejsce od d. 18 czerwca do 1 11- 

g°dziny 3 do 6 po południu; później 
»M>enn; Wlony d- 16 sierpnia trwać będzie 
Mk r 16 ®d 11 rano do 5 po południu. Kurs 

Poczyna się 1 września.
10—10 —14170—k_________

tj& N‘r J'*®? .Złotej Nr 13 (bez A), mieszka- 
"lizko Szkoły Realnej Dyrektora 

Ó. CXa i Gimnazjum V-go, 
>.,a?cia dla Uczniów,

. lamilijnym, od rs. 2*20 do 300 za 
k—18564-7—20

umwuiyiuiu
Mi^’yeje dawać Lekcje, lub udzielać

1 Grtvk? zakresie gimnazjalnym.—Adres: 
*\^ Wska Nr 17, mieszkania 12.

-- ---------------- d—20129— 1—3
Uniwersytetu

‘Ms ^biean Px®tycy’’ lekcyj« lub miejsca 
Pm i?ć w 1° *;auczyciela. Adres uprasza 

7lf' J. Ki rbg Leszna i Rymarskiej, 
^M*dla j Vub na Leszno Nr 40, mieszka- 

CC—LJL d—20211—1-3

•>SAąent Prawa, 

■v.. Nauczyciel
16ek. Szkoły Handlowej, przyjmuje 

W IB sta.
bp-Słlat Nr 35, wsitoii 3. 

----------k—19883-4-6 

s ta dla Uczni, 
w'at Nr 26, pierwsze piętro od 

- k—19101-6-6________  
"dnienia Władzy Naukowej przyj- 

&b??,iów na stancię. lihi.*'*ei laiaazJUm 2-go, z zapewnieniem 
W1i ŃrJer°uz>cielskiej opieki. Ulica Nowo- 

> mieszk. 8, 1-sze piętro od frontu.
--   19950—3—3 

?6t z ncJa dla Uczni 
k^ow.. Przyawoitem utrzymaniem, pomocą 
Nr ^Zbino-a Ple'5a ' dozór męzki. Niemniej in- 
**■<2, mSniIa zapewnia się. — Ulica Długa 
fh^^nia 9.--- D14-18—18678—

ę^ęń klasy VII
Ujęcia1 ntle'*-Tamże jest PÓKÓJ 

“•* rłacu św. Aleksandra.
------------ - 20210— 1—3
Potrzebny jest zaraz 

fe2^Petytor, 
i ta’iv' albo Dn r 1 Uczniami i mówił po nie- 

• %.W -a'?cuzk’1* Oferty można za-
^dakcji Kur. Warsz, pod lit. 

-------------- b—20196— 1-2 Y} Potrz®bny jest 

^^®.ss^aurator
* Mej—^.'acja Drogi Żelaznej War.- 

Szawie v^0m?6' u P- A. Rothstein 
’ arszałkowska Nr 40.

0-20152- 1—1

Teofil Szulc, 
właściciel Zakładu Fryzjerskiego, przy ulicy 
Bielańskiej, w Hotelu Krakowskim, wyjechał 
do Wiednia i Paryża, w celu zaopatrzenia 
Zakładu najtnodniejszemi przyborami toale­
towemu k—20097— 1—1 

władająca językiem francuzkim i polskim, 
życzy sobie przyjąć miejsce Lektorki.— 
Wiadomość: Chmielna Nr 3, mieszkania 1.

k—20094—1—4

znająca muzykę, może znaleźć zaraz demi- 
place, w domu przy ulicy Wareckiej Nr 9, 
na drugiem piętrze, mieszkania Nr 4.
________________________k—20172—1—2

P. Efflilja Walkiewicz, 
współwłaścicielka Fabryki Kwiatów, Podwal 
Nr 16, dawniej pod firmą T. Łuczek, wyje­
chała za granicę, w celu zaopatrzenia się 
w nowości na nadchodzący sezon. 
_______________________ k—20165-1—1

Poszukiwaną jest wykwalifikowana

MODNI ARKA
do Odessy, z korzystnemi warunkami.— 
Wiadomość: Rymarska Nr 14, w magazynie 
na pierwszem piętrze. k—20175—1—3

Student Uniwersytetu
życzy udzielać korrepetycji lub lekcje w za­
kresie kursu szkół klasycznych i realnych.— 
Oferty z objaśnieniem warunków, uprasza 
zostawiać w Kantorze Redakcji pod lit. J. 8. 
423.k——20153—T—3

Potrzebny jest

do wystrzelania Jastrzębi; obznajmiony z ogro­
dnictwem mają pierwszeństwo; pensja mie­
sięczna. — Wiadomość przy ulicy Żórawiej 
Nr 17 mieszk. 6. d—20145— 1—3

Ktoby chciał wziąć na własność 

Chłopczyka 
6-tygodniowego, raczy się zgłosić na ulicę 
Grzybowską pod Nr 57, mieszkania Nr 15. 
______________________ d—20107— 1—3

Administracja 
Piwa Radzikowskiego, 
ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publicz­
ność, że posiada w dwóch swych filjach wy­
łączną sprzedaż znanego ze swej dobroci pi­
wa a mianowicie przy ulicy Marszałkowskiej 
Nr 58 jak również przy ulicy Senatorskiej 
pod Nr 6, znaczne zapasy piwa lagrowego 
w różnych gatunkach a w szczególności Mar­
cowe Pale-Ale i obecnie świeży gatunek tak 
zwany Monopol Radzikowski; ekspedycja u- 
skutećznia się codziennie, odstawa do domów 
natychmiastowa, zamówienia hurtowne przyj­
mują się tak w jednej jak i drugiej filji; nie­
mniej powierzyliśmy wyłączną sprzedaż na­
szego wyrobu Panu Roguskiemti, utrzymują­
cemu Handel Win i Delikatesów, Krakow- 
skie-Przedmieście Nr 43.

k—20176—1—3

Ktoby chciał

Prywatnie Stołować 
się tanio i dostatnio, zechce się zgłosić na 
ulicę WareckąNr 7, mieszk. 31. d—20140—1-4

W nowo-otworzonej 
Fabryce Rękawiczek 

sprzedają się rękawiczki damskie na dwa guz. 
po kop. 55; męzkie kop. 60; zamszowe dam­
skie na dwa guz. kop. 75; męzkie kop. 85.— 
Wiadomość: ulic Leszno Nr 12, vis A vis Pro­
kuratorii. — W. Kartasiński. 
_______________________b—20197— 1-4

Pszenica Piaskowa 
(Spalding Prolific), 

udająca się na gruntach lekkich, żytnich 
w kulturze będących. Sprzedaje się w Kan­
torze p. Konstantego A. Moes. — Ulica 
Długa Nr 32, Podkańskie.

_________ p—20178— 1—15

Nowa Lodownia
Fabryczna Mr 6,Fabryczna Mr 6,

w większych i mniejszych partjaeh. — Wia­
domość: ulica Widok Nr 7, mieszkania 2.

k—17121—35—0

W Szkole Realnej 
przy ulicy Krakowskie-Przedmieście Nr 54 
(wprost Hotelu Saskiego), zapis uczniów 
przychodnich, pensjonarzów i półpensjona- 
rzów, odbywa się tylko w dnie powszednie 
od godziny 9. do 12 i od 3 do 7 po południu; 
kurs nauk zacznie się 1 Września r. b.

Ludwik Wyrożembski.
_ ____________________ k—18806—7—10

Nauczycielka
z patentem, mająca parę jeszcze przedpołu­
dniowych godzin wolnych, udzielać może le­
kcje prywatne w przedmiotach klasycznych, 
oraz podejmuje się przygotowania do klas 
Szkół rządowych, tak chłopców jak i dziew­
czynki. Adres Widok Nr 7, mieszkania 2, 
pomiędzy 5-ta a 6-tą po południu.

_________ k—19932—2—3

Nowość! Nowość! Praktyczna!
Pewny i nigdy niewypierający się 

do znaczenia bielizny, oraz litery Paryzkie 
i Numera sposobem stemplowym mogące być 
używane. Rekomendujemy takowe Osobom 
prywatnym, Pralniom i Fabrykom. Skład wy­
łączny: W. Strakacz, Miodowa Nr li. 
_______________________ k—19898—2—3 

SPRZEDAŻ.
Z powodu zmiany stosunków familijnych, jest 
do odstąpienia Sklep Norymberśko-ga- 
lanteryjny, wraz z urządzeniem, w dogo­
dnym punkcie. Tamże Meble do sprzedania. 
Wiadomość: Bednarska Nr 15, mieszki Nr. 12. 

k—19671—3—3
Zarząd rybołóstwa w dobrach Celejów i 

Klementowice, o 7 wiorst od Wisły i 4 wior­
sty od Przystanku1 kolei Nadwiślańskiej, 
sprzedaje tysiąc kóp

ZaiWu Karpi 
Morawskich i zwyczajnych, w miesią­
cu Wrześniu roku bieżącego.—Adres: Kle­
mentowice, przystanek kolei Nadwiślańskiej.

k—19974—3—3

Warszawski Dom Zdrowia
6. Szpitalna 6.

Istniejący pod nazwą powyższą zakład le­
czniczy, przeznaczony jest dla "stałego pomiesz­
czenia chorych dotkniętych cierpieniami wszel­
kiego rodzaju, jak również kobiet spodziewa­

jących się słabości. Wrazie potrzeby, zupeł­
na tajemnica zapewnioną ehorym zostaje.

Zakład mieśei się w umyślnie w tym celu 
obudowanej i urządzonej posesji, otoczonej 
ogrodem. Pokoje dla każdego chorego są od­
dzielne. Leczeniem chorych zajmują się pod­
pisani właściciele zakładu. Na żądanie cho­
rych, do narad wzywani są lekarze do Za­
kładu nienależący.

O warunkach pomieszczenia i pobytu w za­
kładzie, dowiedzieć się można na miejscu, lub 
u jednego z podpisanych lekarzy zakładu. Ci 
ostatni udzielają też informacji listownych.

J. Brzeziński (Mazowiecka Nr 10), K 
Dobrski (Królewska Nr 6), J, Gutwein 
(Plac Grzybowski Nr 10), A. Thieme (Mar­
szałkowska Nr 38). k—26631—27—36

w

Najtańsze źródło
do zakupu stołowej bielizny i innych 

towarów jest bez zaprzeczenia
Skład przy rogu ulicy Dzikiej 
i “ dom Brauna

Nr 1, mieszkania Nr 10,
gdzie sprzedają się:

6 Serwet desserowych eleganckich p» 
60 kop. i 75 kop.

6 Serwet stołowych, wyborowych, po 
rs. 1 kop. 80.

Serweta himmatejska, cudownej piękno­
ści. stanowiąca ozdobę każdego salonu po 5 rs.

Garnitur stołowy, wyborowy, składa­
jący się z ogromnego obrusa i 6 dużych ser* 
wet rs. 4 kop. 60.

Garnitur na 12 osób, obrus ogromny i 12 
serwet rs. 10.

Garnitur na 24 osób, adamaszkowy, wy­
borowy, składający się z 24 serwet i obru­
su. rs. 15.

Ręczniki nieiane, 3 łokcie długie, po 55 k.
Prześcieradła gotowe obrębiane i zna­

czone, bez szwu, 3'/2 łokcia długie i 2'/a sze- 
rokie, po rs. 1. k—20071—1—3

Znany z taniości
Magazyn Bielizny pod firmą ARTHUR, 
przy ulicy ELEKTORALNENr 6, 

czerwone znaki.
Za pół tuzina Koszul inęzkich eleganckich 

z kołnierzami, mankietami i gorsami wobo- 
wemi Rs. 6 kop. 80; Za pół tuzina Ko­
szul płóciennych z gorsami cienkiemi webo- 
wemi Rs. 12; za pół tuzina Koszul dam­
skich, dwa gatunki Rs. 5 k. 70; za pół 
tuzina Kalesonów w dobrym gatunku 
Rs. 4 kop. 20; za pół tuzina Kaftani­
ków damskich ubieranych Rs. 6; za pół 
tuzina Prześcieradeł bez szwu Rs. 6; 
za pół tuzina Chustek kop. 90.

Szanowni Państwo raczą się przekonać 
na miejscu. ■— Z uszanowaniem

k—20019—1—8—

Kąpiele, Książęca Nr 4, 
pierwszy dom od Nowegc-Światu. 

k—13864—56—300

Na pryncypalnej ulicy 
do odstąpienia Magazyn artykułów spożyw­
czych i"kolonjalnyeh przedmiotów. Kapitał 
potrzebny do nabycia około 4,600 rs. -wia­
domość: Chmielna Nr25, mieszkania 20, l-sze 
piętro, oficyna; do godz. 11 z rana i od 3 do 
6jjoj>ołudniu^__i>_K—19455—4—

W domu Nr 8, przy ulicy Drewnianej, 
w blizkości Uniwersytetu i tuz przy ogrodzie 
Sewerynowskim położonym, jest jeszcze do 
wynajęcia

kilka Lokali, 
każdy po dwa pokoje, za nader umiarkowa­
ną cenę.—Wiadomość u stróża na miejscu.

_______ k—19240-6—10
W nowo wystawionym i ukończo­

nym przed pierwszym Lipca domu, 
na ulicy Drewnianej pod Nr 8, przy samym 
ogrodzie Sewerynowskim, w blizko­
ści gmachu uniwersyteckiego, jest do 
wynajęcia w każdym czasie 
Kilkanaście samych drobnych

LOKALI 
składających się każde z dwóch pokoi i dwa 
lokale z dwóch pokoi i kuchni oddzielnej, 
wiadomość na miejscu u stróża.

k 16573—20—20

Największy wybór g

OBIĆ
PAPIEROWYCH, 

przy nadzwyczajnej 

TANIOŚCI, 
odznaczających się 

Gustem i Trwałością, 
polecają

A. LUBELSKI i SU
ULICA MIODOWA Nr 15.

k—18506—5—6

Poszukuje się

Mieszkania
przy familji, wraz z życiem i usługą, za 20 
rubli miesięcznie, w okolicach Leszna, Dłu­
giej lub Senatorskiej, dla młodego człowieka 
lubiącego spokój.—Oferty uprasza się skła­
dać w Redakcji Kurjera Warszawskiego pod 
lit. S. 600. k—20133-1-2

Dystrybucyjno-Norymberaski, 
bardzo porządnie urządzony, zaraz do sprze­
dania za umiarkowaną cenię, który z wielką 
korzyścią, przez wzgląd na miejscowość, mo­
że być obroeony na spożywczy.—Wiadomość: 
róg Marszałkowskiej i Wspólnej Nr 34 e, u 
stróża Kazimierza._____k—20028 -1—3

Sklep z "Wiktuałami
z powodu wyjazdu jest do odstąpienia w ka­
żdym czasie, wraz z towarem, za cenę rubli 
200 (dwieście), zresztą do ugody na Ńowej- 
Pradze, ulica Fabryczna Nr domu 5; wiado- 
mość w tymże sklepie.______D1—3—20189—

Jest do sprzedania 
SKLEP WIKTUAŁÓW, 

połączony z Dystrybucją, z powodu koniecz­
nego wyjazdu, za bardzo przystępną cene.— 
Ulica Marszałkowska Nr 46; tamże jest 
Maszyna Whelera i Wilsona do sprzeda- 
nia bardzo tanio.________ d!—3—20198—

Handel Wiktuałów
jest zaraz do sprzedania, komorne Rs. 12 
kop. 50 na miesiąc.—Wiadomość na miejscu, 
Praga, za mostem Aleksandrowskim, przy 
wale ochronnym Nr 417A. i>3—3—19028—

22
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Nowo-otworzony Skład

MAGAZYN ZAGRANICZNYCH i WARSZAWSKICH MEBLI

Do Głównego Składu

k—16022—8—13

43p-
ŁbW-

52 r.
45W-

54 P* 
ój r‘

Ł( w.
15 w.

43w-
'.IW-

W Drukarni Kurjera Wartzautkiego.—Plac Teatralny Kr 473c (nowy 5).
' fiedaktcr Waciaw Szymanowski.—Wydawca Gvstaw Gebethner.

plac Ś-g’O Aleksandra Ar 3, poleca:
Materjały apteczne i specjalja lekarskie. 
Farby, pokosty i lakiery.
Przetwory chemiczne do użytkutechnicznego.
Perfumy, kosmetyki i mydła toaletowe.
Krochmale, Farbki i artykuły używane do prania. 
Massy do podłóg różnokolorowe.
Ownie Bengalskie pokojowe. k—20218-Ł^i

sprcjiiH hbbM 
Kass źela^njc. 
ogniotrwały

2fr. 
ćCp. 
nw-

Udziela LekcyJ

Bu.ch.halt erj i,
przy ulicy hożej Nr 16.— N. DAWISON.

k—18042—9—12

Krakowskie-Przedmieście Nr 54, wprost hotelu Saskiego,
poleca się wyborem MEBLI od najwykwintniejszych do najskromniejszych, po cenach 
bardzo umiarkowanych.—Tamże Skład główny MEBLI GIĘTYCH, prawdziwych wie­
deńskich, z fabryki Braci THONET w Wiedniu. ' k—9432—18—20

Skład Naczyń Kuchennych i Gospodarskich 
. EDWARDA SCHREDER, 

przeniesiony został na róg ulicy Żabiej i Placu Bankowego Nr 31. do dofflu 
Zamoyskiego. k—18477—3—*

Skład nowych wynalazków
K. EJZENBERGA,

ulica Nowy-Świat Nr 3, naprzeciw Straży Ogniowej i MIODOWA Nr A 
ma zaszczyt polecić:

Wieczne pływaki palące się bez knotów do oliwy (lampek).
I Mydło i płyn do wywabiania plam z odzienia.

Węgiel chemiczny do rozrzynania szkła w różne desenia.
Szuwaks gutaperkowy bez użycia szczotek.
Atrament złoty, srebrny, sekretny1, do papieru i wieczny do znaczenia bieliw"
Błyszcz do bielizny. J • i.
Lak amerykański i cement powszechny do klejenia wszelkich potłuczonych naW ’ 

sposób użycia bardzo łatwy.
Różne proszki do czyszczenia plateru i różnych metali.
Maszynka do wyrzynania makaronu z kartofli. -
Środek dla wyniszczenia pluskiew i wszelkiego robactwa domowego, wypiu 

bowany przez Urząd Lekarski m. Warszawy, za skutek ręczymy.
Pióra wieczne maczając w wodzie, zamiast atramentu. ’ ■.

Oraz, przyjmuje się wszelkie potłuczone naczynia do reperacji i dorabiaj* s ■ 
brakujące częśęi bez żadnego znaku. k—20257—2 —6

Do Składu Drzewa Budowlanego
JULIUSA C0LDENR1NC

na Solcu, pod Nrem 26,
nadeszły po większej części z własnych lasów, świeże transporta Belek i Kro­
kiew wszelkich rozmiarów, oraz Bale i Deski sosnowe wszelkiej grubości, jako- 
też materiał stolarski, to jest Bale i Deski sosnowe, dębowe, świerkowe, jesio­
nowe i bukowe, wszystko w najlepszych gatunkach, ceny bardzo umiarkowane—Na 
prowincję przyjmuje odstawę do kolei, oraz ekspedycję. k—19060—4—12

Skład Węgli KamienDjcIi i Drzewa Opalowego
JULJANA SALINGERA.

poleca znaczny zapas WĘGLI zagranicznych, jakoteż 
i krajowych, z kopalń Hr. Renard.—Ceny najprzy­
stępniejsze, odstawa natychmiastowa, w wozach krytych 

opląbowanych i cechą Magistratu opatrzonych.

Przyęh^z

50*
1)5 r’
10 »•

30*
45 P’
55r*

11*
37 P*
34*

33*
53 *
•20 f.

18 *
14*

_rx . ozj x w .za-?
przy ulicy Nowo-Senatorskiej i placu Teatralnego, w domu p. Bogka Nr 477 ',.'erwet|'*(. 
transport Kawioru świeżego Astrachańskiego, mało solonego i prasowanego g0feE 
go, oraz Bałyku w różnych gatunkach; Groszku i Sera zielonego; Gorczyc? 
skiej, Buljonu, Konfitur, Wizigi i Karuku rybiego, Salami f
Sardynek, Śledzi pocztowych i t. p. towarów, z czem polecam się bzaB 

bliczaośei- k-20141-1-3 N. Szyrokow^^jT
' Fotografia Teatrów Wf® 

Karolego i Pusch* 
ulica Miodowa Nr *'łogr#fl< 

Ponieważ do zadowolenia 0S0'>^Iie 
cej wiele przyczynia się stoso llZ gj . 
włosów, przeto w powyższym z® 
niony fryzjer codziennie znaj1111 oiUifn>u’ 
dżiny 10-tej rano do 2-giej _ x

Ao3BOjeuo Ucu3vpoK> Bapinana 19 (31) A n'?
----------------*---------- ------------------------ patr:TDodate«*

Za 200 Rs.
jest do sprzedania FORTEPIAN o 7-iniu 
oktawach, w dobrym stanie. Widzieć go mo­
żna w Poniedziaek, Środę i Piątek, od go­
dziny 3-ciej do 5-tej po południu. — Wiado­
mości ulica Świętojańska Nr nowy 6 i 7, 
1-sze piętro. j>2—2—19649—

Przyjmują się

Odchodzą
P- I m. _

r.

Kolejejelazne: ' 
Warsz.-Wiedeń.: _ 
Pośpieszny b klasy, 
(.'solowy 3 klasy . . 
Osób. 3 kl. do Piotrk. 
Kurjerski 2 klasy. . 
W arsz.-Eydgcs.: 
Osobowy 3 klasy . . 
K nrjerski 2 klasy . . 
Os. okl.doWJocławka 
W arsz.-Terespol. 
Pocztowy 3 klasy . . 
Kurjerski 2 klasy . . 
Osobowo-Towarowy. 
Vv arsz.-Petersb.: 
' sobowy 2 klasy . . 
Osobowy 3 klasy . . 
Pocztowy 3 klasy . . 
K adw. do M ławy: 
Pasażerski..............
Pocztowy..................
Nadw. ćo Kowla: 
Pocztowy ... . . ,, 
Pasażerski . ... . .

Obwodowa:
Z dworca Wiedeń. . I

Wszelkiego rodzaju m jpn?lnntan-iej . Gotowe—. » - — Skiad Obić Papierowych m w
CERATY Seweryna Mazur i S-ki, ROLETY 

w wyborowym gatunku, plac JIÓCM6, flrewnlaM i kolorowe.

MAGAHU UBIORÓW MĘZKICH 
BERNARDA OPALIŃSKIEGO, 

przy ulicy Rymarskiej Ar 14, 
zaopatrzony na każdą porą roku w odpowiednie 
sukna, korty i wszelkie inne najświeższe inate- 
rjały sezonowe, krajowe, francuzkie i angielskie, 
z których, jak również z powierzonych, wyko­
nywa obstalunki podług najnowszych żurnali 
paryzkich, szybko i dokładnie,

Posiada także znaczny zapas gotowej garde­
roby na każdy sezon.

rteoeria 0^7
fćzNowy-Świat N*. jgj.

Wielki wybór. Cen1’ 
strowane z rozmiarami i wagą. .

.9-

91
k—19738—3—3

HHnKHfiOKBMKBHHHnaffiHi

Dziś i codzień,
prócz potraw a la carte, wydają się OBIA­
DY od godziny 1-szej do 6-tej, po kop. 75 
i rs. 1 kop. 50. ,

w Restauracji S. Zięciakiewieża
Plac Teatralny, Nr 7, 1-e piętro.

K—21 -17940—0

do plisowania.
Ulica Leszno Nr 11.

Tamże potrzebne są 
PANNY do krawiec- 
czyzny damskiej.

sl—3 —20230—

Otworzywszy przy ulicy Nowy-Świat pod N. 55, naprzeciw Ordynackiego, 
pod firmą

L. STRAUS 
5KLAD PŁÓTNA, BIELIZNY, 

HAFTÓW i POŚCIELI I
w znacznym wyborze, zaopatrzony we wszelkie artykuły tak zagraniczne jako 

i krajowe, w zakres ten wchodzące, tudzież przygotowawszy znaczny zapas 

KOŁDER WATOWANYCH, 
atłasowych, tybetowych, tyftykowych, oraz Sławuckich i innych wełnianych, po 
cenach nader przystępnych, mam zaszczyt polecić się łaskawym względom Prze- I 
świetnej Publiczności. Z szacunkiem L. STRAUS.

k—19614—3—6 i



n.

(Podręcznik do Gramatyki Greckiej),

d—19810—2—5

i

’^u°iski skład: Nici Broksa 68 koj. tDzio. Jertwal)’. Włóczki. Point-lacć. Próbki robót ręcznych dla iam. Muli francnzkie i Bawel- 
wie Miazn Jo robót i toalet damskicb. Portmonetki po cenach fabrycznych. Koszyczki.—Ul. hr. Berga Nr 11. —16642—13—0

młoda z lepszem wychowaniem, życzy miej­
sca do zarządu domu, lub do towarzystwa, 
w domu familijnym, albo do wdowca.—Wia­
domość: Bielańska Nr 17, w Chambre garnis 
u pani Cieślińskiej. — Tamże są Pokoje do 
wynajęcia. n—19309— 4—6

za
szałhowska Nr 71, mieszk. 21, pierwsze piętro, 
w prawej oficynie, od 12 do 2, lub od 9 do
10 wieczór. ’ d—19373— 4—6

i-t*

uczy z konwersacją doświadczony 
NAUCZYCIEL 

przystępną cenę.—Wiadomość: ulica Mar- 
.tkowska Nr 71, mieszk. 21, pierwsze piętro, 

", lub od 9 do 
d—19373— 4-6

posiadająca patent, życzy udzielać lekcje 
muzyki, oraz przyspasabia do Inst. Muzycz. 
Wiadomość: ulica Ordynacka Nr 8, w oficy­
nie, mieszk. 17, od godz. 9 do 11.

’ d—19734— 3—3

^Twac można we wszystkich księgarniach w Warszawie.

KSIĘGARNIA
SKŁAD MATERIAŁÓW PIŚMIENNYCH

A. KARWSKA, FR. ZABŁOCKI.
t> /r*y rozpoczynającym się roku szkolnym, zaopatrzona została we wszystkie

A8l^żki szkolne i materjały piśmienne
Otrzymała na skład główny

KSIĘGARNIA „KRAJOWA"
K. PRÓSZYŃSKIEGO, 

przeniesiona z ulicy Rymarskiej na 
^rakowskie-Przedmieście Ur 37, przy hotelu Saskim, 

poleca

Stadnickiego rodzaju ogłoszenia do działu inseratowego Kalendarza, przyjmuie do 15 
"'ir ty W Księgarnia E. Orzeszkowej i S-ki w Wilnie i Kantor p. Bernarda Bcr- 
‘ir, a'ii rVarszawie, Niecała Nr 3, pod następującymi warunkami: Za całą stronnicę 

dicr 'Vszechnie znanego Kalendarza Ungra) rs. 15, za pól stronnicy rs. B, za ćwierć 
k Z».r S' S, za szósta cześć stronnicy rs. 3.
Iv’lend an,y Uwagę pn. Kupców i Przemysłowców, na korzyści jakie ogłoszenie się 
X? arzu Wileńskim przynieść im może.—Każdy ogłaszający się otrzyma egzem-

oraz wszelkie

MATERJAŁY PISEMNE.
t>—19676—3—3

ar UCZNIOWIE SZKÓŁ znajdą 
w warunkach umiarkowanych, wygodne po­
mieszczenie, w obszernem i suchem mieszka­
niu, w okolicy zdrowej, na 1-m piętrze od 
frontu, przy familji, gdzie będą mieli opiekę 
rodzicielską i pomoc naukową. — Wiadomość 
w Kantorze Redakcji Kurjera Warszaw­
skiego. b—19559— 4—0

Nakładem Księgarni
E. Orzeszkowej i S-ki w Wilnie, 

wyjdzie 

Kalendarz Wileński

2 do powszechnej wiadomości, że za jej staraniem i nakładem, wydana
J ^atnyeh zbiorów nowa kolekcja nieznanych dotąd artystyczn. szkiców i rysunków

ARTURA GROTTGERA,
pod tytułem

rerum z teki Artura Grottgera.
■%: z dwn»a Keria tych arcydzieł pędzla i ołówka genialnego twórcy „Wojny“ eto., skła- 

bn?,6tu reprodukcji fotograficznych, wykonanych w pierwszym zakładzie foto- 
j K.Trzemeskiego i zawartych w ozdobnej teczce, których szereg tu wyliczamy: 
<>' Zygmunt i Barbara. 7. Grajek.
•>' T’e*Svzym. 8. Bajki.
4 Cygan. 9. Na pokucie.
!• Kometa 10. Piękność.

f. , , 6 Córka króla Popiela. 11. Dziewczę wiejskie.
i,5 tv„i chórze. 12. Kolenda. . .
- ale 1 utworów fantazji mistrza wyliczać nie będziemy, Grottger bowiem metylko 
'Ki Meśme-Ur°l’cjska sławą i pierwsze powagi w krytyce europejskiej przyznały jego 

w^trz.. .r*elną wartość. Naszego społeczeństwa zachęcać do nabywania dzieł pol­
ios *s "a® .wi(izimy również potrzeby, pewni, że sama wzmianka jego imienia znaj- 

k kt?a 12 t z'e’ gdzie tylko zamiłowanie sztuki ojczystej sięga.
vad eiz utworów Grottgera, in 4-to, w ozdobnej teczce rs. 9.

Peimm ny w Warszawie, w księgarni Maurycego Orgelbranda, naprzeciw 
0 haby'ni*’ ulica Senatorska Ńr 22.

J la We wszystkich księgarniach krajowych i zagranicznych.
d—17285—3—3

OGŁOSZENIE
Rząd Gubernialny Kielecki podaje niniejszem do wiadomości powszechnej, iż na mo­

cy rozporządzenia Departamentu Gospodarczego Ministerjum Spraw Wewnętrznych z dnia 
15 Lipca roku 1880 za Nr 10,892, w Sali posiedzeń Rządu Gubernialnego odbędzie się 
w dniu 1 (13) Września roku bieżącego, o godzinie 1 pó południu licytacja inminus 
przez opieczętowane deklaracje, z głośną po _ roz pieczętowani u takowych relicytacją pomię­
dzy współubfegającymi się, którzy deklaracje złożyli, na dostawę drew, świec, olej'u do 
lamp, i słomy dla wojska, oraz dla Zarządów i Zakładów wojskowych w Gubernji Kielec­
kiej. rozpoczynając licytacjo od cen następujących: Za sążeń półsześeienny drew rs. cztery 
kop. pięćdziesiąt sześć i pół: za lunt świec łojowych kop dwadzieścia jednę; 
za funt oleju do lamp kop. dwadzieścia jednę i pół; za pud słomy kop. trzydzie­
ści sześć.

Nadmienia się przytem, iż licytacja uważaną będzie za decydującą na taki termin, na 
jaki najniższe ceny* dostawy zaproponowane zostaną.

Życzący podjąć się powyżej wymienionej dostawy, obowiązany w terminie, oznaczo­
nym do* licytacji złożyć lub nadesłać pod adresem Gubernatora Kieleckiego deklarację o- 
pieczętowaną podług wzoru niżej zamieszczonego napisaną, wykazując w takowej liczbami 
i wyrazami ceny, za jakie gotów jest dostarczać powyższe przedmioty.

Do wspomnianej deklaracji załączone być powinny: 1) Dowód Banku Polskiego lub 
Kasy Skarbowej na złożone tam wadium w ilości rs. 6,500 w gotowiźnie, w Listach* Za­
stawnych lub Likwidacyjnych, albo też w Obligacjach Skarbowych. 2) Patent Gildyiny 
1 Gildy, lub zobowiązanie się na piśmie, iż przedsiębiorca współubiegający się o dost' wę, 
w razie zatwierdzenia za nim licytacji, wniesie dodatkowe opłaty, do sumy zaofiarowanej.

Tymczasowe to wadium także zawierać się może: 1) w papierach procentowych po­
dług kursu przez Ministerjum Finansów ustanowionego, oraz 2) w akcjach i obligacjach 
wszystkich dróg żelaznych przez Rząd gwarantowanych, podług kursu przez toż Minister­
jum oznaczonego.

Termin ostateczny do składania deklaracji jest godzina 12 w południe tego dnia, 
w którym licytacja nastąpi. Po rozpieczętowaniu złożonych do tej godziny deklaracji, od­
będzie się w tymże dniu pomiędzy konkurentami, którzy takowe złożyli głośna relicytacja 
in minus poczynając od cen, jakie nąjkorzystniejszemi dla Skarbu się okażą, dla tego 
też składający deklarację winien osobiście lub za pośrednictwem osoby prawnie do tego u- 
poważnionej, stanąć w czasie oznaczonym do licytacji, i przed rozpoczęciem takowej pod­
pisać warunki licytacyjne, dając przez to dowód, że nie są mu obce.- Kto przed terminem 
oznaczonym nie złoży deklaracji opieczętowanej, przypuszczonym nie będzie do głównej re- 
lieytacji. Deklaracje podane lub nadesłane po upływie terminu określonego, pisane nie po­
dług wzoru lub z pominięciem porządku wskazanego w art. 17 przepisów z dnia 16 (28) 
Maja roku 1833 z poprawkami i skro baniami, z wyrażeniem cen tylko liczbami a nie lite­
rami, zawierające w sobie propozycje niezgodne z warunkami licytaeyjnemi, także naresz­
cie, do których nie załączono dowodu na złożone wadium tymczasowe, wszystkie podobne 
deklaracje odrzuconemi zostaną.

Przedsiębiorca urrzymujący się na licytacji, przy dostawie winien natychmiast po 
zatwierdzeniu takowej wnieść do Banku stałe wadium wynoszące ‘/s cześć sumy obliczonej 
na pewnych zasadach w stosunku jednorocznej potrzeby dostarczyć się mających prze­
dmiotów.

Warunki licytacyjne zawierają w sobie na korzyść dostawcy ulgi następujące: wa­
dium natychmiast uwoinionem zostanie po zupełnem ukończeniu dost, vy iwypełnieniu 
wszelkich zobowiązań kontraktowych, pieniądze zaś przypadające za dostarczone materjały 
wypłacane będą w miarę przedstawiania rachunków, i nie później jak w ciągu dni 1Ó po 
przedstawieniu takowych do Rządu Gubernialnego..

Egzemplarze drukowane warunków licytacyjnych interesowani otrzymywać mogą każdo- 
dziennie w Wydziale Wojskowo-Policyjnym Rządu Gubernialnego od godziny 9-tej z rana 
do 3-ej po południu, wyjąwszy dni Niedzielne i Świąteczne.

Wzór do deklaracji:
W skutku ogłoszenia Rządu Gubernialnego Kieleckiego (z dnia takiego r. b. za Nr 

. . . w pismach umieszczonego), oświadczam niniejszem, iż przyjmuję na siebie dostawę 
drew, świec, oleju do lamp i słomy dla wojska oraz dla Zarządów i Zakładów wojskowych 
w Gubernji Kieleckiej poczynając od 1 (13) Stycznia roku 1881, za ceny następujące:

na termin dwuletni:
Za sążeń półsześeienny drew rs. 00. kop. 0. (wyraźnie).
Za funt świec łojowych kop. 00. (wyraźnie).
Za funt oleju do lamp kop. 00. (wyraźnie).
Za pud słomy kop. 00 (wyraźnie).

na termin dostawy trzyletni:
Za sążeń półsześeienny drew rs. 00. kop. 0 (wyraźnie).
Za lunt świec łojowych kop. 00 (wyraźnie)
Za hint oleju do lamp kop. 00 (wyraźnie).
Za pud słomy kop. 00 (wyraźnie)
Zobowiązuje się przytem ściśle wypełnić wszelkie warunki licytacyjne, we wszystkich 

szczegółach mnie wiadome.
Dowód Banku lub Kasy Skarbowej na złożone wadium tymczasowe w ilości rs. 6,500 

(wyraźnie rubli srebrem sześć tysięcy pięćset) załączam przy niniejszem.
Dowód takowy w razie odstąpienia od licytacji, sam odbiorę napowrót.
Miejsce stałego zamieszkania mego w . . . (wypisać czytelnie miasto, ulicę, nu­

mer domu, datę, imię i nazwisko). D—20160—1—3

Pomieszczenie przy familji 
] dla 1 lub 2-cb PANIENEK, 
!z prowincji, uczęszczających do Zakładów na­

ukowych, rękodzielniczych dla Kobiet etc. za 
, cenę umiarkowaną, w warunkach jak nąj- 
] przystępniejszych, z zapewnieniem opieki ro- 
I dzicielskiej.—Wspólna Nr 15. od trontu, na 

1-m piętrze, mieszkania Nr 6, wprost scho­
dów. — Tamże 3 POKOJE do wynajęcia 
z meblami. n—18398—18—0 "OSOBA

w średnim wieku, z wykształceniem i muzy­
ką wyższą, pragnie umieścić się w harakte- 
rze zastąpienia matki dzieciom i gospodyni 
domu, lub do towarzystwa osoby wiekowej 
i zajęcia się gospodarstwem, a będąc prakty­
czną i zamiłowaną w pracy, mająca piśmien­
ne i ustne wiarogodne rekomendacje z hara- 
kteru i zdolności, przekonać może ile zasłu­
guje na zaufanie.—Ulica Kanonja Nr 4, mie­
szkania 8, u pp. Gliszczyńskich na dole.

k—19672—3—3

DODATEKao KURJERA WARSZAWSKIEGO 193.
Onia 31 sierpnia 1880 roku. Wtorek. Dnia 19 (31) sierpnia 1880 roku

fszło z druku i jest do nabycia we wszystkich księgarniach krajowych dzieło p.

HISTORJA POLSKA,
treściwie opowiedziana,

w jednym tomie,
przez prof. J. SZUJSKIEGO.

Cena rs. ** kop. 50.
Skład dówny w księgarni Gebethnera i Wolffa.

J D-19679-3-12



a -
ZARZ4D

DROGI ŻELAZNEJ 
Warszawstc-Terespolsliej, 

podaje niniejszem do wiadomości, źe 
oddaj e w entrepryzę oczyszczanie 
miejsc ustępowych na stacjach: Miło­
sna, Nowo-Mińsk, Mrozy, Kotuń, Siedl­
ce, Łuków, Terespol i Brześć.

Życzący podjąć się powyższej entre- 
pryzy, mogą składać najdalej do dnia 
15-go Września r. b. kaźdodziennie, 
z wyjątkiem dni świątecznych i galo­
wych, w godzinach biurowych w Biurze 
zarządu drogi żelaznej Warszawsko- 
Terespolskiej opieczętowane dekla­
racje, podług niżej zamieszczonego 
wzoru.

Na pewność dotrzymania warunków, 
konkurujący winien wnieść do Kassy 
Zbiorowej drogi żelaznej Warszawsko- 
Terespolskiej na Pradze tytułem kaucji 
10% od żądanej przez siebie rocznej 
opłaty za oczyszczanie miejsc ustępo­
wych danych stacji i kwit ten dołączyć 
do deklaracji.

Wzór do deklaracji:
Ja niżej podpisany obowiązuję się ni- 

ninejszem na każde żądanie Zawiadow­
cy stacji N. N., oczyszczać własnym 
kosztem wszystkie kloaki na tejże 
stacji.

Powyższą robotę obowiązuję się wy­
konywać za opłatą rs. N. N. rocznie, 
poczynając od 1-goPaździernika 1880r. 
do dnia 1-go Października 1881 r.

Należność wypłacaną mi będzie w ra­
tach kwartalnych z dołu.

Kwit Kassy Zbiorowej na wniesione 
rs. N. N., tytułem kaucji na dotrzyma­
nie warunków przy niniejszem dołą­
czam.

(Podpis) Imię i Nazwisko.
Pisałem dnia N. N.
Stałe moje zamieszkanie w N. N.

____________________ Dl—3—20200—

Nauczycielka
udziela lekcje i konwersację języka niemie­
ckiego za przystępną, cenę—Ordynacka Nr 6, 
w podwórzu, na 1-m piętrze, po prawej 
stronie.__________ d—20156— 1—3

Nauczycielka
Polka, z językiem trancuzkim i muzyką.— 
Wiadomość: róg Wierzbowej i br. Kotzebue, 
mieszkania 13, w domu Jarockiego.
____________________p—20098— 1—3 ___

A. Witkowska 
udziela konwersacji języka niemieckiego. — 
Ulica róg Wierzbowej i hr. Kotzebue, mie­
szkania Nr 13. d—20100— 1—6

Niemieckiego 
języka udziela w konwersacji Nauczyciel 
i Autor najnowszej metody, z wykładem 
polskim, ruskim, trancuzkim i angielskim.— 
Ulica Chmielna Nr 61 (wprost Bellevue), 
mieszkania Nr 18. d—20104— 1—3

Potrzebną jest

Dobra Prasowaczka 
do Pralni. — Krakowskie-Przedmieście Nr 6, 

p—20099-- 1—3 P. Bruchman.___
Potrzebną jest 

Pracz k a, 
dobrze uzdolniona w praniu i prasowaniu, 
na wieś; może się zgłosić na ulicę Muranow- 
ska Nr 6, w pałacyku, na 1-szem piętrze. 

d -20149— 1—3

Sklepowa
z kaucją, potrzebna jest do Piekarni Litew­
skiej.— Ulica Chłodna Nr 36. o—20115—1—1 

Potrzebny jest

Student 
posiadający kwalifikację do przygotowania 
Chłopca ho klasy 3-ciej i dwoje dzieci uczyć 
początków.—Wiadomość: Krakowskie-Przed- 
mieście Nr 43, w Sklepie p. Roguskiego.

d—20096— 1—3

Student Uniwersytetu 
poszukuje kondycyj, korepetycyj. lub lekcyj, 
specjalnie do języków starożytnych. Adreso­
wać do stróża. Ogrodowa 23, pod lit. W. D.

Powiadamia się niniejszem, 
że w czwartek, t. j. dnia 21 Sierpnia (2 Wrze­
śnia) r. b., o godzinie 10-tęj zrana, w dywi­
zjonie Żandarmów Warszawskich, w kosza­
rach Mirowskich za Żelazną Bramą, sprzeda­
wane będą przez publiczną licytację rozmai­
te przedmioty, jakoto: meble,'odzież, bie­
lizna i sprzęty gospodarskie.

i> 1-2-20067—

od lat 2-ch, może być przyjęte na odchowa­
nie. Troskliwa opieka zapewniona. Cena 
umiarkowana. — Ulica Piękna Nr 50, mie- 
szkania Nr 17. cl—3—20083—

Do Magazynu bielizny E. Rogozińskiej. 
Elektoralna Ńr 43, potrzebne są

podręczne i do nauki, potrzebne są zaraz, do 
magazynu Antoinette.—Nowy-Świat Nr 19.

d—20118— 1-3

do maszyny i podręczne do bielizny.
d—20221— 1—3

Potrzebne są

do Fabryki Kwiatów uzdatnione, tak podrę­
czne jako i do nauki.—Ulica Chłodna Nr 21, 
Wiadomość u stróża.____ d—20174— 1—3

Panna Służąca 
z dobremi świadectwami, umiejąca szyć na 
Maszynie, prać i prasować drobiazgi, poszu­
kuje miejsca w Warszawie, lub na prowincji. 
Ulica Freta-Szeroka Nr 7, mieszkania 14. 
____________________ p—20195— 1—1

Osoba młoda
znająca język niemiecki i posiadająca patent 
z ukończenia Gimnazjum, życzy udzielać ko­
repetycje, lub prywatnie lekcje.—Wiadomość 
Ulica Królewska Nr 23, mieszkania 16. 
_______________________d—20163— 1—3

Młoda Osoba, 
która skończyła Białostocki instytut z pa­
tentem, posiadająca języki: ruski, francuzki, 
niemiecki, polski' i muzykę, życzy udzielać 
lekcje u siebie w domu (ma fortepian) za 
przystępną cenę. — Mariańska ulica, domu 
Nr 11 inioszk. 4. i>—201: 6— 1—3

Do Magazynu Bielizny potrzebną jest

OSOBA
z kaucją. — Wiadomość w Kiosku, przy Zie- 
lonym Placu. d—20137— 1—1

Potrzebną jest

Inb Niemka.—Wiadomość: Nowy-Świat Nr 31 
w Cukierni._________ p—20139— 1—1______

Niemka Młoda, 
z wykształceniem elementarnem i posiadają­
ca początki muzyki, może zaraz znaleść po­
mieszczenie na prowincji, do dwojga dzieci. 
Bliższa wiadomość: Ulica Nowolipki Nr 8, 
w mieszkaniu p. Pazderskiego, na 2-m pię­
trze. d—20110— 1—3

W Szkole Prywatnej 
Męskiej Wincentego Tomaszewskiego, jest 
miejsce na 2-cti Uczni, po rs. 200 za rok 
szkolny, oraz przyjmuje się dzieci na naukę. 
Ulica róg Dobrej i Bednarskiej Nr 26, w dzie­
dzińcu. d—20095— 1—2 

uzdatniona do krawieczyzny i bielizny, umie­
jąca szyć na maszynie Wciera i Wilsona, 
poszukuje miejsca gospodyni domu lub pan­
ny służącej.— Tamże jest także Osoba mo­
gąca chodzić do robót krawieczyzny i bieli­
zny w domach prywatnych, oraz do dozoru 
dzieci. Wiadomość przy rogu ulic: Wilczej i 
Ujazdowskiej, Nr 23, u stróża.

Dl 3 20161—

PANNY 
uzdatnione i do nauki, potrzebne są do su- 
kień, w Magazynie A. Gałeckiej. — Krakow- 
skie-Przedmieście Nr 85, w przechodniej sieni. 
____________________ cl—3-20208—

Potrzebną jest

Osoba młoda, 
dobrze wychowana, do robót ręcznych. Uzdol­
nienie nie jest wymaganem. — Wiadomość: 
Chmielna róg Sosnowej Ni 60a, wejście od 
Sosnowej, mieszkania Nr 44, od godz, 2—6. 

d1—3—20206—

Potrzebną jest

SKLEPOWA
z kaucją. — Wiadomość przy ulicy Bednar­
skiej Nr 15, u Właścicielki domu. 
____________________ pi—3—20204—

Uczeń
przychodni, może znaleźć miejsce zaraz 
w Magazynie wyrobów gumowych F. Wierz­
bickiego i S-ki, róg Wierzbowej i Trę­
backiej ol—3—20199—

ZMZJLZMTZECI
z młodszym i starszym pokarmem. — Ulica 
Długa Nr 19, w kantorze mamek.

Dl—2—20216—

JXATVJVEKI 
młode, zdrowe, z trzy-miesięcznym obfitym 
pokarmem, znajdują się u Akuszerki Nie­
dzielskiej. — Ulica Hoża Nr 11 rowy. 
_____________________pi—1—20217— 

Pomieszczenie
w przyzwoitym domu dla Panienek uczęszcza­
jących do wszelkich Zakładów naukowych, 
gdzie znajdą troskliwą opiekę i wygody na 
żądanie może być fortepian, oraz wprawa 
w języki. — Mazowiecka Nr 1, mieszk. 21. 

d—19940— 3—3

BREMER, 
posiadająca języki: francuski i niemiecki, mu­
zykę, oraz przedmioty klasyczne, przyjmuje 
uczennice w swoim zakładzie od 1 czerwca 
r. b. Ulica Podwal Nr 13.

3—6 —19958—d

posiadająca patent instytutu muzyczne­
go, życzy sobie udzielać lekcje w zakładzie 
naukowym lub w domach prywatnych. Wia­
domość: ulica Swiętojerśka domu Nr 4, 
1 piętro. 3—3 —19)57—d

Potrzeba Chłopców 
do profesji Zduńskiej, z dobrą konduitą, sta­
łych, lub przychodnich, na mąjstroskieni ży­
ciu, lub na rodziców, podług umowy.—Ulica 
Łeopohlyna Nr 35. n—19959— 3—12

Zakład Mechaniczny 
Jana Hennel, 

przy ulicy Marszałkowskiej Nr 63, 
w pobliżu ogrodu Saskiego.

Przyjmuje do naprawy maszyny do szycia 
wszelkiej konstrukcji, lakieruje i odnawia 
takowe, oraz wykonywa roboty w zakres 
mechaniki wchodzące. Pośredniczy przy ku­
pnie i sprzedaży maszyn, cl—6—20191— 

OdlGWEiFi Warsztaty Ifeliauffi 
PAUimów

w Pruszkowie, st, dr. żel. Warszawsko-Wie- 
deńskiej, poleca swoje wyroby.— Obstalunki 
przyjmują się w fabryce lub też w Warsza­
wie, Marszałkowska 40, u A. Rotbtein i sy- 
now ie.______________ i>1—3—20151—

Pralnia esieckn, 
przy ulicy Zgoda Nr In, naprzeciw ulicy 
Przeskok, przyjmuje obstalunki na pranie 
stale wszelkiej bielizny tak sklepowej jak i 
prywatnej, po cenach umiarkowanych, tamże 
Jest do sprzedania Dubeltówka myśliwska, 
dawnego systemu z fabryki Bekera, oraz 
kontuar i 2 szafy sklepowe nieduże. 
_____________________pi—1—20117—

Od 1 Września r. b.

Obiady prywatne 
z 4 dań, zdrowo i smacznie przyrządzone, 
po cenie bardzo umiarkowanej od godz. 1 do 
4 popołudniu. Chmielna Nr 28, mieszk. Nr 6. 
____________________ ul—6—20115-

Starożytne Skrzypce, 
wyższej wartości, ograne znakomicie, są do 
sprzedania. — Ulica Podwal Nr 44, w kanto­
rze loterji. Tamże do sprzedania trzy okna 
duże, drzwi oszklone wartości rs. 125, które 
mogą być sprzedane za połowę ceny.

Dl—4—20180—

PLACE
do sprzedania, pod budowę letnich mie­
szkań, fabryk i t. p, przy stacji Otwock, 
<jr. żel. Nadwiślańskiej, w bliskości rzeki 
Świdra. O warunkach dowiedzieć się można: 
Żórawia Nr 17, mieszkania 6.

»1—3—20144—

Lekcje Tańca;
Mam honor zawiadomić Osoby iuteree” 

iż z dniem 1 Września r. b., rozpo«*“) 
lać LEKCJE TAŃCA, w nowo » 
nym lokalu, w domu pod Nr 3 nowy®, : 
ulicy Dzielnej. — W. Puchalski. 
___________D-20053-2rŁ--

Żądane są do nabycia

Humorystyczne W
i takież pisma illustrow®®®gCle; 

franeazkie i niemieckie. Oferty z 
niem tytułów i ceny, składać w.1' 3J 
Kurjera, pod lit. R. O. 300. p—198W^^^

Korzystna Posady 
jest do zajęcia zaraz, w Warszawie, * ;fl- 
rs. 2,000.—Bliższa wiadomość przX ul .-„dni’*’ 
dok Nr 2, między godziną 4 a 7 P°.C 3 
stróż wskaże. p—20015-^J---

Odlewy Kowalne i suro*0
polecają

■aur PTANlNQ

Ola Właścicieli

ce®ł

$

1—", u stróża Michała; ot 
dżinach po południowych.

10,000 J
łokci kwadratowych Placu na Sztnu ^jr 
położonego od trzech ulic.do sprzeda”'' a 
domość: Królewska Nr 23, w dystry 
__________________ p-20058^>< 

GarniturMeg 
fotelikowy orzechowy ze stołem, 
wany, kryty aksamitem bordo, p.,ejfnie6C 
nia, prawie nowy —Krakowskie 11 
Nr 5 domu, mieszkania Nr 30- . „a^.0 l_4-223^>^

if
Ktoby miał do wynajęcia pali»» ciitf 
też mahonioWe Pianino, Ibcz, ’T i,a pi'zj)j« 
nie i mógłby takowe wynająe o%, 
kilku miesięcy, raczy nadesłać * 
Dystrybucji W. Szuwalskiego, ^joeC1 
mny Zygmunta, Krakowskie-Pr

•

orzechowe, bardzo mało DlJ’vAiera”f’. 
brokatela kryty, 2 Szęfy r0,..aI!ci:z.'‘'rj L 
ka do bielizny, Gazr-RPf jfG
Łóżek, Szeslong skórą111;
szufladach, Stolik do kart, Ł®”. id’/ 
dens orzechowy,
onmska. — Ulica Chmielna ł od r .jsp3 
od Sosnowej, w drugie; bran 
snowej na prawo, w oficy>llib 
nia, na dole.

Zr Ks. m 
Garnitur Mebli, skórą ^yśtk0 
wany na 12 osób i stolik- 
we. — Wiadomość pod *1
Pradze, ulica Środkowa^ —a Al Itr^

nowe I uiywnne. llZ2

mahoniowy, brokatelą kryty, ‘ u V 
cenę.—Ulica Świętojańska Nr 
cielą domu. nl~^?_X.----------------- - ...-------- —— . vSt?P®"

Do sprzedania za bardzo P17-, I



ni

1'1. zdatna do staników i garniro- 

Mj0* klasv 1'°«ławBk1ego, znający oprócz

ł>'

i 8sy 135 1wiad.on’ości, iż ciągnienie 2-giej 
,*'n teiio t 0(erjś wzamian oznaczonych pla­
jto "Oterji dwóch dni, odbędzie się 
ivtte“aiajJeJnJm dn‘u t- j' 28 Sierpnia (9 
„**?», nn " w Bali losowań Banku Pol- 
/W<a ,C2iiW8ty 0 godzinie 10-tej zrana, 
^niiann arazem wszystkich grających, aby 
’.r,Da, losów pospieszali? gdyż wy-
[^'Owi' i ® ’y Pr?ypaść mogła, tylko okazi- 
“Wzin “u z klassy właściwej wypłaconą

Naczelnik Urzędu T. Kertz. 
Sekretarz J. Wolski.

r>3—3—19976— 

j»^mieszczenie, 
p^Qtu m. ^ai*>enek uczęszczających do In- 
butePi:in -\Czneko, lub innego Zakładu, 
^uia '(> d°nui.—Ulica Złota Nr 31, tnie- 

> na dole.—Chrzanowska.
__________p—-26018— 2-3

fi Kaucjonowane 

r°M. de Prectaps, 
iS 0*<pga N” 23, Eldorado, 
nj^kim 08 (katoliczka), bardzo mocna 
u/l JhzvoA P^tpkami nauk kiassycznycb, 

miof-'0V''a“ ’'o szkół Rządowych. Po- 
s. “‘ejsca w Warszawie.

łfieH'V l^<.znajdaj^e^ się na ostatniem miej— 
ijc’‘kb n?'1’ Poszukuje miejsca w Warsza- 

V8®bie Pł'/1'B’>ncji. Warunki pod któremi 
tadLi fEOWani P^yj?4 Ban?, «pra- 

^^j-ej «, ,ac pocztą do in. Siupev, Gub.K’ £--200-9- 2-3

Niemka
'1 On Jest u> mówiąca gramatycznie, po- 

1 ('i J;,. “® dzieci.—Wiadomość przy uli- 
10, mieszkania 5.

--------- - ---- 2—3 
p?S^udent 

'rjl*;?,ttKot„ Prawnego poszukuje zajęcia, ?A 1 biur6"3 Iub kencie, lub w jakiem- 
P'ywatnem. Adres uprasza 

CSLU’.,,. P°d l*t« J- F. P-, w Redakcji 
P----------------------- n-20082- 2-3

1 bliey-k z(Wąwić swói adres w kio- 
“facktej pod liter. A. W. B. 

^asąg-tn5-!!*?- .

Panienl('-

Szkn^ ”iemieck>® 1 pomoc 
.? eon 1 dozór lnych’ oraz opieka ma- 
^F^Uliea za bardzo przy-

Uca Oboźna Nr 3, mieszk. 6, 
~—19839— 3—3

Wiadi

Jjjktyk p w M U 11 1 

t!*t**llki, i,?S’?n'n’ żyezy udzielać lekcyj:
Alerty . ruskiego, geograf! i ni- 

^><Jtetu , P.ra8zam składać u szwajcara 
h^J^lit. N. B. d—20033—2—2

^ryka^0^n,frrodzeuiemdo 
arszałkows'ka 49.

_ b—20 >55— 2—2 
» ’!eZ° pl'zybv,a

JSfe Z«»jącie/rKyJ,t miejSCe d° Za* 
v^Jsk»'; «lica ńrdCbrM kpwiecczyznę.-

___________________
I Y ladzy Naukowej przyjmuje«ow

NowyP-śwIat

“6—6—19320—

Młoda Osoba
ukończywszy chlubnie gimnazjum 

życzy udzielać lekcje przedmiotów klasy­
cznych i języków, Panienkom uczęszczającym 
do Zakładów naukowych, lub do takowych 
sposobiących się.—Ulica Zielna Nr 7B, dru- 
gie piętro.___________  o—19807— 4—6

Kandydat 
nauk przyrodzonych Warszawskiego 
Uniwersytetu, daje lekcje nauk przyrodzonych 
i geografji. — Królewska Nr 27. 

r—19893— 3—3 W. Majchrowski. 

Korepetytor 
mówiący po niemiecku i znający nauki gi­
mnazjalne, może się zgłosić na tląc św. Ale­
ksandra pod Nr 8, Browar, od 4 do 6 po 
południu.p—2O030— 2—3

Z powodu wyjazdu są do sprzedania Meble 
i portjery.—Wilcza Nr 6, mieszkania 4.

d—20081— 2—3
Potrzebną jest

zupełnie wydoskonalona w kroju, oraz parę 
Panien do sukien.—Wiadomość w Magazynie 
Dziechcińskiego, Miodowa Nr 14.

d—19918— 3—3
Potrzebne są

kompletnie uzdatnione do staników, do ma­
szyny Singera, oraz podręczne do bielizny 
i Uczennice w Pracowni Marii Rankowiez.— 
Nowolipie Nr 12. p—19967 — 3-*3

Uczeń Klasy Mej
Szkół Roalnyeh, życzy udzielać korepetyeyj 
Uczniom klas niższych.—Wiadomość w Ho­
telu Saskim, w nowej oficynie, mieszkania 

■Nr 117, p—19927— 3 -4

POMIESZCZENIE
i pomoc w naukach, dla dwóch Panienek 
chodzących do Gimnazjum, lub innych Zakła­
dów nauków.; jeden lub dwóch Chłobczyków, 
z dwóch niższych klas, Gimnazjalnych mogą 
również być pomieszczeni i wspólnie z wła- 
snemi dzieemi pobierać korepetycję od miej­
scowego korepetytora. — Nowy-Swiat Nr 46, 
drugie piętro._______ d—19928— 3—3

Dwóch Chłopców
w wieku od 12 do 14 lat, uczciwych zasad, 
znajdą zaraz pomieszczenie na dogodnych 
warunkach w Cukierni Kozłowskiego. — 
Nowy-Świat Nr 67. d—19964—2—2

Wyżsreno ŻakMii z Petersburja
AKUSZERKA

przyjmuje do siebie Panie spodziewające się 
słabości, — Krakowskie-Przedmieście Nr 21, 
obok starej Poczty, 2-gie piętro od frontu. 

d—19597— 3—3

Osoby spodziewające się słabości, lub przy­
jezdne na kurację, mogą znaleźć pomieszcze­
nie w osobnym lub wspólnym Pokoju. — No- 
wy-Świat Nr 36._________ nó—6—19799—

U Akuszerki Ł ft
Marszałkowska Nr 60, róg Zielonego Placu, 
są pokoje z osobnemi wejściami, dla osób 
spodziewających się słabości, z usługą, dobrą 
opieką i wszelkiemi wygodami, za przystę 
pną cenę.___________ d5—6—19513—______

Z powodu słabości jest do odstąpienia 

Restaurae j a, 
każdego czasu.—Wiadomość na miejscu, uli­
ca Leszno Nr 42. i>3—3—19837—

Fabryka Rolet płóciennych:
Roleta płócienna gładka, Rs. 1 kop. 25. 
Roleta rewańtuchowa w pasy, Rs. 1 kop. 50. 
Ulica Twarda Nr 1, drugi dom za kościołem 
w sklepie J. W. p3—3—19690—

Dla emeryta z familją 

FOLWARK, 
gdzie jest obszerny dom umeblowany, zabudo­
wania gospodarskie, ogród ó-morgowy i łąka 
dobra 6 mórg. Niedaleko Brześcia Litewskie­
go, od kolei 16 wiorst i 3 wiorsty od powia­
towego miastu. Wynajmuje się bardzo tanio. 
Wiadomość: Nowy-Swiat Nr 67, w Fabryce 
Kwiatów d4—6—19547—

EXTRAKT 
do robienia Octu, 

znany -ze swych zalet tak ekonomicznych, jako 
też sanitarnych, znajduje się do sprzedaży 
w następujących sklepach: a) w 6 sklepach 
„Merkurego11:

1. Nowy-Swiat wprost Swiętokrzyzkiej.
2. Podwal Nr 17
3. Elektoralna wprost Solnej.
4. Marszałkowska róg Złotej.
5. Nowolipki Nr 3.
6. Krucza róg Hożej i b) 
Nowy-Świat Nr 41, W. Zagrabińska. 
Nowy-Świat Nr 36, Danielewicz.
Miodowa Nr 16, Purwin. 
Długa Nr 580. Sommer.
Senatorska vis-a-vis Roezlera, K. Scholtze. 
Marszałkowska Nr 62, „Ceres".
Senatorska Nr 16, W. Dziszewski.
Główny Skład Apteka M. Mutniańskie- 

go, ulica Dzika Nr 18. Cena flaszeczki k. 45. 
d3_9—19494—

Wyłączna Fabryka
Krawatów
i Szelek Fr. Bock, przy ulicy Rymarskiej, 
pod Nrem 12, obok Magazynu Braci Lesser, 
poieca wielki wybór z najlepszych materia­
łów i w różnych fasonach, jakoteż przyjmuje 
obstalunki i wykonywa je jak najakuratniej. 
______________________ b—19966— 2—3

Jest do sprzedania 

młody Ogier rasowy, 
brudno-kasztanowaty, za przystępną cenę.— 
Widzieć go można w każdym czasie, przy 
ulicy Srebnej Nr 14. i>3—3—19647—

Z powodu zmiany okoliczności, jest do od­
stąpienia

REmm,
Nr 79 Marszałkowska; tamże jest wiadomość 
o dwóch Kolonjach do sprzedania: jedna za 
rogatką Wolską, druga za Belwederską, za 
bardzo umiarkowaną cenę, n3—3—19675— 

Dla Prawosławnych

KOLONJA 
położona na dobrych gruntach miasta Za- 
kroczymia, w powiecie Płońskim, ogólnej 
przestrzeni morgów 38 miary nowopolskiej 
z łąkami nad rzeką Wkrą i Narwią, do 
sprzedania za nader przystępną cenę, z po­
wodu że nowonabywcą może być osoba tylko 
prawosławnego wyznania. Wiadomość w skle­
pie Matęrjałów Piśmiennych p. Marcinkow­
skiego, Ś-to Krzyzka Nr 15.

d3—3—19449—

Wyłączna sprzedaż.

patentowanego

Wyłączna sprzedaż
11 • Tl

dla ochrony towarów od zamoczenia, 
w różnych wielkościach, jak również na sztu­
ki i łokcie, polecają

F. Wierzbicki i Comp., 
róg Wierzbowej i Trębackiej. 
_____________________ d6- 6—18878—

Gazometr
używany, na 5 do 10 świateł, ktoby miał do 
sprzedania. — Ulica Włodzimierska Nr 12, 
szwajcar wskaże.d3—3—19805—

Pozostała po Zygmuncie Plocer wdo­
wa, na nowo otworzywszy 

CUKIERNIE, 
przy ulicy Świętojańskiej, w domu 
własnym pod Nr 3 4 egzystującą, po 
chwilowem jej zamknięciu, spowodowanem wy- 
restaurowaniem lokalu, takową wraz z synem 
nadal prowadzić zamierza, dokładając wszel­
kich starań ku zjednaniu sobie względów Sza- 
nowych gości. O czem podając do wiadomo­
ści, nie traci nadziei, że Publiczność war­
szawska nie dopuści upadku małoletnich dzie­
ci po ś. p. Zygmuncie Plocer pozostałych, 
który spędziwszy pośród niej życie, nieje­
dnemu z jej członków zrobił ofiarę z ich dobra.

Ludwika z Kadeczów Plocer.
_______________________ d2-2—19983—

Ogłoszenie.
Ktoby miał do odstąpienia lub wydzierża­
wienia Plac do sprzedaży węgli, w miejscu 
odpowiedzialnym, raczy złożyć adres pod 
Nr 21 przy ulicy Freta, Nr 7 mieszkania; 
tamże są do sprzedania trły Dorożki w do­
brym stanie, z Końmi i numerami, a w naj­
gorszym razie może być zamiana na Skład 
Węgla lub inny proceder. d2—3—19836—
o o 

obejmujący około 2,500 łokci kwadratowych, 
blizko kolei Wiedeńskiej, jest pod korzystne- 
mi warunkami do sprzedania. — Wiadomość: 
ulica Zimna Nr 4, w fabryce cukierków.

d3—3—19801—

do wynajęcia, frontowy, z zabudowaniem, oras 
2 Stajnie i 2 Wozownie. — Róg ulicy Leszno 
i Żelaznej Nr 70.________ d2—2—19979—

Do sprzedania

W i 1 1 1 a, 
przy ulicy Pięknej położona, od frontu, nowo- 
pobudowana, z suterynami dla służby, parte­
rem i mieszkaniem poddasznem, oraz stajnia 
i wozownia masiv murowana. — Wiadomość 
na miejscu: Piękna Nr 31. d3—3—19881—

Są jeszcze do nabycia
Place budowlane

na Kamionka D., zaraz za rogatkami Mo- 
skiewskiemi przy Bzosie, rozległości po łokci 
 6800 przeszło, oraz w bliskości stacji ko­

lei Terespolskiej po łokci 3375 obejmujące. 
Informacją udziela F. Krauze, emeryt, przy 
ulicy Nowogrodzkiej pod Nr 25, mieszkania 
Nr 35, rano do godziny 9 i w południe od 
12-ej do 1-ej.d5—6—16843—

TDOBIŁJL,
32 wiorst od Warszawy, przy kolei, zSasem, 
zagospodarowane, 60 włók, do sprzedania lub 
zamiany na większe dobra, z dopłatą około 
Rs. 100,000.

Rolnik Gospodarz 
potrzebny zaraz do majątku. — Wiadomość 
u Sowińskiego, Królewska Nr 1. 
_______________________ d2—3—19988—

Dla Właścicieli domów
w Warszawie.

Poszukuje się zaraz, lub też później obszerny
Lokal, z dużą piwnicą, w okolicy Krakow- 

• skiego - Przedmieścia, Placu Teatralnego,
Wierzbowej, Czystej, lub też Nowego-Światu. 
Łaskawe adresy pod lit. J. V. 161, do Haa- 
sensteina et Voglera, Berlin S. W.
____________________p—19973— 2—2

Jest do sprzedania

wraz z Kawiarnią, która egzystaje od 
lat 20. — Wiadomość u Szwajcara w hotelu 
Polskim. d3—3—20012—

Wyprzedaaż!
7 Tokarni, 2 Bormaszyny, 3 Pompy parowe 
do sprzedania.—Wiadomość: Czerniakowska 
Nr 59._____________ d2—10—19892—

Ogród owocowy 
wydzierżawia się niezwłocznie — morgów 
190 prętów, około 2000 drzew owocowych, 
z sadzawką, studnią, zabudowaniami, cie­
plarnią, ogrodzony murem i sztachetami przy 
pałacu Demblin, stacja Iwangrod kolei Na­
dwiślańskiej, w majoracie Księcia Warszaw­
skiego, Hrabiego Paszkiewicza Ery wańskiego. 
Bliższa wiadomość w Zarządzie. 
_________________ t>2—3—19442—

Jest do odstąpienia bez pośrednictwa osób 
tr ecich

Nieruchomość, 
w mieście Włocławku, składająca się z do­
mu mieszkalnego. z zabudowaniami, ogrodu 
owocowego i łąki rozległości trzy morgi.— 
Wiadomość w mieście Włocławku w hotelu 
Polskim, u p. Wojnie wica. »3—3—19695—

Do sprzedania za przystępną cenę

CHOMONTO
na pojedyńczego konia, w dobrym stanie. 
Obejrzeć można codzień dogodź. 11-tej zra- 
na na Pradze, róg ulic: Brukowej i Namie­
stnikowskiej Nr 381, w mieszkaniu na 1-m 
piętrze. D3—3—19946—

MOPSIKI 
czystej angielskiej rassy,—rzadkiej piękności 

PIESKI
sa do sprzedania.—Wiadomość u pani Wil­
czyńskiej, ulica Graniczna Nr 13, na 1-m 
piętrze w kuehni.________d2—3—19991—

Jest do sprzedania

Kuc siwy
w ęzóstem roku z ładną bryczką i uprzężą. 
Wiadomość w magazynie bławatnym A. Ma­
kowskiego, wprost Miodowej.

2—12— 19951-p



IV —

DOSKONAŁOŚĆ.

WODA UNIVERSALNA
PANI S. A. ALLEN,

Nadaje bez zawodu siwiejącym włosom 
pierwotny kolor. Pobudza porost włosa, a 
pod szybkiem jej działaniem, znika rychło 
siwizna. Doświadczenie po jednorazowym już 
użyciu przekona dostatecznie, że środek ten 
wartością i doskonałością swoją przechodzi 
wszelkie tym podobne preparaty. Woda p. 
S. A. Allen nie jest farbą, lecz naturalnym 
dobroczynnym czynnikiem do odrodzenia i 
wzmocnienia włośow.

Flaszki opakowane są w różowy papier i tylko takie są prawdziwi*
Cena z flaszką rs. 3.60, z przesyłką rs. 4.—Skład główny w Paryżu, 37, Bd. 

Hausman.—W Warszawie u Aleksandra Kocha, Nowo-Senatorska Nr 4.
—110—0—5197—

DO ODRODZENIA WŁOSOW.

Najlepsze i eleganckie maszyny parowe
O sile koni 4 8 10 20 30 40 50 ete.

Cena rubli 285 360 470 565 750 940 1250tran. Kolon- 
iakoteż znakomite nieekspłodnjące oryg. patent, kotły parowe opaiay 
iące się znakomicie nawet słomą, o sile 4—150 koni, pracujące prz- 
10 atm. 150 iunt. ciśnienia pary—Kotły okazowe obejrzeć i o warun 
kach spłaty dowiedzieć się można u Roberta Neumanna technika 

• . i konstruktora budowli i młynów wodnych w Warszawie, Marjańska
Nr 4. Karol Beisel i S-ka Kolofiska fabryka mszyn w Ehrenfeld.

d—11614—15—26

Kantor Wekslu

I

Interesów Bankierskich 
i Ekspedycyins-Komisowych

SENATORSKA Nr 22.
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery publiczne procentowe i mo­
nety zagraniczne po kursie dziennym, oraz wymienia wszelkie 

kupony za umiarkowaną prowizję.
Assekuruje Nożyczki Prenijowe II i I Emisji 

od Amortyzacji, po kop. 40.
____  i.—18597—'—6

Przysposobienie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako niezawierającego w swym 
składzie części szkodliwych dla zdrowia, dozwala się na ogólnych zasadach handlu.

SS PUDER W PŁYNIE La beatee 
Eternelle

Dowodem jego doskonałości i wziętości, może służyć dążność amatorów cudzej 
Własności, do podrabiania i naśladowania tego kosmetyku, rozpowszechniając tę fabrykację 
pod różnemi wymyśloneini firmami. Prawdziwy puder w płynie jest dziełem uniwersalnym 
z wyrobów toaletowej chemji. Wszystkie te i owe Eau de rose, de lys, perles, są ni- 
ęzem więcej jak tylko 0, to jest zerem, w porównaniu z pudrem w płynie, który nie ulatnia 
się, nie ~ zsypuje się z twarzy, a najwięcej, że oczyszcza twarz od piegów, wyrzutów i wysy­
pek, nadając takowej natychmiast prześliczną białość. Powyższe zalety posiada on tylko na 
ten czas, gdy jest prawdziwym, lub nienaśladowanym; dla tego należy uważać aby na nie­
bieskim pudełku była banderola z ostrzeżeniem drukowanem w pięciu kolorach i w pięciu 
językach, z fabryczną marką i podpisem właściciela

DOBRZAŃSKIEGO,
Główny skład pudru w płynie, w jego perfumerji ulica Wierzbowa, hotel An- ! 

gielski, w Warszawie. ’ n 17678—5—12

BLEU D’ARGENT
o ■■ i

Srebro stołowe, Lichtarze i wszelkie naczynia platerowane, naj- I 
silbrowe, mosiężne, miedziane, cynkowe i bronzowe, powyższym || 
proszkiem posrebrzają się na poczekaniu bez żadnych przyrzą- ■ 
dów. Każde pudełko zawiera bardzo łatwy przepis użycia. Pro- r 
szek ten nie zawiera ani merkurjuszu, ani kwasu pruskiego, na- L 
potykanych w podobnych preparatach; zatem bez wszelkiej oba- ■ 
wy do sztućców stołowych może być używany. $

/ Sprzedaż hurtowa i pojedyncza u gS

I A. F. GALLE w Warszawie, I 
i W Okładzie Materjałów Aptecznych, Senatorsk ai 

Nr 1S pod Słoniem. A
■ 48-0_________________________ _____________ —21145— ffl
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Roztwieracze do tychże rur.

Srubstaki zwyczajne i równolegle' 

Pasy do machin.

Pakunek amerykański.

Oliwiarki.
Gumowe Węże, Płyty i Sznu'f’ 

Kuzienki przenośne (połowę). 

Bloki różniczkowe z łańcucha11"' 

Wentylatory do ognisk k°'va 
:ieh w miejsce miechów.

'SNVAkOHHVIIAIfl A N 3 

Magazyn Mebli j
Jar-SS Nowych i Używanych 

PIECHO KU S Jfi K JK O i S-ki.
Marszałkowska Nr 60, róg Zielonego Placu, 1 i 2 ptętro.

Znaczny wybór mebli gotowych krajowych i zagrań**1^ 
nych.—Posiadając własne warsztaty stolarski® ’ 
tapicerkie, przyjmuje obstalunki na roboty: stolarskt® 

meblowe, tapicerskie i dekoracyjne.
n—3611-62 -0

Tokarnie najlepszych konstrukcji,Q 
różnej wielkości, tak pedałowe jakO 
i do pasów zastosowane. Q

Wiertarnie wszelkich wielkości, 9 
do ruchu ręcznego, pedałowego i doz 
pasów, od rs. 25. 9

Heblarnie do metali i do drzewa 0
Gwinciarki do śrub i do mutr. 9
Nożyce do cięcia blachy metalo-0 

wej i żelaza, od rs. 25. Q
Tłocznie do wybijania dziur w 2 

metalowej blasze, różnych wielkości.2 
od rs. 25. g

Maszyny z pilami taśmowemi dlaO 
stolarzy do ruchu ręcznego. Q
maRu^b^vSZyny P°mocnicze§ Gazę jedwabną szwajcarską 
dla blachaizy Q najlepszym gatunku i wszelk*

Rury żelazne do lokomobil i ko- Q numerów (na cylindry młyńsłdel 
flow. Q

0 Olej do maszyn.

wszystko w wielkim wyborze i po cenach umiarkowanych polec

Skład Maszyn i Wyrobów Technicznym
II. 80MYA „ 

w Warszawie, ulica Marszałkowska Ar 
u—4003—17—0

SKŁAD MATERIAŁÓW Kffi®
LUDWIKA SPIESSA i SYNA,

przy nlicy Senatorskiej pod Kr G44/5, obok **
PP. Kanoniczek.

POLECA:
Oliwę nicejską i prowancką w najlepszym gatunku.
Ocet kuchenny do marynat, winny i estrogenowy.
Wodę Kolonską, powszechne uznanie mającą. . .„nfowaDifl
Extrakt dowody kolońskiei (najtańszy‘sposób i przy#0 

wody k dońskiej).
Perfumy trancuzkie na wagę. . jziąse^
Elixir z kwasem salicilowym do czyszczenia konserwowania

• Eenzinę do wywabiania plam na flaszki i funty.
Płyn na mole, najskuteczniejszy z dotąd znanych środków. 
Proszek Okcya do czyszczenia i ostrzenia nożów.

Farbki, Krochmale i Błyszcz do bielizny. ne * ,
Nadto ekiad posiada w tai asie wszelkie materjaly apteczne czy*. (j7*”v 

goizelnictwio. >— 'baw

Zaszczycona listem uznania przez Muzeum Przemysłowe Warsz. w l8<ft 
Nagrodzona Medalem na wystawie Koni w Warszawie 1880 r.

Fabryka Smarowideł i Glazury 
Al. Karwackiego.

Wyłączna sprzedaż hurtowa i detaliczna

A. NOWAKOWSKI-
Bielańska Nr 3 Hotel Lipski.—Mamy honor donieść, że sprzedaje się 

po 30 kop. za liakon lazury 
na obuwie damskie, męzkie, dziecinne, Uprząż, walizy, torby myśliwskie. l>'al ~ 

gutaperczane etc. etc. dostać można w następujących składach:
Andrzejewski i Nicki Plac Ś-go Aleks. Nr 3- 

0 Beckmann Fr. Nowy Świat Nr 18.
Bernsztejn Marszałkowska Nr 52.

GS Krupski E. Nowy Świat Nr 51. 
OH— Mrozowski J. Miodowa Nr 6. 
J_L[_L Sierzputowski K. Krakowsk.-Przedm. Nr 15.

|\| Zakrzewski Podwal Nr 17.
PP. handlującym odstępuje się stosowny rabat. lacU-

NB. Zaleca się smarowidła do machin i osi, Dzika Nr 37, wprost wojennego P 
d—19093—5 -6 ^^
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Angielskie i Krajowe. 
Składane od rs. 4 kop. 50 

0 do rs. ? kop. 50.
,-i’fężyn0< n ’'one du*eni* mosiężnemi gaikami od rs. 5 kop. 50 do rs. 15. Z materacami 
u do rs 1 oz‘iotnw od rs. 24 do rs. 33. Materace waldharowe i włosianne od rs. 8 kop _ 
'"p. 50 j Materace sprężynowe po rs. 12 kop. 50. Łóżka dziecinne z boczkami od rs. 5

Sprzedaj e W. GEYER
Nowy Świat Nr 1245 wprost Kopernika.

d—18640-6—12

— 21142 _

--JMCHMAN i frendler, warszawa.

RAJCHMAN I FRENDLER r^AĆvn 
Warszawa, Senatorska, 22. 1 D

Z
Wco

cc
oś
O

CMrekL A

W WARSZAWIE

Senatorska Nr 467b, nowy 18,
naprzeciw kościoła Ś-go Antoniego,

POLECA:

Najlepsza oliwę prowancką.
r Ocet stołowy czerwony, do salat, majonezów i ma.ynat—lutefka

Soki (syropy): malinowy, wiśniowy porzeczkowy, na butelki, 
j. Sól stołową, chemicznie czystą, w najmiększym proszku, śnieżnej 

a<osck oryginalne™ angielskiem opakowaniu,font kop. 20.
hint Krochmal Holenderski, prawdziwy pszenny, w paczkach jedno- unto*ych i ryżowy angielski.

Farbki do bielizny, w najlepszych gatunkach.
Francuzkie Perfumy i Olejki do włosów, na funty i luty. 

:ytUH101®jelł do wody Kotońskiej, (6 lutów na garniec, najlepszego spi- 

Froszek Perski Dalmacki i Kaukaski.
aiyc^yr«szek do czyszczenia metali i przedmiotów lakiero- 

Massa do zaprawiania posadzek, zwykła olejna i terpentynowa 
**®nzyna we fiaszeczkacb i .na balony.
Oliwa do palenia i do maszyn, 
•-marowidło belgijskie w baryłkach i puszkach.

rj j}vI'as*onaI olejki i artykuły używane w gorzelnictwie, mate- 
•> apteczne, przetwory chemiczne i Farby.

**trarnent do znaczenia bielizny.
* ’gułki niezawodne do wytępienia szczurów i myszy 
yassa szwedzka o skór i kopyt końskich 
.Tynlstura na móje i pluskwy. 
\i1Wa do maszyn do szycia. 
Woda Jawelska do prania.

Po cenach redakcyjnych
bez żadnych kosztów

Do WSZYSTKICH BEZ WYJĄTKU GAZET I PUBLIKACYJ
Głoszenia i reklamy

jprzySmAij© r
-~^_JVARSZAWSKA AGENTURA OGŁOSZEŃ _____

Gaz®^
Warszawska agentura ogłoszeń.

20 lat wieku nadaje
!!Flenr Jc Cjpe a la Glyceme!!

Nowo-Senatorska Nr
d—7715- 35-0

najcieńszy i najlżejszy 
ze wszystkich pudrów.

Przystaje najlepiej do skóry przez 
zastosowanie gliceryny, niewidzialny 
sprawia efekt cudowny—bo w jednej |F 
chwili nadaje skórze pożądaną świe­
żość, młodość i piękność. Czyni zbytecz- 
nem wszelkie blansze metaliczne, od 
których skóra tylko twardnieje i schnie.

Damy które dotąd używały rozmai­
tych innych pudrów, raczą przekonać 
się przez, uży-cie Kwiatu "Łabędziego, 
o wyższości jego nad wszystkiemi in- 
nemi pudrami.
Cena za pudełko rs. 1 kop. 50. 

„ z puszkiem „ 1 „ 65.

Oddział Pogrzebowy, 
przy Zakładzie B. Korpaczewskiego, 
Trębecka Nr 4. Trumny drewniane, me­
talowe, suknie pośmiertne od rs. 9, kapy ad 
rs. 4, eshumacyje, przewożenie zwłok, świa­
tło i wszelkie efekty pogrzebowe. — Koszt 
całości pogrzebu od rs. 25dolOOOr&. 
___  d—4015—75—0

Kupuje Meble
używane, dobrego wyrobu, wraz z calem urzą­
dzeniem domowem. — Magazyn Mebli, Mar­
szałkowska Nr 63, Niecała Nr 4, miecz. 8.

Załęski & Comp.
d—1977—78—0

Sklep Stałej Vb yprzedaży
E. Korpaczewskiego Trębacka Nr 4

Kupuje, zamienia,
IVyprzedaje

1) Ubrania męzkie, damskie, mało uży­
wane, we wszystkich składowych częściach

na każdą porę.
2) Przedmioty służące do ozdób, zbiorów, 

narzędzi, naczyń, jak:" dywany, gobeliny, nu­
mizmaty, wizerunki, stara porcelana, wazony, 
serwisy, zegary, szklą, muzyczne inne instru­
menty; oraz wszelkiego rodzaju Antyki i dro­
bnostki

Do zwiedzania Zakładu uprasza sio 
wszystkich.d—2935—75—0

Magazyn Mebli

J. Wodczyńskiego, 
Nowosenatorska Nr 5, hotel Li­

tewski, w Warszawie, 
posiada zapas wszelkiego rodzaju Me­
bli, przyjmuje zamówienia na wyroby 
stolarskie i tapicerskie. Meble gięte 
po cenach fabrycznych.

n—19819—3—12

Skład wyłączny tego pudru w Perfumerji

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania

.Fortepian
mahoniowy, o 6-ciu oktawach, w bardzo do­
brym stanie za przystępną cenę.—Tamże są 
Książki w pięknej oprawie. — Ulica Ogro­
dowa Nr 22, w dziedzińcu, na dole. 
____________________p—19980— 2—2

Brylantowy Garnitur:
broszka i kolczyki; 14 łokci Kaszmiru—i Fu­
tro męzkie, bardzo tanio do sprzedania.— 
Ulica Solna Nr 10, 2-gie piętro w oficynie. 
____________________ 1)2—3—19948—

Własnego wyrobu:
Waty wyborowej, 
Dymy pąsowej, /
Barchanu,
Dryliszków, 
Nankinu, 
Płócienek

i wiele innych Towarów, oraz sprzedaje się 
Włosienńica na meble, z fabryki ś. p. 
Woroskiego, Podwal Nr 7.

K. KOECHER.
d5—6—18749—

z puchu Edrodonowego i puch czysty dostać 
można w Fabryce Waty Karola Kretschme­
ra. Nowy Świat Nr 68, dom pana Boje.— 
Wata wyborowa pod kołdry zawsze jest go- 
„o#a. d3—12—19641—

i DO SKŁADU

STANISŁAWA MIM 
przy ulicy Elektoralnej Nr 5 

naprzeciw Banku, 
nadszedł świeży transport:

Cementu Portland angielskiego, 
Eota 61 Coiiip. v Londynie, 

oraz inne marki Cementu angielskiego 

Cegły i Gliny ogniotrwałej, 
Węgli kowalskich MmA 
Tektury smoiowcowej, 
Rur glazurowych i dren, 
Blachy żelaznej do krycia dachów. 

i>41 -0—3105— 
Oszczędność Obuwia llio/j00 rocznie 

przy użyciu prawdziwego Paryzkiego

Szuwaksu „Dwóch Światów," 
gwarnantowanego, bez kwasu (od 3 do 30kop.). 

Zapałki „Sphinx,“ 
z fabryki Francuskiej Roche et Comp. 

(12 pudełek 18 kop.).
Główny Skład w Magazynie Frań* 

cuzkim, ulica hr. Berga.
i>4—6 —18605— 

Jest do odstąpienia 

Zakład Stolarski
z kompletnem urządzeniem, z drzewem do ro­
boty i firmą od lat 20 istniejącą. Tamże jest 
do zbycia Szafa z Lustrem, mahoniowa, dwa 
Łóżka dębowe i Palto futrzane.—Róg Wali- 
ców i Chłodnej Nr 13 i 7, na dole u stolarza. 

 d3—3—19054—
Do sprzedania

do linjowania z fabryki Fajansa, z wszel* 
kiemi przyborami. Reflektar.ci nie obznajmie- 
ni z takową, mogą otrzymać jaknajsumien- 
niejszą nankę. — Chłodna Nr 60, mieszk. 36. 

i>2—3—19860—

wolno-tężejący, beczka wagi 12 pudów 
Rs. kop. 50

oraz inne cementa, poczynając od rs. 5 k. 80 
za beczkę. — M. W. W i limanu i S-ka, 
Twarda Nr 13.n3—6—19806—

praktyczne i tanie, potrzebujący, dostanie je 
przy ulicy Królewskiej Nr 23, pod firmą 
Drese._____________ d9—12—17917—______

Majątek Ziemski
w powiecie Grójeckim, od Warszawy mil 5, 
w ziemi przeważnie pszennej, bez służebno­
ści, rozległy włók 25, z inwentarzem żywym 
i martwym, do sprzedania pod korzystnemi 
warunkami —Bliższa wiadomość: ulica Złota 
Nr 13b, mieszkania 10, do godz. 11-tej rano, 
codzień.________________ d5 —6—19085—

OGRÓD
może być wypuszczony w długoletnią dzier­
żawę, zawierający kilkunasto-morgową prze­
strzeń, w wyborowej ogrodowej ziemi, w wy­
sokiej kulturze, paręset drzew owocowych 
w najlepszych gatunkach, inspekta, szpara- 
garnia, szkółka drzew z calem obecnem urzą­
dzeniem i warzywami, do zbioru na rok bie­
żący; o pół mili od Warszawy oddalony.— 
Wiadomość: Przejazd wprost Długiej Nr 5, 
u miejscowego stśóża._____d6—12—18724—

ifc Magazyn Mebli
. Witkowskiego,

Elektoralna Vr 19,
posiada rozmaite Meble dobrze wykończone, 
za suchość drzewa poręcza, przyjmuje robo­
ty stolarskie i tapicerskie. Ceny” nizkie. 
_____________________ d5—13—19163— 

Uwaga dla Kupców! 
Donoszę osobom interesowanym, iż Helena 
Walkowska, którą wysyłałem na miasto z kra­
watami, z mojej fabryki wydaloną została 
i proszę takowej żadnych dla mnie zamó­
wień jako i należytości nie dawać. Obstalunki 
przyjmują się w fabryce Fr. Bock, Ry­
marska Nr 12._______ 02—3—-19065—



VI —

AMERYKAŃSKI CLANS
W BOSTONIE.

. ______________________■_____________ .

Premjowany na wszystkie!) wystawach, ostatnio na Wystawie Wiedeńskiej 
nagrodzony

Medalem zasługi

Wyrób ten nieporównanej dobroci, łatwy w zastosowaniu i tani, używa się 
w miejsce lakieru lub szuwaksu do wszystkich wyrobów skórzannych lub tekturowych 
bez użycia szczotek. Sposób użycia znajduje się na każdej flaszce. Wyrabia się w 2 
gatunkach.—A) Czarny do żWyklego obówia i wyrobów siodlarskich; B) lironzo- 
wy do skór i obówia ze ztoćisto-oronzowym połyskiem.

Główny Skład Amerykańskiego Glansu w Warszawie powierzyliśmy 
P. A. k’. GALLE, ulica Senarorska Nr 18 pod „Słoniem,” gdzie sprzedaż hurtowa: 
deUlicwx tegoż już urządzoną została.

Boston, 1-go Listopada 1875 r.
— 235-0 — 18361 - HAUTHAWAY & SONS

do damskiego i dziecinnego obówia wyrabiany przez

HAUTHAWAY & SONS

Skłafl Materiałów AntEcznycli i Farb
LEONA BERNSTEIN

W WARSZAWIE, 
ulica Marszałkowska Jfr 52, 

ma zaszczyt polecić:
Amerykański Glans Hauthaway et Sons do damskiego obówia.
Benzinę na flaszki i funty.
Ekstrakt do wody kolóńskiej.
Farby malarskie i farbiarskie.
Farby i Aniliny do kwiatów. 
Farbki i Glans do bielizny.
Francuzkie Perfumy i Olejki do włosów na funty i luty
Massy woskowe i Lakiery do zaprawiania podłóg.
Oliwę nicejską w najlepszym gatunku.
Materjały apteczne i preparaty chemiczne. 
Proszek Dalmacki na wygubienie robactwa
Proszek do czyszczenia* metalów.
Truciznę na szczury i myszy.
Wodę Kolońską doborową.
Wody mineralne naturalne, Sole, Ługi i Mydła. t>—13182—27—99

47—0

Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić, iż sprzedaż naszych 
powszechnie znanych, nieszkodliwych, zupełnie wolnych od 
arszeniku

FARB ANILINOWYCH,
poruczyliśmy Domowi Handlowemu A. JF. GALLE w War­
szawie, ulica Senatorska „pod Słoniem/* gdzie hurtowne zamó­
wienia przyjmowane będą, i żądający otrzymywać mogą centiki 
i próby tychże kolorów.

Dla rozpowszechnienia użytku Anilinowych farb, na jakie 
one zasługują, takowe sprzedają się pojedynczo w małych pu­
szkach, wystarczających na ufarbowanie jednej sukni z druko­
wanym przepisem na każdej puszce, podług którego farbowanie 
w domu bardzo łatwo może być wykonane.

Berliu, dnia 1 Lipca 1879 r.
Akcyjne Towarzystwo wyrobu Earb Anilinowych 

w Berlinie,
D— 21144 —

Wyłączna Fabryka Pianin 
JANA DUTZA, 

J Elektoralna Nr 20, 
poleca Szanownej Publiczności swoje Pia­
nina z angielską mechaniką, palisandrowe, 
o 7-min oktawcb, mocnej budowy, z miłym 
i silnym tonem, które sprzedaje po. cenie 
przystępnej i daje kilkoletnią gwarancję.

d2—3 -19590—

Nr 58 Marszałkowska Nr 58,

Heble i Meterace
Bardzo Tanlolll Różne Garnitury, gusto­
wna materją kryte: Seslongi, Sofy, Fotele, 
Szały, Kredensy, Toalety, Komody, Łóżka, 
i wiele innych, Meterace Walteharowe, na 
pensje, po sr. 8. z czem się poleca

p—18796— 6—12 L. Brenwrt.

urządzony na wszystkie gatunki piwa, egzy­
stujący wmieście, na prowincji, od lat kilku­
dziesięciu (bardzo korzystnie), jest wskutek 
ważnych zmian do sprzedania ze wszystkie- 
mi zapasami, t. j. inwentarzem żywym i mar­
twym, z wolnej ręki, bez udziału osób trze­
cich na NAJKORZYSTNIEJSZYCH 
warunkach tak ceny, jak wypłaty. Oferty pod 
liter. F. P. II uprasza się składać do War­
szawskiej Agentury Ogłoszeń Rajchman i 
Frendler w Warszawie, nl. Senatorska Nr 22. 

d2—3—19970—

7 powodu zmiany interesu, są do sprzeda­
nia od 1-go Października 1880 r.

Magle Angielskie,
w bardzo dobrym punkcie. — Wiadomość na 
miejscu: ul. Jasna Nr 1 i Świętokrzyzka Nr 26. 

d3—6—19663—

Dwa Palta
dla uczniów, od 13 do 15 lat, w bardzo do­
brym stanie, są do sprzedania za przystępną 
cenę. — Ulica Wiejska Nr 1 lit- A, mieszka­
nia Nr 22, 2-gie piętro od frontu.
.____________________d2—2—19554—

Do sprzedania:
Zegar antique, z czasów Ludwika XIV, Ze­
gar bronzowy starożytny, Zegar wiedeński, 
Cztery Kandelabry Dronzowe, Dwa Patery 
marmurowe, Dywan, Koronki czarnej łok. 10 
szerok. łok. s/4, Serwis do kawy na 6 osób. 
Stół inkrustowany. — Marszałkowska Nr 38, 
na dole, mieszkania Nr 2. d2—3—19758—

Najlepiej i najtajniej reperuje 

DASZYNY do SZYCIA 
W. J. Olszewski, 

wszystkich systemów i do robienia pończoch 
z możliwym pośpiechem, oraz pośredniczy 
w kupnie i sprzedaży. — Ulica Senatorska 
Nr 20, wprost kościoła, w drugim dziedzińcu, 
na lewo szyld; tan,że potrzebny zdolny Cze­
ladnik śltisarsk'. i>12-12—17597—

Do Sklepów Stowarzyszenia 
„Merkury" 

nadszedł tegoroczny 

MIÓD LIPIEC, 
z pasieki Puławskiej

i sprzedaje się po kop 30 za ieden
16 —0—18846—

Do sprzedania każdego czasu

Garnitur Ziębli,
złożony z jednej kanapy, 2-ch foteli, 6-ciu 
krzeseł i jednego stołu orzechowego szabo- 
wanego, nadto 2 konsole mahoniowe antique, 
2 łóżka jesionowe z materacami ną spręży­
nach, 1 duża szala jesionowa, 1 sofka orze­
chowa, 1 kanapka mahoniowa, 2 fotele antiqe, 
1 Szeslong, 2 portiery rypsowe, 4 lambreki­
ny wraz z gzymsami, 1 piecyk żelazny do 
pokoju i 1 komoda jesionowa. — Wiadomość: 
ulica Marszałkowska Nr 47, .stróż wskaże.

, i>4—6—19304—

!!!Naj taniej!!!
Sprzedaje wyroby złote z własnej fabryki, 
zamienia stare biżuterje na nowe, kupuje za 
gotówkę złoto, stare biżuterje i kamienie; 
tamże przyjmuje wszelkie obstalunki i repe­
racje, jak również złocenie i srebrzenie.— 
Jubiler Józef Botcher. — Piwna Nr 11 
nowy. d3—6—19382—

FILTRY ALBERT
do klarowania wody, które każdw może otwie­
rać i oczyszczać dowolnie. W Magazynie 
Franeuzkim przy ulicy hr. Berga, żaden inny 
skład takowych w Warszawie nio egzystuje. 
_____________________:>4—6—19009—

Zaraz do sprzedania:
6 Krzeseł, jedna Kanapa, Stół mahoniowy 
i Lustro. Cena 45 rs. — Róg Jerozolimskiej 
alei i ulicy Kruczej Nr 7, stróż wskaże.

»2—3—20043—

Obiady prywatne,
smaczne i zdrowe. — Ulica Bracka Nr 13, 
mieszkania 18; tamże dowiedzieć się można 
o POKOJU dla osoby pojedyńczej, z eałem 
utrzymaniem, od 8-go Października r. b.

t>3 3 i9887—

Do sprzedania
za bardzo przystępną cenę

Garnitur Bili
brokatelą kryty, mało używany, orzechowy, 
oraz 2 Szały rozbierane orzechowe; Lustro, 
Stolik do kart, Szeslong skórą kryty i Dy­
wany.—Ulica Sienna Nr 19, mieszkania Nr 1, 
w bramie na dole. n2—3—20070—

Magazyn
MEBLI

przy ulicy Bielańskiej Nr 8, zaopar 
trzony w znaczny dobór Mebli krajowych 
i zagranicznych i sprzedaje po cench nizkich.

A. Mursztyn.
»3—6—19811—

Są do sprzedania; * 
Obrazy olejne, Akwarelle i Sztychy ro*^ 
tych autorów. — Ulica Leszno Nr 37 a 
mieszkania Nr 14. nil—12—l<bl^x

®ł do sprzedani*^

meble
Garnitury używane i nowe. Sofy, Szesl 
Szafy i inue rozmaite Meble po cenach ni*

Ulica Bielańska Kr 4.
■_____________ _______ _________ ■»

Tapicera.

ulica Bracka Nr 13,
Alei Jerozolimskiej*

Meble używane
do sprzedania: Garnitur mab°nj>1JrJo 0 
łem. Stół obiadowy rozsuwany^ ,sjk»

Zakład ffiesbaiicaio-Cpęcznj 
A. Frankowskiego^ 

ulica Ś-to Krzyzka wprost Jasnej m 
przyjmuje wszelkie obstalunki i rePe1^;. 
wyrobów Optycznych, Brązowniczych 1 
kie gałanteije, zakładania’ dzwonków 
cznych, wszelkie reperacje maszyn do 
oraz maszyny do szycia odnajmuje i "i. 
daje. Tamże potrzebni praktykanci za

!!!Bardzo tan'%
Do sprzedania Garnitar . oy 
ty, fasonu angielskiego, ek l ,
napy, 2ch foteli, 
Krakowekie-Przedmieście , u rpap
na dole, Tis-k-vi» św. ^^3—l®8*^

Nowozałożona fabryk 
Kapeluszy filcowy^’ 

sprzedaje kapelusze po cenach bardzo D/Jj 
stępnych, oraz przyjmuje różne kapejt_er, 
przerabiania.—Senatorska Nr 6.—J- **e 

r>4—5—19691

za rs. 400 pozosta wiono do sprzedania, 
chowy, krótki, fabryki wiedeńskiej, Jl,fl0Cjąl 
są nowe Pianina z kilkuletnią *<10 
widzieć można od godziny 8-mej z 
12-tej u korektora fortepianów

kOLW GOTIlW,, 
od Rs. 5 kop. 90, przyjmują się także 
do Mycia. — Podwal Nr 7. .

R. Koechg!> 

Za 40,000 rs. do sprzeda"'3 
Majątek Ziemski, 

w gubernji Witebskiej, powiecie -\ęiel» 
w odległości 40 wiorst od niias na 6pł» 
Łuki i 34 wiorst od miasta NewI , por 
wnej rzece ,,Łować'* prowadząc'J tkjej * 
Petersburskiego położony. W s»dieS 
mi podzielonej na trzy LXl a ret(a. 
tyn, z których ornej 145’/„ 1tlUdul<:<’'f2»'
ziemi pod lasem sosnowym. buJo»^j 
Dwa domy mieszkalne i wszeSJ,|o 'j'#/ 
nia gospodarcze, wartująca . Prł czczeS"iii* 
rs. w zupełnie dobrym stanie. . k in° ej 
opis oraz plan tego majątku w> . od 
codziennie do godziny 10-te.lS8doW«? 
do 6-tej po południu u Obrońcy J jjr 3 
Kowalskiego, przy ulicy Złotej P .^^. 
mieezkałego. o~2—1*~~

RESTAURACJA,
Marszałkowska, róg Jerozolim5.,

Cbiaoy po kop. 30 i .S*, 
przyjmuje zamówienia na Śniadania > r)0InóW» 
tak we własnym lokalu, jak i do 
zapewniając ceny umiarkowane. 
p4_6—19679— ______ B. Rapgjg>--^



Świeży transport

„ Serów Owczych,
• nadszedł do handlu C. Czaj-

‘Jtiodo*?0,; Pr*y r<>g« »1<«: Elektoralnej 
"■<^LNr 25. pl-3—20125—

Do sprzedania piękny

Garnitur Mebli
^iica cTF6?’ no'wy, i Suknia jedwabna.— 

Głodna Nr 5, stróż wskaże.
  ni—3—20214—_____ 2--------------------- ....... ■ !■■.-■■ ■

Powodu wyjazdu do sprzedania 

. Garnitur Mebli 
Cai^yeh, starym fasonem i drugi jesio-
* doi>rvmaZ -Fortepian o 7-miu oktawach, 
fjeezy t . stan‘«- Tamże do nabycia inne 
'^‘adon,°-1-ze',ne w gospodarstwie domowem. 
°d god,j0fiC: Sewerynów Nr 12, mieszk. 23,

‘“y H-tej do 5-tej po obiedzie.
---------- ni—4—20213—

* Do sprzedania 
^elerT- A S Z Y N" A 
Blkania \ Wilsona. — Widok Nr 19, mie- 
•U M‘ •'r,12; tamże Osoba poszukuje miej- 
___ r8,eJ panny do Magazynu.

_______ Dl—3—20209—

..„Fortepian
Stryki Bucbholtza, jest do zby- 

a'*8zk.oniość przy ulicy Kruczej Nr 13aa, 
Jednio a °d K°dz. 2-gięj do 4-tej po 

---- -------- cl—a—20179—
Zupełna wyprzedaż

I°Wch Mebli, 
czarne, mało nżywane, o 7 

^2lca \ Ulica Marjensztadt, łazienki 
u stolarza. d!—5—20177— 

Fortepian!
do sprzedania u Jubilera.—Pi- 

nowy. d1—3—20150—

,v Bryczka z koniem
ruską do sprzedania. — Widzieć 

tSnia !?y “licy Żórawiej pod Nr 17, mie- 
Pl 3-20148-

T W •«•*»
ei Nr 25 Olv-T do sprzedania przy ulicy Dziel-

~ > u Andrzeja Kamińskiego.
------  ' ni—1—20168—

Jest do sprzedania 

»M Wyże! (ponter), 
^Us?em — Ul. Złota Nr domu 280/1,
^<2i*Nr23. ni—2—20207—

s Magazyn Mód.
8tr0^rz,;dania w dobrym punkcie Maga- 

i*!, tir? W daniskich, od lat wielu egzystu- 
x^Ctr. ulicy Szerokiej-Freta Nr 1, wia- 

ni—3—20194-

jl»- Ftoby miał do sprzedania 

fc‘<^£ieI używany
iter. E. F., w Re- 
—1—20126—

Jest do sprzedania

„^assa Ogniotrwało,
****«; Kj,Ma’ 1 fabryki p. Roberta Bothe.— 

S. “‘Bielicka Nr 19, mieszkania 7.
.________ Dl—3—20132—
Jest do sprzedania 

^Majątek 
wióu1: A' »rszawy, mający rozległo- 

Wi bwvm •’ 1 zabudowaniami i inwenta- 
>vdonio/( “ ‘ martwym, szacunek 6000 rs. 
m? I’ana T»'ca. ^,ary Grzybów Nr 12 no- 

f^uictw.ana Lenarta. Stróż wskaże, bez 
wa osób trzecich.

________Dl—3—20112- 
'‘lie^ysiaw‘°ny duży na pierwszorzę-

~gp—— Dl—3-20105-
,®(>ancki nowv drewniany

NAJLEPSZA MUSZTARDA 
w różnych gatunkach, wniczem nie ustępu­
jąca zagranicznym, nabyć ja można w każ­
dym czasie, w fabryce A. SĆHWE JTZER, 
w większych lub mniejszych ilościach, to jest na 
GARNCE KWATERKI, oraz w SŁOIKACH, 
po umiarkowanej cenie, przy ulicy Królew­
skiej, w domu p. Hessego Nr 19.

 d3— 3—19978—
Z powodu wyjazdu sprzedają się

za umiarkowaną cenę, a także Pianino zu­
pełnie nowe. — Saski plac Nr 6, wiadomość 
u stróża._____________d3—3—19864 —_____

Mleczarnia!
Z powodu zmiany interesów jest do odstą­

pienia mleczarnia w Ogrodzie na przystę­
pnych warunkach. Wiadomość w Kiosku 
koło Kopernika. Dl—2—20136—

Z powodu zmiany interesów jest do sprze­
dania zaraz

Dystrybucja, 
wraz z Galanterją, Materjałami Piśmiennemi 
i Norymberszczyzną, oraz z kontraktem dwu­
letnim, za przystępną cene. — Elektoralna 
Nr 45.p'i—3—20162— 

Jest do sprzedania

majaca 46 morgów rozległości, z domem mie­
szkalnym o 3-cn pokojach i kuchnią, z wszel- 
kiemi dogodnościami i zabudowaniami go- 
spodarskiemi, inwentarzem żywym i mar­
twym, odległa 9 wiorst po szosie od miasta 
Nowo-Mińska i stacji dr. żel. W'arsz -Tere- 
spolskiej.—Bliższa wiadomość u J. Kosackie- 
go przy ulicy Chmielnej Nr 13a.
__________________ k—19243—b—6

Zakładom
nie utrzymującym etatowych buchhalterów po­
leca się biegły w swoim zawodzie Buchhalter 
dochodzący. Reguluje księgi, zestawńa bilansy 
i załatwia wszystkie czynności kantorowe, 
w polskim Iuj niemieckim języku. Poważne 
rekomendacje posiada. Oferty uprasza składać, 
pod lit. M. S. 14, w Biurze Ogłoszeń. Se- 
natorska Nr 22._____ d—19387— 3—3______

Dobra Tarchomin, 
rozległości włók 80, wraz z łąkami, położone 
nad Wisłą, wiorst 8 od Warszawy przy szo­
sie Petersburskiej, w którym to majątku jest 
Łrzystanek Płudy, Dr. Zel. Nadwiślańskiej, 
,ędą rozkolonlzowane. Sprzedaż usku­

teczniać się będzie z wolnej ręki. Interesan­
ci mogą się zgłaszać do Zarządu Dóbr 
Tarchomin pod Jabłonną.

d8—12—18366—

do zamiany na

lub za gotowiznę w szacunku 105,000 rs., pod 
Warszawą, z ładną rezydencją w dobrej zie­
mi zagospodarowany. nie przeciążony długami.

Folwarezek włók 11, od większego majątku 
w dobrej ziemi pod Grójcem, może być odprze­
danym. Budowle ładne, lecz dworu mieszkal­
nego niema, tylkp czworak.

Suma 6000 rs. potrzebną jest na dobra 
w gub. Siedleckiej wartości 70,600 rs., suma 
ta mieścić się będzie po 23,500 rs. Za pe­
wność opłaty procentu odpowiada dwie osoby.

Dobra w gubernji Siedleckiej, w szacunku 
100,000 rs., do zamiany na dom, dobra te są 
w dzierżawie i czynią czystego 6%, serwi­
tutów niema, budowle wspaniałe, ziemia do­
bra, lasu włók 12, łąk włók 8, kontrakt 
dzierżawy, w razie sprzedania, rozwiązanym 
być może. Wiadomość u Wr-go Alfreda Rose, 
ulica Chmielna Nr 28, w magazynie obówia 
na dole w oficynie._____ d2—3—20035—

Domy i Place.
Dwa domy o 2-ch piętrach, na Nowej-Pra- 
dze; oraz 73,000 łokci □, przy głównej stacji 
Dr. Żel. Nadwiślańskiej, zawierające w sobie 
16 Placów do zabudowania, są do sprzedania 
lub zamiany, w części, lub w całości, na 
większe domy w Warszawie, lub też na zna­
czniejszy majątek ziemski — Wiadomość: uli­
ca Solna Nr 14, w sklepie mydlarskim p. 
Stentzla._________________ d—5—19992—

Do sprzedania na wygodnych warunkach 
pozamiejski pierwszorzędny

Zakład Restauracyjny, 
który może być także oddany ,w administra­
cją poręczającą. Wiadomość ulica Zielna 
Nr 20, mieszkania Nr 1, między godziną 3 
a 5 po południu. d3—3—19937—

Obrazy Olejne,
Szkło, Porcelana, Szlam mineralny, Solecki 
do zbycia. — Chmielna Nr 9, wejście na pra- 
wo, parter.k4—6—19788—

Skład Węgli Hurtowy 
w najlepszych gatunkach Zagrani­
cznych i Krajowych oraz Drzewa 
opałowego i Węgli drzewnych przy 

ulicy Szpitalnej Nr 8.
Sprzedaje węgle wagonami, na kor­

ce i na pudy, Drzewo na sągi, półsą- 
gi i ćwierć-sągi, w szczapach i rąba­
ne w różnych gatunkach, a to wszy­
stko po najprzystępniejszych cenach 
z odstawą pod zamknięciem.

D-19916-3—8

Whelera i Wilsohna, pozostawiono do sprze­
dania po cenie dotąd niepraktykowanie ta­
niej, gwarancja na 2 lata, u mechanika Ol­
szewskiego. Tamże potrzebny zdolny Czela­
dnik do reperacji maszyn.—Ulica Senator­
ska Nr 20, w drugiem podwórzu, na lewo 
szyld. d4—12—19740—

Z powodu wyjazdu do odstąpienia

Mieszkanie,
złożone z 5-ciu pokoi, przedpokoju, kuchni, 
piwnicy, komórek i góry, mogące być podzie- 
lonem, za rs. 300.—Śliska Nr 19, piętro 2-gie. 

d2—3—20060—
Do wynajęcia od 1-go Października r. b.

3 POKOJE, 
przedpokój, kuchnia, śpiżarka i piwnica na 
2-m piętrze, za Rs. 280 rocznie.—Wiadomość 
u Właściciela domu, ulica Grzybowska Nr 17 
nowy. d2—3—20052—

LOKALE -W 
świeżo odnowione: 1) 3 Pokoje na 1-m pię­
trze, za rs. 320; 2) 3 pokoje na 2-m piętrze, 
za rs. 300; 3) 5 Pokoi na 3-m piętrze, za 
rs. 500 i 2 Pokoje za rs. 220, z przedpoko­
jami, kuchniami piwnicami, schowankami, 
wygódkami, wodociągami i ziewami, do wy­
najęcia w każdym czasie, lub od 1 Paździer­
nika, przy ulicy Hożej Nr 17E

D—20077— 2—3

5 Pokoi, przedpokój i Mm,
3 Pokoje, prztfpokój i kuchnia, 

oraz mniejsze lokale, z dwoma wchoda­
mi, wodociągami i zlewami, każdego czasu 
lub od 1-go Października r. b., do wynaję­
cia przy ulicy Hożej pod Nr 11. ' ' 

do—12—19564—

7 POKOI
z dwoma balkonami, garderoba, passaż 
z oknem, kuchnia, przedpokój, śpiżarnia, pi­
wnica ze zlewem, wodociągiem i gazem, na 
3-m piętrze, za 750 rubli rocznie. Takiże 
sam lokal na 2-m piętrze, z salonem o 3-ch 
óknach 850 rubli rocznie. — Bracka Nr 3.

d2—3—20056—

ładny, widny, z wpsólnem wejściem, do wy­
najęcia każdego czasu, na 3-m piętrze.—Ulica 
Zielna Nr 26, mieszk. 14, zastać można od 
godz. 10 rano do 4 po południu. 
____________________ p—19984— 3-3

Lokal parterowy:
Salon, 5 pokoi, przedpokój, pasaż, kuchnia 
z pawlaczem etc., urządzony z całym kom- 
lortem, do odstąpienia z kontraktem dwule­
tnim.— Nowo-Zielna Nr 35, mieszkania Nr 1. 
_____________________d3—3-19602-

LOKAL,
w ogrodzie, sam w sobie, do wynajęcia od 
1 Października, złożony z 6 pokoi, salonu, 
garderoby, 1 pokoju na 1 piętrze, 2 kuchni, 
piwnic, komórek, stajni, wozowni itd. Lokal 
ten w razie potrzeby może być rozdzielony 
na 2 mniejsze, bardzo wygodne mieszkania, 
z których każde posiada osobne wyjście na 
ogród. Wiadomość na miejscn: Marszałko­
wska Nr 2 (1763) stróż wskaże. 1 '
____________________ d2—3—20014—

Do wynajęcia w każdym czasie 

dwa LOKALE, 
przy ulicy Lipowej pod Nrem 3, w blizkoścl 
ulicy Oboźnej, w świeżem dla zdrowia po­
wietrzu, z widokiem na piękny ogród, mogą 
nawet zastąpić letnie mieszkanie, z c.eną 
przystępną. Jeden lokal: 4 pokoje, z których 
salon z balkonem, pasaż, kuchnia, przedpo­
kój i duże dwie suteryny na skład; drugi: 5 
pokoi,przedpokój, kuchnia, piwnica zwszelkie- 
mi wygodami. — Wiadomość na miejscu 
u stróża. »—19113— 6—10

MIESZKANIE
na szkołę, składające się z kilku lub kilku­
nastu dużych pokoi, na 1-m piętrze, do na­
jęcia przy ulicy Bednarskiej Nr 15/2678a. 
W tymże lokalu" mieściło się dawniej biuro 
i szkoła rządowa. — Wiadomość na miejscu 
u Właścicielki tegoż domu. d1—3—20203—

Przy ulicy Zielnej w domu Nr 1414 są do 
odnajęcia każdego czasu

Dwa Pokoje,
z przedpokojem, na parterze, z osobnem wej­
ściem.— Tamże są do sprzedania 4 lustra. 
Wiadomość u lokatorki w lokalu Nr 1. 
____________________ d2—3-19662-

Przy rogu ulic: Starego-Miasta i Zapiecka 
pod "Nr 2, na 3-m piętrze od frontu, Nr mie­
szkania 9, jest do odnajęcia^jidego czasu 

nieduży, ze wspólnym przedpokojem; może 
być dodana usługa, umeblowanie, opał i świa­
tło. Cena bardzo umiarkowana. 
_____________________d1—3—20076—

Dwa Lokale, 
1 i 2 Pokoje świeżo odrestaurowane, oraz

z mieszkaniem frontowem, zaraz do wynaję- 
cia.—Twarda Nr 36. D--18632—10—12

Dwa Pokoje
z przedpokojem, bardzo porządnie umeblowa­
ne, do wynajęcia zaraz, kwartalnie lub ro­
cznie, za rs. 30 miesięcznie. —Widok Nr 19, 
mieszkania Nr 5._________d4—6—19693—
Przy ulicy Gnojnej Nr 11, w każdym czasia 

do wynajęcia

obszerny, łącznie z dwoma pokoiami — I
SKŁADY

na cukier, lub inne towary. — Wiadomość 
w miejscu u Rządcy domu, p—19262— 6—10 

spożywczy z Dystrybucją, do sprzedania 
z powodu nagłego wyjazdu, pomiędzy Fabry­
kami, dobrze procentujący, z mieszkaniem 
przyległem i kontraktem trzy-letnim.— Wia­
domość: Grzybowska Nr 48, w sklepie.

d4—6—19236—

Dystrybucyjno-Wiktuałowy jest do sprzeda­
nia; tamże Dubeltówka kapiszonka, fabry­
ki Jaehimka, z przyborami; oraz Wyżlica 
dobrze ułożona. —Wiadomość w tymże skle- 
pie, Nowolipki Nr 10. d3—3—19452—

Sklep Norymberski 
z Dystrybucję, 

egzystujący od lat kilkunastu przy ulicy Be­
dnarskiej pod Nr 7, jest do sprzedania w ka­
żdym czasie.—Wiadomość na miejse.u.

d4 —6—19675—

do odstąpienia w dobrym punkcie, od lat 9-cfu 
egzystujący.—Bliższa wiadomość na miejscu. 
Nowy-Świat Nr 19. H. B. d4—6—19620—

Sklepik Wiktuałów 
od lat kilkunastu egzystujący, jest do odstą­
pienia przy rogu ulic: Bocznej i Źródłowej 
pod Nr 1. d2—3—20062—

Sklep Wiktuałów 
jest do sprzedania za przystępną cenę.—Uli- 
ca Ogrodowa Nr 30.______01—3—20183—

Handel Wiktuałów
do odstąpienia zaraz. — Ulica Grzybowska 
Nr 65. ________________ 1,1—2—20187—

SKLEP WIKTUAŁÓW
z Dystrybucją, przy ulicy pryncypalnej, z po­
wodu wyjazdu jest do odstąpienia zaraz, za 
przystępną cenę. — Wiadomość: ulica Nowy- 
Swiat Nr 25, u stróża. Dl—5—20109—

Nagrody rs. 5.
W Sobotę w południe idąc ulicą Tłonia- 

ckiem, Bielańską, Placem Teatralnym, Niecałą 
do Saskiego Ogrodu, zgubiono Zegarek 
złoty, z emalią szafirową, bez łańcuszka. Ła­
skawy znalazca raczy oddać na ulicę Chłodną 
Nr 5, w oficynie, za powyższą nagrodą.

d—20040- 2-2



U Akuszerki F. Kewicz, 
jest Pokój dla osób potrzebujących. —Ulica 
Jerozolimska Nr 23.____ d!—3—20131—

U Akuszerki A. P.
są Pokoiki oddzielne, dla osób spodziewają­
cych się słabości. — Krakowskie-Przedmieście 
Nr 22, wpost ulicy Hr. Berga.

d3—6—19507—

Trzy Pokoje
t kuchnią i piwnicą, z meblami lub bez o- 
hych, na 2-m piętrze, do najęcia od 1-go 
Października do 1 Kwietnia. Krakowskie- 
Przedm. naprzeciwko kościoła św. Anny, Nr81.

Dl—3 -20146—

Przy ulicy Złotej pod Nr 10

Pokoik umeblowany, 
jest do wynajęcia od 1 Września, numer 
mieszkania 19. pi—3—20147—

Do wynajęcia:
1. Sklep obszerny z oknem wystawowem. 

2. Sklep niniejszy. 3. Trzy obszerne pokoje 
na parterze, razem lub częściowo. Długa 
Nr IG wpfost Soboru. d1—4—20116—

Do wynajęcia każdego czasu 

jeden lub dwa Pokoje, 
z passażem, kuchnią i piwnicą. Oglądać mo­
żna codziennie między 12-tą a" 3-cią po połu­
dniu. Nowy Świat Ńr 28, poprzecźąa oficy­
na, 2-gie piętro, Nr mieszkania 14.

d1—3—20142—

Jest do wynajęcia każdego czasu

kawalerski, umeblowany, z samowarem i usłu­
gą. — Ulica Złota Nr domu 6, mieszkania 9. 
____________________ ni—2—20102—

Słońce z dwóch stron!
Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia Mie­
szkanie, 7 Pokoi, przedpokój, kuchnia, dwie 
piwnice, oddzielna góra i ogród w podwórzu, 
za bardzo przystępną cenę. — Karmelicka 
Nr 10, mieszkania Nr 4. d—19759— 3—6

Przy ulicy Hożej pod Nr 9, od strony No- 
wego-Światu, są do wynajęcia zaraz lub od 
1-go Października

różne Lokale, 
to jest: 6 Pokoi z przedpokojem, kuchnia, wy­
gódka, garderoba i piwnica, na 1-m, 2-m, 
lub 3-m piętrze;—4 Pokoje z przedpokojem, 
kuchnia, wygódka, garderoba i piwnica, na 
1-m i 3-m piętrze, ze wszelkiemi nowocze- 
snemi wygodami i z komfortem urządzone. 

d3—6—19797—

Przy ulicy Leszno pod Nr 18, w 2-ej bra­
mie na 2-em piętrze, Nr mieszkania 28, jest 
do odnajęcia zaraz

i3 o k: ó j-,
z wspólnym przedpokojem.— Może być doda­
na usługa, umeblowanie i opał.

d3—i>—19573—■

Ulica Hoża Nr 16.
Do wynajęcia od 1-go Października Mie­

szkanie, suche, ciepłe i wygodne, na 3-m 
piętrze, dwa obszerne pokoje, przedpokój, ku­
chnia, spiżarnia, oddzielna piwnica i góra, za 
Rs. 200 rocznie. Pokój kawalerski w ka­
żdej chwili do wynajęcia za Rs. 7 miesięcznie- 

d2 —2—19835—
LOKAL na

Piwiarnię, 
składający się z sali bilardowej, 5 obszernych 
pokoi; może być dodany i ogródek. — Aleja 
Jerozolimska Nr 17, obok ulicy Kruczej. 

d8—10—18438—

Jest do wynajęcia
f MIESZK A TSTIZE,
dwa Pokoje z meblami, każdego czasu, lub 
trzy Pokoje, przedpokój i kuchnia, bez mebli, 
od św. Micała. — Ulica Świętokrzyzka, róg 
Szkolnej Nr 26, mieszk. 18, pierwsze piętro, 
od frontu. d—20190— 1—3

Trzy Pokoje
na i-szem piętrze, z których każdy ma 
odzielne wejście, pojedyńczo, lub razem, 
z meblami, usługą i samowarem, lub bez ta­
kowych, są każdego czasu do wynajęcią. — 
Nr 6, (gdzie Hotel du Nord), mieszkania 4. 

J___________________ d—20188— 1—3

, Dwóch młodych z sytuacją Kawalerów, po­
szukuje razem, lub oddzielnie

/ 2-ch, lub 3 Pokoi, 
jeśli można w centrum miasta, z ume­
blowaniem choć w części i innemi wygodami. 
Dokładne oferty składać w Redakcji Kurjera 
pod lit. X. Y. Z. F. P. d—20154-1-6

do odnajęcia zaraz, może być z meblami 
i samowarem, lub bez, za pomierną cenę.— 
Marszałkowska Nr 16B, mieszkania 15. 

i____________________ul—2—20127-
Są do wynajęcia

dwa Pokoje 
umeblowane, z samowarem i usługą. — Ulica 
Żórawia Nr domu 23, mieszkania Nr 6.

Dl—3—20103—

Poszukuje się

FOKOJTT
w środku miasta: Krakowskiego-Przedmieścia, 
Królewskiej, Wierzbowej.—Nowy-Swiatz oso- 
bnem wejściem lub wspólnem, od frontu, od 
1-go Października. — Adresa uprasza się 
składać pod liter. S. K. 150, w kiosku przy 
Koperniku. u2—3—20Ó10—

Do najęcia od 1-go Października

LOKAL 
składający się z salonu, 3-ch pokojów, przed­
pokoju i kuchni, na 1-m piętrze od frontu, 
blizko Krakowskiego-Przedmieścia, obok szpi­
tala Dziecinnego, przy ulicy Aleksandrja 
Nr 21, wiadomość na miejscu, stróż wskaże. 
____________________ d2—3—19628—

Do najęcia zaraz

LOKALE, 
złożone z 2—3 i 4 pokoi z kuchniami i przed­
pokojami, wdomuNrl486B nowym 5A, przy 
ulicy Sosnowej, to jest drugim od Złotej, sa 
także suteryny na magle lub warsztaty. Ce- 
ny przystępne. n4—6—191561|

Różne Lokale
po zniżonych cenach: Sklepy z mieszka­
niami lub bez takowych, np. dla Felczera, 
Blacharza, Ślusarza i t. p., oraz Mieszkania 
4, 3 i 2 pokojowe, zaraz lub od kwartału.— 
Aleja Jerozolimska Nr 17. r>9—10—18437—

LOKALE
składające się z 2, 3 i 5 pokoi z waterkloze- 
tami i wszelkiemi wygodami, zaraz lub od 
św. Michała do najęcia. — Ulica Wspólna 
Nr 12, niedaleko placu 3-ch krzyży.

d3—6—19742—

Jest do wynajęcia

jeden Pokój
z meblami, usługą i na żądanie ze stołem.— 
Ulica Wiejska Nr 12, mieszkania 12.

e3—3—19825—

Przy ulicy Królewskiej Nr 3, drugi dom od 
Krakowskiego-Przedmieścia, do wynajęcia 
zaraz lub od 1-go Października r. b. w ofi­
cynie na 1-m piętrze

LOKA Ł,
składający się z 3-ch pokoi, przedpokoju, 
alkowy, kuchni, piwnicy i góry wspólnej.— 
Wiadomość na miejscu u stróża, lub w maga­
zynie Starkmana na Krakowskiem-Przedmie- 
ściu Nr 15/415. o3—3—19745—

duży do wynajęcia od 1-go Września.—Uli­
ca Zielna Nr 7 lit. A; tamże potrzebne są 
Panny podręczne i do nauki. 
____________________ »2—3—19879—

Z powodu wyjazdu w każdym 
czasie jest do odnajęcia

Mieszkanie
suche i cieple, składające się z trzech pokoi, 
passażu, przedpokoju, kuchni, spiżarki, wy­
gódki, zlewu i wodociągu, dwa wejścia. Ce­
na przystępna. — Wiadomość: ulica Hoża 
Nr 16. Stróż wskaże. d3—3—19576—

Pokój umeblowany
na parterze za rs. 10 miesięcznie, jest do 
odnajęcia dla porządnej i spokojnej kobiety. 
Nowy-Świat Nr 68, stróż wskaże, między 
2a5godzinx D3—3—-19534—

do wynajęcia, ze stołem i usługą, od 1-go 
Września. —Świetojerska Nr 22, stróż wskaże. 

_______ n3—3—19550—
Przy ulicy Żórawiej Nr 33a, blizko Mar­

szałkowskiej, są do wynajęcia zaraz i od 
kwartału,

różne Lokale, 
elegancko wykończone, z wszelkiemi wygo­
dami, po cenach jak najniższych. — Wiado­
mość na miejscu. d3—6—19519—

Mieszkanie z Ogrodem
za Rs. 300 rocznie.

Trzy Prkoje, przedpokój, kuchnia, spiżar­
nia, werenda i ogród owocowy z altaną, do 
najęcia od św. Michała r. b. — Ulica Okopo­
wa między Łucką i Grzybowską Nr 1038F/20. 

d3—3—19323—

Do wynajęcia za przy­
stępną cenę,

w każdym czasie, ozdobny lokal z ogrodem 
w domu parterowym przy ulicy Sosnowej Nr 
6, z 5 pokoi, 2 przedpokoi, kuebni, suteren)’, 
piwnicy i góry. Może być bez i sutereny. O 
warunki uprasza się zgłaszać do mieszkania 
właścicielki, Mazowiecka Nr 16. 
____________________ n3—7—18941—

Hoża Nr 11
Do wynajęcia w każdym czasie lub od 1-go 
Października r. b. 4 Pokoje, przedpokój, ku­
chnia, spiżarnia etc. z dobrym rozkładem. 
2 Pokoje, przedpokój, kuchnia, wodociągi 
i zlewy. n9—12—18698—

do wynajęcia.—Pałac hr. Potockiego Nr 30, 
Krakowskie-Przedmiescie, mieszkania Nr 8. 
____________________ d3—3—19648—

Są do wynajęcia 

Dwa Pokoje 
z przedpokojem, razem lub oddzielnie, z oso- 
bnemi wejściami, jak również wraz z mebla­
mi lub bez.— Wiadomość: ulica Szkolna Nr6, 
mieszkania Nr 10.________d3—3—19817—

Do wynajęcia w każdym czasie 

Mieszkanie, 
składające się z salonu dużego, dwóch pokoi 
i kuchni, na 3-m piętrze, za Rs. 225 rocznie, 
oraz jeden pokój ze schowankiem, na 2-m 
piętrze, za Rs. 90 rocznie, w domu pod Nr 19, 
przy rogu ulicy Karmelickiej i Dzielnej, wia­
domość na miejscu u stróża.

d3—3—19687—

z meblami i z oddziclnein wejściem, każdego 
czasu jest do wynajęcia, przy ulicy Senator­
skiej Ńr 16, stróż wskaże. n—19908— 2—3

Przy ulicy Twardej pod Nrem 14, są do 
najęcia od 1 Października różne

składające się z 1, 2 i 3 Pokoi, ze zlewami, 
wodociągami i wszelkiemi wygodami. 
_______________ d—19897— 2—3

Za rs. 25 miesięcznie 
są zaraz, lub od 1 Września, do wynajęcia 
2 Pokoje meblowane, z kuchnią,' na 
pierwszem piętrze, od frontu.—Tamże jest do 
najęcia Wozownia ze Stajnią na 8 koni, 
za 120 rubli kwartalnie; a także pojedyncze 
Izby z cygankami, kwartalnie, lub mie­
sięcznie. W domu Nr 2 przy ulicy Marjen- 
sztadt (gdzie łazienki Kurtza), wiadomość 
u stróża. d—19913—2—3

Bardzo tanio
ładne, suche i widne Pokoje pojedyncze, 
z osobnem wejściem, do odnajęcia zaraz.— 
Krucza Nr 13B, stróż wskaże. 
____________________ d2—2—19873—

Mieszkania
niedrogie od 144 do 300 rs. rocznie, w do­
mu Nr 19, ulica Sienna, stróż wskaże. 
________________ i>2—3—19875—
W domu przy ulicy Obożnej Nr 3,

2 gi dom od Krak.-Prze.dmieścia.
Do wynajęcia Araź lub od S-go Michała 

Lokal świeżo wyrestaurowany, składający się 

z 6-ciu Pokoi 
i kuchni, na i-m piętrze.

Od Ś-go Michała
1 pokój i kuchnia na 2-giem pię­

trze i 1 pokój osobny na 2 piotrze. 
____________________ n-19267—4~4

LOKALE
suche i ciepłe po 5 i 6 pokoi, z wszelkiemi 
wygodami, są do wynajęcia w każdym cza­
sie, za przystępną cenę, przy ulicy Szkolnej 
Nr 3 i Alei Jerozolimskiej Nr 26.

d6-10—19591—

WDrukarni Kuriera War ssawtlieco.—Plac Teatralny Nr 473 (nowy 5).

A-i^

I tein kosztów ogłoszcnin-
i[o3BOicno Ueuaypo®

W dniu 27 b. m., w Piątek D
Praskim, zgubione zostały, -n

W gotowiźnie rs.
w biletach, mianowicie sztuk 8, J> r*. U 
sztuk 20, po rs. 25: sztuk Jl > lliniennC.% 
i sztuk 20, po 5. Uprasza s!ę g pien>'& 
znalazcę ze względu, że l,<’,v-'z>siT0 
nie są własnością poszkodowane^ 
czego pozbawiony zostaje inie,sc .odda01. 
mował lat kilkanaście, aby ridań15**1 
dać znać do dzierżawcy hotelu nag-r®-,j 
na Nalewkach, pod Nrem IŁ 2jziajn*e 
rs. 300 i więcej.-,B- ^3-^ 
z Płocka.________ p— 201->ą---- -—

W Sobotę wieczorem, w f,?*\’l',gSsta"‘0‘‘ 
w alei blizko Owocarni, na ławc ,

Chustkę białą 
wełnianą, ze szlakiem rożowy 
Łaskawy znalazca raczy 
zwrócić takowąż na ulicę Mu 
w bramie, na l-sze piętni. n/SX—-

nikt takowego nie nabywał,p.l»' 
zastrzeżenie uczyniono. zn» nl7,y uIicY, 
kowy złożyć u p. Sachowicz 
gioj pod Nrem 22.

Dnia 27 b. m., L j- w P'^zion0 , 
koło Cukierni Janowskiego ■ _

Woreczek z
Właściciel może się zK)?sicIL0Jbi'Jr, 
pod Nr 60, stróż wsktizc, [ a 1___i ' ' *’ -—  

~
składający sie z pięciu pokojów “0IIJ’j(fviu 
umeblowanych, jest" do odnajęcia w 
czasie, miesięcznie lub rocznie.—IVm"0 
na miejscu u Wincentego Łaehowskieg0’

dla mężczyzny do wynajęcia zaraz 4
mi, tamże potrzebne są Panny do “ 
czyzny damskiej. Hotel Saski Nr 1'-1 ’

D3-3-l!h'4yj^-
1Przy ulicy Aleje Ujazdowskie Nr “

t 'a. 0^
jest do sprzedania w dobrym Pl,n'iC1Jj.Wie' 
warsztatów kolei żelaznej Warsz»n’sh 
defiskiej.—Ulica Chmielna Nr 62.Dl_3-20p23^ge!!!’ 
'------ - ■------------ - .fzelfc14
Podaję do publicznej wiadomości ze 

Weksie, Rewersa 
i Wyroki, ,,

(Ispołnitelnyje listy) różnych 
wych pozyskiwane na rzecz v',ef\
mana z Wyszogroda wydane hib 1 jiF. 
przez incas doszło a podpisane P'7 inM 
podpisanego z poręczeniem, z. ży 
osób lub bez takowych, nie mają jot’0', 
znaczenia, gdyż zapłacone zostały »a 
man wystawił kwit dnia 22 Sty^^ch 
ostrzega się zatem, aby nikt 1 o
ksli, rewersów i wyroków nie nn pni"*1, 
skutkami prawa, tern więcej, że I płoc 
zwrot takowych w Sądzie Okręg0"' 
kim rozpoczętą zosta" została. . <tóOr-

Kobylniki d. 12 (24) Sierpni® 1 .
Henryk KamocKi>

nl ------- tar?’

Do wynajaeia zaraz lub od 1-go

MIESZKANIE, , 
i : ulż01^ 

na 1-em piętrze, złożone z 6 P°‘\,1 ..jwa';’' 
koju, łazienki, kuchni, spiżarni, z'f.J Iie. N* 
świeżo odnowione i elegancko utrz4. ^n|lto*' 
Pradze róg ulicy Brukowej i Nain,e Obej' 
skiej Nr 381 w domu W-go ^int51j.ej z r®' 
rżeć można codzień na miejscu dój1' ij,ani3 
na i od 2-ej do 4-ej po południu- 
jest ładny garniturek mebli do fT1" 

n3-3-199jj5>^

Sklepik Wiktuałów 
•do odstąpienia w każdym czasie ri]epiki|' 
dnych warunkach. — Wiadomość w 
Tamka Nr 30. d3—3—--------------------------------------- ------ . k*' 

Z powodu wyjazdu jest do sprzedanl! 
żdym czasie-------------------------------- ,Handel wiktuały 
przy rogu ulicy Pięknej i Kbsxyh^jpgi^; 
Wiadomość w sklepie.


